
Wycho lśni codziennie o godzinie 4 po południu 
z wyjątkiem świąt i niedziel.

Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 5 centów, 
pocztą 7 centów. — Biuro Redakeyi i Administraoyi 
ulica Wałowa nr. 29. — Listy należy frankować.— 
Kekiamaeye otwarte wolne od opłaty.

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi roezn;e 16 zł':, półrocznie 8 zł., kwartalnie i 
ie 1 złr. 35 et. W miejscu rocznie 12 zł., półrocznie 6 zł., kw artalnie 3 zł., miesięcznie

4 zł., mie­
sięcznie 1 złr. 35 et. W miejscu rocznie rz z<f., pofroezme o zi., Kwarta:me « zi., miesięcznie 1 zł.

P r z e w o d n i k  n a u k o w y  i l i t e r a c k i ,  dodatek miesięczny do „ G a z e ty  L w o w s k ie j"  | 
otrzymują eało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ei tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do j 
końca czerwca lub od 1 lipea do końca grudnia; ówieróroezni zaś i miesięczni za dopłatą, pierwsi 75 e t . , ! 
drudzy 30 ct — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4 zł. j

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 centów 
kilkurazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza.

Inseraty przyjmują w Austryi i Niemczech 
wszystkie agencye anonsów; we Francyi w Paryżu 
wyłącznie ageneya p. A d a m a ,  Ruo Clement 4.

]¥r. 7« . Wtorek, BI Marea 5885. B ok  75.

Laproszenie do przedpłaty.

Przedpłata na G a ze tę  L w o w ­
s k ą  wynosi za drugie ćwierćrocze 
w m i e j s o u  3 zł., pocztą 4  zł.; 
za miesiąc kwiecień w m i e j s c u  
1 zł., pocztą 1 zł. B5 ct. Z P r z e ­
w o d n i k i e m  za drugie ćwierćro­
cze w in i e j s c u 3 zł. 75 ct., po- 
czią 4 zł. 75 ct.; za miesiąc kwie­
cień w m i e j s c u  1 zł. 30 ct., 
pocztą 1 zł. 65 ct. Prenumeratę 
przyjmuje się tylko od 1 lub 16 każ­
dego miesiąca.

CKĘgfi U SZĘD OWA
Jego ces. i król. Apost. Mość raczył 

Najwyższem postanowieniem z dnia 23 marca 
b. r. wicesekretarzowi ministeryalnemu w 
ministerstwie handlu, dr. Fryderykowi Wil­
helmowi hrabiemu na C a s t e l l - R i i d e n -  
h a u s e n ,  z powodu przeniesienia go na 
własną prośbę w tymczasowy stan spoczyn­
ku, nadać najmiłościwiej krzyż kawalerski 
orderu Franciszka Józefa.

Rząd pruski z Opola, pismem z d. 2 
marca b. r. 1. 331, zawiadamia, iż w sku 
tek wyższego zarządzenia na podstawie §. 
7 nr. 1 i 2 ustawy "państwa z d. 23 czerwca
1880. (Dz. pr. p. nr. 153) i §. 3 pruskiego 
rozporządzania wykonawczego z d. 12 marca
1881, znosząc swe rozporządzenie z d. 27 
lutego b. r., ogłoszone tut. okólnikiem z d. 
3 marca b. r. 1. 12.250, aż do odwołania 
zarządza, co następuje :

J) Wprowadzanie i przewóz świń z Ros- 
syi i Austro-Węgier jest zabronione.

2) Wyjątek od powyższego zakazu do­
zwolony jest według następujących posta­
nowień;

3) Świnie tłuste mogą być wprowa­
dzane z Rossyi i Austro-Węgier kolejami że- 
laznemi przez Szopinice i Mysłowice jedne­
go dnia w tygodniu do okręgów Bytoń, Ka 
towice, Tarnowice, Zabrze, Przczyna i Gle- 
jowice.

4) Świnie, których przywóz dozwolo­
nym został na podstawie ustępu 3, mogą

być w nagłych wypadkach, za specyalnem 
przyzwoleniem prezydenta Rządu, przepro­
wadzone do sąsiednich obwodów.

5) Wprowadzone świnie będą poddane 
oględzinom weterynarskim w dniach, ozna­
czonych przez naczelnika powiatu, w Szo- 
pinicach, Katowicach i Mysłowicach.

6) Oględziny świń przy przejściu przez 
granicę nie pociągają za sobą żadnych ko­
sztów. O nadejściu świń należy zawiadomić 
pisemnie lub telegraficznie ustanowionego 
weterynarza, najpóźniej do godziny 8 wie­
czorem, a to przed dniem, wyznaczonym do 
oględzin W razie gdy transporta świń nie 
będą zapowiedziane, natenczas weterynarz 
pograniczny nie potrzebuje być następnego 
dnia na miejscu oględzin.

7) Skoro oględziny weterynarskie wy­
każą, że w transporcie świń chociażby tylko 
jedna sztuka jest chorą na zarazę lub o nią 
podejrzaną, natenczas cały transport nie 
będzie przepuszczonym albo wykluczonym 
będzie od dalszego transportu.

8 ) Weterynarz pograniczny ma telegra­
ficznie uwiadomić władzę policyjną miejsca 
przeznaczenia transportu, która ma utrzy­
mywać kontrolę nad wejściem i rzezią za­
powiedzianego transportu. Również władza 
policyjna ma kontiolować dalsze transporta 
świń, których przepęd, stosownie do ust. 4, 
został dozwolony do sąsiednich obwodów.

Dalsze transportowanie chorych świń 
jest zabronionem

9) Przekroczenia powyższych przepi­
sów karane będą w myśl §. 328  niemieckie­
go kodeksu karnego.

10) Powyższe rozporządzenie wchodzi 
w wykonanie z d. 2 .marca b. r.

Co się podaje do powszechnej wia­
domości.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lw ów , dnia 13 marca 1885.

CZIjŚĆ IIE U R Z Ijl) OWA

L w ów , 31 marca.

Rozpoczęta od tak dawna a nie­
kończąca się wojna w Tonkinie, jest 
jednem z najtrudniejszych zadań a po­
niekąd i najsłabszą stroną polityki 
gabinetu francuskiego. Wojna ta, zwła­
szcza w razie najmniejszego niepowo­
dzenia, podaje zawsze stronnictwom

opozycyjnym Izby, prasy i narodu, do­
godną sposobność do wycieczek i za­
rzutów, czego jaskrawym dowodem 
były dwa ostatnie posiedzenia Izby 
poselskiej. Wszyscy mówcy opozycyj­
ni, tak skrajnej jak umiarkowanej le­
wicy, podnosili w retorycznym zapa­
le wysoko trafność swoich przewidy­
wań, swej przezorności i swego ro­
zumu stanu, ażeby tern bezwzględniej 
odmówić owych zalet ministrom. Gdy 
zaś prezes gabinetu wysłuchał tych 
wszystkich, często bardzo nieparlamen­
tarnych, wycieczek i gdy zapytał spo­
kojnie, jaki jest program członków 
Izby, którzy potępiają dotychczasową 
politykę, odpowiedziała opozycya dość 
naiwnie, że nie jest jej rzeczą poda­
wać sposób załatwienia tak zagma­
twanej sprawy. W tej krytyce namię­
tnej, w tern nawoływaniu gabinetu do 
wynalezienia jakiegoś cudownego środ­
ka rozwiązania kwestyi, bez wskaza­
nia mu stanowczej dyrektywy, bez ża­
dnego dodatniego programu, tkwi po­
średnie przyznanie się stronnictwa do 
nieudolności politycznej. Obóz, które­
go najwybitniejsi mówcy, po tak na- 
tarczywem uderzeniu na rząd i kry­
tyce jego polityki jako niedołężnej, 
nie umie sam sformułować ściśle swo­
ich dążności i wskazać, według su­
miennego przekonania, względnie -naj­
lepszej drogi postępowania, przestaje 
być wielkiem stronnictwem politycz- 
nern i schodzi do roli roznamietnio- 
nej osobistemi niechęciami frakcyi. 
Opozycya francuska naraziła się na 
sąd tak nieprzychylny zaraz na pier- 
wszem posiedzeniu, gdy zapowiedzia­
ła interpelacyę z powodu klęski pod 
Dongdang, a utwierdziła tę opinię o 
sobie w ciągu drugiego posiedzenia, 
przy rozprawach nad interpelacyą. 
Członkowie opozycyjni Izby zdradzali 
formalną radość gdy przyszła wieść 
o klęsce generała' Negrier, a jakkol­
wiek przesadną pochwałą armii w Ton­
kinie i jej dowódców, starali się oni

następnie zatrzeć przykre wrażenie, 
wywołane zachowaniem się swojem, 
nie zdołali jednak dokazaó tego, a w 
oczach wszystkich poważniej myślą­
cych we Francyi, radość ta stanie 
się na zawsze piętnem hańby zna- 
czącem stronnictwo, które w uniesie­
niu frakcyjnem zatraciło wszelkie szla­
chetne instynkta i patryotyczne u- 
czucia.

Ferry w odpowiedzi swej pod­
niósł wszystkie niekonsekwencye za­
rzutów opozycyi, zwracając przede- 
wszystkiem uwagę przy głosowaniu 
nad porządkiem dziennym, iż zaufanie 
i pochwały udzielone armii, muszą 
odnosić się zarazem do ministerstwa, 
które jest urzędownie i jedynie odpo- 
wiedzialnem za działalność tej armii 
i jej generałów,. Gdy następnie wśród 
nieustannych pocisków lewicy, we­
zwał Ferry do postawienia wotum 
nagany dla rz ą d u , opamiętała się 
nieco opozycya, i rozpoczęła odwrót, 
nie szczędząc wszakże ciosów gwał­
townych. Pomimo wezwania preze­
sa gabinetu, nie chciała ona A -  
dejmować p ró b y , w obawie, a żB y  
klęska jej nie stała się stanowczem 
zwycie-ztwem rządu. Wszystkie zatem 
pogróżki odłożyła lewica do obra­
chunku w przyszłości, a deputowany 
Clemenceau zapowiedział surowy wy­
rok całego kraju. Przy tej sposobno­
ści jeden z posłów , jako prawdziwy 
enfant terrible stronnictwa, zdradził 
otwarcie rzeczywiste życzenia opozy­
cyi, które streszczają się w tern, iż 
chce widzieć inne ministerstwo u ste­
ru. Wyznania tego nie podniósł ża­
den z posłów frakcyj skrajnych, wie­
dząc dobrze, że dłuższe na ten temat 
wywody, byłyby jedynie wykazały, że 
cała rozprawa nie była podyktowana 
gorliwością o dobro publiczne, lecz 
widokami osobistemi. Z walki tej 
czerwona opozycya nie wyszła wcale 
wzmocnioną; ministerstwo i tym ra ­
zem odniosło zwycięztwo, lecz w tej-

Z KRAJU I ZE ŚWIATA
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Rok niezgody. — Rozjazd wiosenny. — Król, 
któremu zrobiono miłą niespodziankę. — „Spo­

wiedź" p. Arseue Houssaye. — „Wyznania" 
Russa.

Nie jestem biegłym w astrologii , a 
w moim kalendarzu nie mogę znaleźć, któ­
ra płaneta jest panującą w tym roku , ale 
widzę ze wszystkiego co się dzieje, że musi 
to być jakaś bardzo kłótliwa gwiazda. Ni­
gdy jeszcze nie było naraz tyle niezgody 
między ehrześeiańskimi i niechrześciański- 
mi pany, ani swarów w parlamentach i po­
za parlamentami. Niektóre z tych zwad, 
kończą się lub skończyć się mogą krwawo; 
inne należą raczej do komedyi. Do osta­
tnich zaliczyć potrzeba sprzeczki o pomni­
ki narodowe. Bądźmy konti-nci, że przy­
najmniej nasz Mickiewicz szczęśliwszym 
jes t  od księcia B ism arcka, który żywemi 
oczami patrzeć musi na to, jak się jego ro­
dacy kłócą o sposób użycia półtora miliona 
mark , złożonych na prezent dla niego z o- 
kazyi jego 70tyeh urodzin. Nieśmiertelnemu 
Adamowi los oszczędził czytania protestów 
przeć w projektowi p. Dykasa. Mam nadzie­
ję, że do pól Elizejskich gwar taki nie do­
chodzi ; w przeciwnym zaś razie prosiłbym 
bardzo, ażeby mi po śmierci nie stawiano 
pomnika, czego zresztą obawiać się nie po­
trzebuję, i czego pragnąć nie widzę powodu.

Dosyć mi będzie, jeżeli po mojej śmierci, 
c i ,  których zostawię, mówić o mnie będą 
często i ile możności wesoło, i jeżeli pa­
mięci mojej nie przyjdzie nikomu na myśl 
łączyć z jaką niedorzeczną historyą o wi­
dmach i strachach. Ale przepraszam, zapo­
mniałem, że mowa jest nie o mnie, lecz o 
Mickiewiczu i o księciu Bismarcku.

Niebo, dotychczas pogodne i łagodne, 
zostaje w sprzeczności z temi burzami na 
ziemi. Rozpoczął się też już rozjazd wio­
senny w wielkim świecie. Z Cannes, z Niz- 
zy, z wysp Hyerskieh i t. d. spieszy wszy­
stko do Paryża. Najbardziej podróżująca ze 
wszystkich panujących rodzin, angielska, 
jest cała w drodze. Książę Wallii w towa­
rzystwie żony jedzie do Irlandyi ; królowa 
Wiktorya z najmłodszą córką , do Aix-les 
Bains we Francyi. Widocznie królowa Je j ­
mość nie czytuje pewnych dzienników i dla­
tego ani się domyśla, że jej państwo znaj­
duje się w przededniu wojny. Pojechał już 
także do domu, t. j. do antypodów, Tawhiao, 
król Maorów nowozelandzkich, i będzie nie­
pospolicie zdziwionym zmianą, jaką tam za­
stanie. Podczas jego nieobecności, misyona- 
rze namówili jego naród do podpisania pe­
tycji do angielskiego gubernatora wyspy, 
o zakaz sprzedawania jakichkolwiek napo­
jów wyskokowych na terytoryum dla nich wy- 
znaczonem. Jakkolwiek niepojętą jest rze­
czą, jakim sposobem podpisy zostały uskute­
cznione wobec absolutnego u Maorów bra­
ku nietylko umiejętności w p isan iu , ale i 
wszelkich przyborów pisarskich , guberna- 

i tor, po wysłuchaniu swojej przybocznej ra- 
1 dy, chętnie przychylił się do tej prośby i 

król Jegomość Tawhiao, ilekroć odtąd ze­

chce napić się wódeczki, będzie musiał wy­
jeżdżać za granicę. Miła rz ecz , niepra­
wdaż , dzierżyć koronę i berło, wracać do 
domu z dalekiej podróży wzmagającej p ra­
gnienie, i zastać -  wszystkie szynki zam­
knięte !

Paryż cieszy się nowym salonem lite­
rackim. Otworzyła go rossyjska pani de 
Maintenon , t j. księżna Dołgoruki. Zaraz 
pierwszy obiad zgromadził wszystkie zna­
komitości tej literatury, która , chociaż pi­
sana po Irancusku , nie jest właściwie fran­
cuską , ale kosmopolityczną. Literatura ta 
obraca się w kółku pojęć, upodobań i oby­
czajów, które nie są francuskiemi, ale które 
na bruku paryskim wytworzył stek boga­
tych a bezmyślnych próżniaków całego świa­
ta. Wielkie w tern kółku sprawiła wraże­
nie wiadomość, że jeden z koryfeuszów tej 
literatury, Arsćne Houssaye, przy owym o- 
biedzie „enlre deux bons mots de D um as" , za­
powiedział pojawienie się z końcem kwie­
tnia pamiętników swoich w czterech to­
mach pod tytułem : M oja  spoivied.i. Autor 
jest wielbicielem J. J. Rousseau, i mówią, 
że naśladować go będzie, nietylko co do ty­
tułu , ale i co do szczerości wyznań — a 
to nie bagatelka, jeżeli się zważy, że Arse- 
De Houssaye od roku 1840 żyje nie tyle 
w świecie, ile w półświecie paryskim. Mi­
mo woli przychodzi tu na m y ś l , że jeżeli 
powódź nowych książek niepotrzebnie ru­
guje ze stolików niejedną rzecz starszą le­
pszą , to z drugiej strony ginie na szczę­
ście w tej fali zapomnienia niejedno, co 
było bardzo w modzie a nie zasługiwało 
na to. Taki los spotkał i owe anemiczne 
brednie, odsłaniające całą przepaść lichoty

fizycznej i moralnej, które Rousseau na­
zwał swojemi wyznaniami. Wyszły one z 
mody. Znałem tylko jedną damę, która mia­
ła  na biurku „Les confessions“ w nowem 
ilustrowanem wydaniu, ale jak się przeko­
nałem, nie czytała ich wcale. Inaczej nie 
mógłbym był być świadkiem następującej 
rozmowy między nią a pewnym panem:

— Pani czytała „WTyznania“ Russa?
— Ach, czytałam, co mówię, pochło­

nęłam z rozkoszą! Panie, to rzecz świetna, 
genialna... n. p. ta pani Warrens, jej za­
sady, jej postępowanie, to wszystko jakby 
mnie samej z duszy wyjęte !

Dla meznających tej książki dodać 
tu muszę, że według obrazu, jaki nam o 
niej skreślił J. J. Rousseau, pani Warrens 
odznacza się właśnie brakiem jakichkolwiek 
zasad, a nad wszelki dozwolony wyraz, 
swobodną praktyką życia. Do podobieństwa 
z nią nie przyzna się chyba żadna kobieta, 
i ztąd moje przekonanie, że pani N. nie 
czytała książki, o której mowa. Niektóre 
panie postępują tak samo z wszystkiemi 
książkami. Zachwycają się niemi, rozpra­
wiają o nich i wydają bardzo kategorycz­
ne sądy, ale ich nie czytają. Pożycz takiej 
znawczyni nowy egzemplarz jakiego dzieła. 
Potrzyma go u siebie parę miesięcy i odda 
w końcu zabrudzony, podarty, ale — z kar­
tkami nieporozcinanemi. Natomiast gdzie­
kolwiek się pojawi, sypać będzie jak z r ę ­
kawa głębokie krytyczne uwagi o przepra­
wionym w ten sposób utworze literackim. 
Oby i „Spowiedź14 p. Arsene Houssaye czy 
taną u nas była równie dokładnie!

Jan LaM.
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źe chwili skupiać musi świeże siły do 
nowych zapasów. Dopóki bowiem 
sprawa zatargu z Chinami nie zosta­
nie w jakibądź sposób ostatecznie 
załatwioną, gabinet narażony będzie 
na ciągłe zatargi z gwałtownemi 
wybuchami namiętności frakcyjnych, 
a wobec trudności kampanii z Chi­
nami i możliwych dalszych kompli- 
kacyj na placu boju, niejedno jeszcze 
niebezpieczeństwo i niejedną ciężką 
próbę przebyć mu przyjdzie.

Rada państwa.
(OVI posiedzenie Izby wyższej).

*f * W iedeń, 28 marca (Kor. Gaz. Z X ) 
Prezes hr. T r a u t t m a n s d o r f f  zagaja 
posiedzenie o godzinie 11, m. 25 przy nie­
licznym udziale członków; z Polaków obe­
cni: książę Konstanty Czartoryski, książę 
Sanguszko i pp. Stadnicki i Wodzicki. Na 
ławie rządowej wszyscy ministrowie.

P r e z e s  poświęca zmarłemu wczoraj 
kardynałowi Schwarzenbergowi, księoiu-ar- 
eybiskupowi praskiemu, wspomnienie po- 

h. śmiertne, W. Izba — mówi prezes — tra- 
' ci w nim jednego z najznamienitszych i 

najwięcej zasłużonych członków. Boleść 
Izby podzielają szerokie koła, w których 
znany był żywot zmarłego, poświęcony te­
mu, co dobre i szlachetne, służący za wzór 
przymiotów umysłu i serca. Łączył w sobie 
godność z skromnością , rządził się poczu­
ciem obowiązków; stosownie do tradycyj 
familijnych, poświęcał siły swe ojczyźnie 
w wiernem przywiązaniu do Monarchy i pań­
stwa. — Izba czci pamięć zmarłego przez 
powstanie z miejsc.

Hr. F a l k e n h a y n :  We wszystkich 
parlamentach z dawna przyjętym zwycza 
jem zawiesza się posiedzenie na znak ża­
łoby po ogłoszeniu tak wzruszającej nowi- 
7 * Że dziś nie czynimy tego, tłómaczy się 

-1 nagłością prac czekających załatwie-
Pozostaje nam więc tylko wypowie­

dzieć, że z głębi serca podzielamy uczucia, 
którym wyraz dał pan prezes. (Potoszechna 
zgoda.)

Po odczytaniu nuncyów z Izby posel­
skiej przekazano projekt umowy z koleją 
Północną komisyi kolejowej, projekty o lo­
kalnych drogach żelaznych komisyi budże­
towej, a sprawę domów poprawy i roboty 
przymusowej komisyi politycznej

Izba przystępuje do porządku dzien­
nego.

Idzie naprzód drugie czytanie uchwa­
lonego przez Izbę poselską wniosku posła 
V e tte ra , czyli ustawy o zwolnieniu listów 
zastawnych morawskiego Banku hipoteczne­
go od podatku dochodowego. — Komisya 
finansowa Izby wyższej, wnosi przejść nad 
uchwaloną przez Izbę poselską ustawą do 
porządku dziennego. Z obszernego umoty­
wowania tego wniosku, wyjmujemy decydu­
jące o rzeczy punkta. P. Minister skarbu 
sprzeciwiał się w komisyi Izby wyższej u- 
stawie już dlatego, że zachodziły w niej 
błędy kodyfikacyjne, głównie atoli dlatego, 
że ustawa ta stanowiłaby przywilej dla rze­
czonego banku. Do tego przybyła jeszcze 
inna okoliczność. Właściwym celem ustawy 
było, zwolnić nie listy zastawne od poda­
tku dochodowego, lecz właścicieli ich od 
fasyi podatkowej. Bank oświadczył się z go­
towością opłacać podatek zarobkowy, który 
też wymierzony już został wedle klasy I ; 
w ten sposób zaś właściciele listów zasta­
wnych są zwolnieni od fa sy i , a więc cel 
wniosku p. Vettera, inną drogą osiągnię­
ty. Z tych przeto względów komisya finan­
sowa wnosi przejść ao porządku dzien­
nego.

W dyskusyi, hr. Lew T h u n  przema­
wia przeciw wnioskowi komisyi, a żąda, 
aby przyjęto uchwaloną przez Izbę posel­
ską ustawę z niektóremi zm ianam i, moty­
wując to tem , że morawski Bank hipote­
czny jest założony na wzór czeskiego kra­
jowego Banku hipotecznego, który jako in- 
stytucya nie na zyski obliczona , lecz słu­
żąca taniemu kredytowi, uzyskał osobną u- 
stawę, zwalniającą jego listy zastawne od 
podatku dochodowego. Morawski Bank h i­
poteczny nie jest wprawdzie zupełnie taki, 
jak czeski krajowy Bank hipoteczny; na ró­
żnicy między niemi opiera też Ministerstwo 
skarbu swoje twierdzenia , że morawski u- 
ważać trzeba za zakład pracujący na zy­
ski, ale ministerstwo chce faktycznie na 
równi traktować listy zastawne obu-zakła­
dów, jeżeli Bank morawski płacić będzie 
podatek zarobkowy. Chociaż sam Bank na 
to się zgadza, mówca jednak nie zgadza 
się i woli ustawę, uchwaloną przez Izbę po­
selską, acz ze zmianami, które zaproponu­
je  w dyskusyi szczegółowej

Minister skarbu dr. D u n a j e w s k i  
stwierdza, źe życzeniu banini morawskiego

w zupełności stało się zadość. Porównanie 
z bankiem czeskim jest o tyle nietrafne, że 
bauk czeski uzyskał prawomocny przywilej, 
którego krytykować nie można, który atoli 
nie służy bankowi morawskiemu, a którego 
też wedle teraźniejszych ustaw konstytu­
cyjnych stwarzać nie można. Mimo to w 
praktyce będą oba zakłady traktowane na 
równi, bo i bank czeski opłaca podatek za­
robkowy. Wyjątek dla banku morawskiego 
dawałby prawo innym podobnym zakładom 
do żądania takiegoż wyjątku. Jakoż w Izbie 
poselskiej cztery inne wnioski podobne już 
się pojawiły z powołaniem na ustawę dla 
banku morawskiego; a gdzieżby był ko­
niec takim wnioskom ? Twierdzenie preopi- 
nanta, iżby fasya dochodów z listów zasta­
wnych a opłacanie podatku zarobkowego 
przez sam bank, oznaczało jedno i to samo, 
jest niesłuszne. Jest w tem różnica zasa­
dnicza, ale jest i praktyczna; podatek za­
robkowy banku wynosi 1625 złr., a poda­
tek właścicieli listów zastawnych, gdyby 
fasye były rzetelne, wynosiłby 60.000 złr. 
Kwota opłacana przez bank jest przeto mi­
nimalna.

W głosowaniu przyjęto wniosek ko­
misyi o przejście do porządku dziennego.

Następują obrady nad rozporządzeniem 
rządu z dnia 19 grudnia 1881 o zawiesze­
niu czynności sądów przysięgłych w W ie­
ner Neustadt. — Komisya prawnicza w po­
łączeniu z polityczną wnosi przyjąć je do 
wiadomości.

Hr. Lew T h u n  wzywa rząd, aby za­
stanowił się nad reformą instytucyi sądów 
przysięgłych, która niejednokrotnie składa 
dowody ubezwładnienia sprawiedliwości. 
Mówca powołuje się na świeży werdykt są­
du przysięgłych w- Kolinie, mocą którego 
redaktor pisma Ko'inske noviny, oskarżony 
za artykuł, wzywający do czynnego zniewa­
żania Niemców, niepojętym sposobem uwol­
niony został od winy. Skoro sam rząd w 
innych wypadkach widzi się w konieczno­
ści zawiesić czynności sądów przysięgłych, 
to i wypadki tak jaskrawe, jak powyższy, 
powinny stać się pobudką do głębszego za- 
stanowieuia się nad instytucyą całą.

Wniosek komisyi przyjęto, a bez dy­
skusyi uchwalono ustawę o przedłużeniu 
stanu wyjątkowego pod względem sądo­
wym w Kotarze aż do dnia 24 czerwca r. 
1886 w drugiem i trzeciem czytaniu.

Równie w drugiem i trzeciem czyta­
niu uchwalono zgodnie z uchwałą Izby po­
selskiej ustawę o praktyce aspirantów do 
stanu sędziowskiego, o zaliczaniu jej do lat 
służby i o postępowaniu dyscyplinarnem 
przeciw praktykantom, a to po krótkiem o 
świadczeniu Ministra sprawiedliwości bar. 
P r  a ż a k a ,  wedle którego ustawa ta wej­
dzie w życie w wrześniu lub październiku 
roku bieżącego, co nie wykluczy z pod jej 
prawomocności tych praktykantów, którzy 
przed tym czasem praktykę rozpoczęli.

Bez wszelkiej dyskusyi uchwalono zgo­
dnie z uchwałami Izby poselskiej w dru­
giem i trzeciem czytaniu ustawę o rozsze­
rzeniu ulg z artykułów IV i V ustawy z r. 
1881 o podatku gruntowym przy zmianie 
własności nieruchomej i ustawę o obni­
żeniu prawnej stopy procentowej w wypad­
kach, gdy nie jest umówiona, z 6 na o 
od sta

Następują obrady nad ustawą o u re­
gulowaniu rybołówstwa. — Komisya eko­
nomiczna wnosi przyjąć ustawę w brzmie­
niu uchwał Izby poselskiej.

W dyskusyi ogólnej zabiera glos tył 
ko hr. H a r r a c h ,  aby wyrazić nadzieję, 
że sejmom wnet dana będzie sposobność 
do wydania postanowień, uzupełniających 
tę ustawę.

W szczegółowej dyskusyi brab. Lew 
T h u n  żąda opuszczenia kilku słów z §. 7. 
Przez opuszczenie ich rybactwo nabrałoby 
nieco więcej praw wobec tabryk, zanieczy­
szczających i zatruwających wodę.

Minister rolnictwa hr. F a l k e n h a y n  
oświadcza, że rybaetwu pozostaje prawo 
żądania wynagrodzenia za szkodę, wyrzą­
dzaną przez fabryk i; słowa, których opu­
szczenia preopinant żąda, mają na celu to 
tylko, żeby rozwojowi przemysłu, potrzebu­
jącego wody, nie sprawiać ze względu na 
rybactwo zbyt wielkich trudności, gdyż o- 
statecznie rozwój przemysłu idzie przed ry­
bactwem. Minister prosi przyjąć paragraf 
bez zmiany.

Tak go też przyjęto wraz z całą ustawą, 
którą uchwalono zaraz także w trzeciem 
czytaniu.

Poczem dokonano wyboru uzupełnia­
jącego do komisyi kolejowej w miejsce księ­
cia Sanguszki. — Wybrany hr Kuefstein.

Po załatwieniu kilku petycyj, p r e z e s  
prosi wszystkich członków Izby na poufną 
rozmowę po posiedzeniu do jednej z sal u- 
bocznych i oznajmia, że o posiedzeniu na- 
stępnem da znać na piśmie.

Koniec posiedzenia o godź. 2 min. 15.

(Mowa Ministra barona Pino).
(Dokończenie.)

Któryś z panów powiedział, że jeżeli 
kolej Północna nie zgodziła się na upań 
stwowienie, to winien temu minister. Zda­
wało mu się, że jeżeli minister takie rze­
czy,, mówi stronie interesowanej tonie dzi 
wnego, że się ona nie zgadza.

Ja  na to tylko mogę odpowiedzieć, że 
odezwałem się w sposób podobny, kiedy 
ugoda już była przedłożona, a że nie po­
wiedziałem nic takiego coby mogło spowo 
dować przeciwnika do przyjęcia lub nie 
przyjęcia tych lub owych życzeń. Kiedy 
ugoda była przedłożona, powiedziałem, że 
nie traktowałem o nabycie kolei, ponieważ 
rząd przyszedł do przekonania, że cena wy- 
kupna byłaby za wysoką, iże Izb a  nigdy nie 
zgodziłaby się na nią. Wszystko to powie­
działem w komisyi po przedłożeniu ugody. 
Proszę tedy zarzutu owego pana nie poj­
mować tak, a sądzę, iż i on go nie tak wypo­
wiedział jakobym ja podobne rzeczy mówił 
aby przeszkodzić dojściu do skutku kupna 
na warunkach przystępnych.

Powiedziano też, że zasi»da koleji pań­
stwowych coraz bardziej się rozpowszechnia. 
Ale dzieje się to tylko w Niemczech i na 
Węgrzech ; pozwalam sobie jednakże zwró­
cić uwagę na to, iż Francya i Włochy od 
systemu tego odstąpiły. Nie pochwalam te ­
go , ale może stosunki usprawiedliwiają po­
dobne postępowanie. Nie wszędzie zatem 
koleje państwowe są zasadą, ale u nas są 
one celem, do którego zdążamy o tyle o ile 
to jest możliwe, biorąc wzgląd na stosunki 
ekonomiczne i inne.

Jeszcze kilka słów o taryfach. Powie­
dziano, że w tej kwestyi w ugodzie panuje 
wielkie zamięszanie. Powiedziano dalej, że 
jeżeli kolej Północna obecnie obniżyła ta­
ryfy, to uczyniła to we własnym interesie 
i nikt na to nie potrzebował wpływać; oka­
zuje się tedy, źe kolej Północna sama obni­
ża taryfy, jak to leży w jej interesie.

Mógłbym panom opowiedzieć całą hi- 
storyę o tera, jak przyszła do skutku, ta 
jedyna rzeczywiście niska taryfa na prze­
wóz bydła. Taryfa ta doszła do skutku po 
długich i nieprzyjemnych pertraktacyach, 
przy których rrad użył całego nacisku i 
całego wpływu swego, aby nareszcie prze­
prowadzić niską taryfę dla bydła. Nie pro­
wadziłem oczywiście układów tych osobi­
ście, ale powołuję się w tym względzie na 
biuro swoje i na obecnego tu zastępcę rzą­
dowego.

Iżby  kolej P ó łnocna  k iedykolw iek  z 
własnej woli taryfę obniżyła, przypuszcze­
nie takie ja absolutnie wykluczam. Obni­
żyła ją cokolwiek w ostatnim roku, ale to 
było może jak powiedziałem ad captandam 
beneooUntiam i niewiele jej to pomogło, bo 
skutki były wcale nie pożądane.

Powiedziano dalej, że pewien para­
graf ugody zawiera przepis, iż taryfy uło­
żone przez ministerstwo handlu, są taryfa­
mi inaksymalnemi, a równocześnie ustano­
wiono w innym paragrafie taryfę na prze 
wóz węgli, którą kolej może obniżyć.

Dalej dodano, iż rząd ustanowił nor­
mę taryfy na przewóz węgli, aby ochronić 
pewne interesa, które w innym razie by­
łyby narażone, ale za to kolej je może na­
razić bez wszystkiego, Otóż rzecz się ma 
nieco inaczej. Naprzód ustanawia rząd ta­
ryfy tak wedle przedłożonej ugody, jako i 
stosownie do wniosków podkomitetu, a o- 
graniczenie, dotyczące taryly z Ostrawy, 
odnosi się tylko do pewnych relacyj i u- 
względnia pewne stosunki konkurencyjne, 
które doprowadziłyby do upadku znaczną 
gałęź przemysłu, gdyby ich nie uregulowa­
no w taki sposób.

Kolej Północna mogłaby obniżyć tę 
taryfę, gdyby ministerstwo handlu na to 
zezwoliło. Bez tego zezwolenia kolej nic 
uczynić nie może, a jakie stanowisko w 
kwestyach tych taryf zajmuje ministerstwo 
handlu, o tem najlepiej są poinformowani 
panowie przemysłowcy i rolnicy. Ale i ko­
lej Północna nie obniży tej taryfy, chyba, 
że ją rząd do tego zniewoli.

Mnie się zdaje, że to są uwagi, które 
pięknie brzmią ze stanowiska teoretyczne­
go, ale nie mają praktycznego znaczenia, a 
jestem przekonany, że szanowny mówca, 
który uwagi te wypowiedział, nam, gdyby­
śmy te same uwagi zrobili, odpowiedziałby 
natychmiast : w teoryi to bardzo piękne,
ale, patrząc na rzecz tę praktycznie, przed­
stawi się ona zupełnie inaczej.

Wspominano też o węglu Fohnsdorf- 
skim. Tego węgla rząd nie miał na myśli 
przy układaniu taryfy na węgle, prędzej 
węgiel z Koftach, ale mianowicie miał na 
oku stosunki konkurencyi zagranicznej. O 
tych rząd musiał pamiętać, bo rząd, a w 
pierwszej linii ministerstwo handlu, ma o- 
bowiązek chronienia istniejącego wielkiego 
przemysłu bez względu na to, w czyjem się 
znajduje ręku, czy Rothschildów, czy hr. 
Larischa, Arcyksięcia Albrechta, lub też 
Piotra Zapfia. (W ielka wesołość). Pozwalam 
sobie też nadmienić, że rząd w kwestyi ta ­
ryf niezem nie jest krępowany, to też n ie­

słusznie powiedziano, że zapomnieliśmy c 
relacyi Oderbergu i innych.

Proszę zauważyć, że rząd może wy­
znaczyć taryfę, jak mu się podoba i że pod 
tym względem istnieje ograniczenie tylko 
w dwóch kierunkach. Z jednej strony czy 
sty dochód 100 zł na akcyę, z drugiej stro­
ny wzgląd na utrzymanie konkurencyi wła­
snego przemysłu. Rząd nie rniał zamiaru 
czynić więcej i dalej też nie poszedł w u- 
godzie pierwszej.

Nie mogę pominąć zdania, wypowie­
dzianego przez jednego z szanownych pre- 
opinantów, iż ustanawianie taryf takich, j a ­
kie tu ułożono dla węgli prowokuje repre- 
salia z drugiej strony i że to bardzo jest 
niebezpieczne. Mnie się zdaje, że w ułoże­
niu taryfy, która nie ma innego celu krom 
umożliwienia własnemu przemysłowi kon- 
kureneyi z obcym, prowokacji dopatrywać 
się nie można; jest to obowiązkiem i p ra­
wem rządu.

Nie będę dłużej zajmował uwagi sza­
nownej Izby. Radca dworu dr. Wittek w 
kwestyi prawnej wypowie spostrzeżenia, 
które może zrektytikują poglądy dotyczące 
wywłaszczenia i ceny wykupu, jaką nale­
żałoby zapłacić w razie wywłaszczenia.

Mowa pos. Madejskiego
(Dokończenie.)

W sferach przemysłowych i handlo­
wych, które są w stosunkach z G-alicyą, pa­
nuje dość rozpowszechnione mniemanie, że 
sądownictwo w Galicyi jest złe. Ależ, pa­
nowie, nie macie pewnie wyobrażenia, w ja ­
kim stopniu Galicya pod względem rozwoju 
organizmu sądowego od lat BO —  bo tak 
dawna jest teraźniejsza organizacya jest 
upośledzoną. Proszę zważyć jeszcze kilka 
dat statystycznych. Galicya, zarówno co do 
obszaru, jak co do ludności stanowi więcej 
niż czwartą część państwa. Ciężar czyn­
ności sądowych w Galicyi wynosi także 
czwartą część tychże czynności w całej Au- 
s t r y i ; w sprawach cywilnych wprawdzie 
nieco mniej niż czwartą część, ale w spra­
wach karnych o wiele więcej Wedle tego 
więc stosunek wydatków na sądownictwo 
w Galicyi do wydatków na całe państwo, 
stosunek 1 : 4 nietylko nie byłby niesłuszny, 
lecz owszem byłby skromny. Jakiż zaś jest 
faktyczny stan rzeczy? W całej Austryi jest 
wraz z sądami handlowemi 67 sądów kole­
gialnych pierwszej instancyi; czwarta część 
byłaby 17; Galicya zaś, i to dopiero wedle 
tegorocznego preliminarza, ma tylko 13 są. 
dów kolegialnych pierwszej instancyi; bra­
knie jej przeto czterech. Liczba sądów o- 
kręgowjch w całej Austryi, bez sądów de­
legowanych po miastach, wynosi 836; czwar­
ta część czyniłaby 209; Galicya atoli ma 
tylko 162, braknie przeto 47 sądów okrę­
gowych. Sędziowskich urzędników koncep­
towych pierwszej instancyi, wraz z proku­
ratorami i auskultantarni, jest w całej A u­
stryi 4219 systemizowanych; czwarta część 
wynosiłaby 1054; Galicya jednak ma tylko 
8 -3 ;  braknie jej przeto 171 tychże urzęd­
ników. (Słuchajcie ! e ław polskich.)

Okolicznością nadzwyczaj charaktery­
styczną jest, że Galicya jedynie pod wzglę­
dem liczby auskultantów, a więc urzędni • 
ków sędziowskich najniższego stopnia, mło­
docianych urzędników pomocniczych, nie- 
mających jeszcze rutyny, jest bogatsza od 
któregokolwiek innego kraju austryackiego. 
Tak to, tak \ z ła n  polskich.) Dodawszy do 

auskultantów liczbę praktykantów, otrzy­
mamy 463 funkeyonaryusz ów sędziowskich, a 
więc liczbę stanowiącą prawie połowę wszyst­
kich sędziowskich funkeyonaryuszów koncep­
towych pierwszej instancyi w Galicyi (słu­
chajcie ! z ław polskich), czyli innemi sło­
wy : sądownictwo w Galicyi spoczywa w po 
łowię na barkach młodocianych, ^iow wi- 
czonych pomocników sędziowskich ! broszę 
tedy nie dziwić się, że w waszych stosun­
kach z Galicyą doświadczacie, iż sądownictwo 
w innych krajacń jest lepsze niż w Galicyi. 
Mimochodem nadmienię, że u. p liczba 
funkeyonaryuszów bezpłatnych, t. j. prakty­
kantów wraz z bezpłatnymi auskultantarni,sta­
nowi czwartą część wszystkich sędziowskich 
urzędników konceptowych pierwszej instan­
cyi — fakt niewątpliwie pod względem so­
cjalnym  niepocieszający! Tymczasem sze­
rzej rozbierać go nie będę.

Proszę zważyć, że obrachunki te mają 
za podstawę preliminarz budżetu na rok 
18-5. Nigdy zaś sytuacya Galicyi pod 
względem organizmu sądowniczego nie by­
ła  tak pomyślna jak właśnie w tym roku. 
To bowiem z zupełnem uznaniem i z ser­
deczną dla rządu podzięką wypowiadam, że 
w tym okresie legislacyjnym dość wiele u- 
czynił pod tym względem i że widać tu rę­
kę czynności wyrównawczej. (Brawo \ z pra­
wicy). Prawda, że i dla innych krajów wie­
le uczynił rząd teraźniejszy; to jednak nie 
przeszkadza mi wspomieć z uznaniem o z a ­
łożeniu czterech sądów okręgowych i dwóch 
sądów kolegialnych w Galicyi. A więc raz 
jeszcze szczera rządowi należy się podzię­
ka 1 Proszę atoli wyobrazić sobie, jak da­
wniej rzeczy te wyglądały, zanim to po­
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mnożenie sądów w Galicyi nastało. (B ra­
wo ! 0 ław polskich).

A teraz proszę jeszcze uprzytomnić 
sobie doniosłość oszczędności, jakie pań­
stwo zrobiło na urzędnikach sądowych w 
Galicyi. Wydatki na sądownictwo po wszy­
stkich krajach koronnych czynią w tym ro­
ku 16,915.000 złr.; czwarta część na Gali- 
cyę wynosiłaby 4,228.750 złr.; rzeczywiście 
jednak wynoszą wydatki na Galicyę — i to 
znowu wedle bardzo pomyślnego dla niej 
preliminarza na rok bieżący — 3,540.800 
złr., a więc 'i w tym najpomyślniejszym ro­
ku oszczędności na galicyjskich urzędni­
kach sądowych wynoszą 687 950 złr. Te­
raźniejsza organizacya sądownicza istnieje 
od lat 30, licząc przeto oszczędności te tyl­
ko na pół miliona rocznie, okaże się, iż na 
sądownictwie galicyjskiem zaoszczędzono 
piętnaście milionów. I  dlatego proszę pa­
na profesora Siissa jak najuprzejmiej, 
aby zechciał zanotować to sobie, że gali­
cyjscy urzędnicy sądowi z góry już swoją 
trzydziestoletnią pracą w godzinach ponad- 
obowiązkowych zapłacili koszta regulacyi 
rzek galicyjskich. (Huczne brawo! e ław pol­
skich). Nie jest to więc „podarek11 na rzecz 
Galicyi, która uregulowanie rzek swoich 
ma właściwie zawdzięczać patryotycznej 
pracy własnych synów swoich. (Huczne bra­
wo ! 0 ław polskich).

Mógłbym jeszcze więcej mówić o 
smutnym obrazie sądownictwa w Galicyi, 
ale nie będę nużył wys. Izby. Mniemam, 
,źe liczbami dowiodłem, iż teraźniejszy or­
ganizm sądownictwa w Galicyi, na Buko­
winie i w innych krajach jest taki, że dłu­
go już takim pozostać nie może, a z dru­
giej strony taki, że nie zniesie żadnej re­
formy w jakimbądź duchu. Eeprezentantom 
tych krajów potrzeba więc pewnego uspo­
kojenia że wraz z zaprowadzeniem no­
wej reformy co do procedury sądowej 
z gruntu też naprawiony będzie or­
ganizm sądowy. W tym celu pozwalam so­
bie wnieść rezolucyę następującą:

„Wzywa się c. k. rząd, aby wraz z 
nowym projektem procedury cywilnej wy­
mienił Izbie poselskiej te reformy organi­
zmu sądowego, które przedsięwziąć myśli 
w krajach w tym względzie dotychczas u- 
pośledzonych.”

Tylko wtedy, gdy administraeya pań­
stwa zdecyduje się postawić organizm są­
dowy we wszystkich krajach na jednym 
stopniu, tylko wtedy, panowie, spełni rząd 
swój obowiązek, polegający na tern, żeby 
każdemu obywatelowi państwa, bez różnicy 
narodowości krajowej, przystępnemi uczy­
nić w równej mierze dobrodziejstwa do­
brego sądownictwa. (Huczne brawo\ i rzęsiste 
oklaski z  ław polskich i z  prawicy. —- Mo ■ 
wca odbiera liczne powinszowania).

SfBAW Y ZAftBAIICZME
(Z Warszawy.)

Ostatniemi czasy oflcyalny Dniew. 
Warszawski począł bardzo gorliwie zajmo­
wać się rzymsko-katołickiemi seminaryami 
duchownemi. Zakłady te, dziennik przyto­
czony nazywa rozsadnikami złowrogich dla 
Rossyi pojęć politycznych i religijnych — 
i żąda jak najśpieszniejszego ich zreformo­
wania. Przedewszystkiem domaga się Dnie- 
wnik, aby w seminaryach wykładanym był 
język rossyjski podług planu zatwierdzonego 
dla gimnazyów, — a nawet, aby liczba go­
dzin wykładowych tego języka była w se­
minaryach o dwie godziny tygodniowo wię­
ksza niż w gimnazyach. Te dwie godziny 
zwyżkowe powinny być przeznaczone na 
ćwiczenia praktyczne. Zada dalej Dnieionik 
aby historya Polski wykładaną była łącznie 
z historya Rossyi, po rossyjsku, i również 
według programów gimnazyalnych.

Z kwestyą programów mówi Dniewnik, 
ściśle związaną jest kwestya sumiennego 
wypełnienia tychże a więc kwestya osób 
wykładających.

Nauczyciele powinni czynić koniecznie 
zadość warunkom, wymaganym od naucza­
jących w wyższych klasach gimnazyalnych, 
to jest powinni posiadać stopień kandydata 
nauk historyczno-filologicznych. Potrzeba 
n a d to , aby wybierani byli wyłącznie z po­
śród osób pochodzenia rossyjskiego, aby 
byli członkami rad pedagogicznych semi­
naryjnych, aby mieli jednakie prawa ze 
wszystkimi innymi członkami rad wspo­
mnianych i aby obowiązkowo brali udział 
we wszelkich bez wyjątku sprawach peda­
gogicznych i wychowawczych.

WarszawsMj Dniewnik a za nim p ra ­
wie wszystkie gazety powtórzyły pogłoskę, 
jakoby dwustu zagrodników z powiatu ko­
neckiego _ podało prośbę do gubernatora o 
pozwolenie przesiedlenia się do gubernii 
Tomskiej. Gazeta Radomska starała się 
sprawdzić tę wiadomość i objaśnia, iż rze­
czywiście pomiędzy ludem w okolicach Bor­
kowic i Ostałowa rozeszła się wieść, jakoby 
rząd miał dawać po 100 rs. na każdą gło-

„ Gazeta Lwowska* z dnia 8

wę rodziny, która zdecyduje się jechać do 
gub. Tomskiej. Zachęceni tą obietnicą bie­
dniejsi włościanie gromadnie nachodzili 
kancelarye gimnne z żądaniem zapomóg, 
wójci jednak otrzymali od władzy wyższej 
polecenie, aby winnych rozsiewania fałszy­
wych wieści poszukiwali i oddawali władzy. 
Obecnie też pogłosce tej nikt już wiary nie 
daje.

Według dzienników warszawskich, na 
wiosnę b. r. wysłaną zostanie z Petersbur­
ga do Królestwa Polskiego specjalna komi- 
sya techniczna w celu opracowania na 
miejscu projektu dalszego rozszerzenia miej­
scowej sieci kolejowej. Przytem dzienniki 
te potwierdzają, iż nadal otrzymanie posady 
w administracji dróg żelaznych i awans w 
hierarchii służbowej zależnym będzie od 
wykazania przez kandydatów dokładnej zna­
jomości języka rossyjskiego.

Dniewnik Warszawski donosi, iż wsku­
tek starania generał-gubernatora Hurki, zo­
stała zatwierdzoną uchwała komitetu mini­
strów, według której kandydaci na rabinów 
w Królestwie Polskiem składać mają egza- 
mina w języku rossyjskim przed osobnemi, 
w tym celu ustanowionemi komisyami pod 
przewodnictwem wicegubernatorów.

(Z Watykanu.)
Z Rzymu piszą do Germanii: Zdaje 

się, jakoby podjęte niedawno rokowania 
Stolicy śvv. z rządem pruskim nie postępo­
wały tak gładko i pomyślnie, jak to prze­
widywano w pierwszej chwili. Właśnie 
w tych kołach kościelnych , które skłonne 
są do jak największych ustępstw, aby przy­
najmniej w kilku główniejszych punktach 
przynieść ulgę Kościołowi , ostatnie zajścia 
w Izbie pruskiej wywołały jak najboleśniej­
sze wrażenie. Przedewszystkiem wystąpie­
nie ministra wyznań Gosslera przeciw sę­
dziwemu biskupowi chełmińskiemu zachwia­
ło silnie zaufaniem w dobre chęci rządu 
pruskiego, a jeden z dostojników kościel­
nych wyraził się, iż zamiast posuwać się 
naprzód, cofamy się.

Opuścił właśnie prasę rocznik katoli­
ckiej hierarchii na rok 1885, z którego się 
pokazuje, że jest obecnie 59 kardynałów; 
potrzeba więc jeszcze nominacyi 11 do wy­
pełnienia całkowitej liczby 70. Nie_ obsa­
dzono dotychczas patryarchatów łacińskie­
go i wschodniego obrządku, 66 stolic arcy­
biskupich, 20 biskupich, trzech biskupich 
prelatur bez rezydencji i pięć apostolskich 
wikaryatów. Pomiędzy kardynałami jest 
najstarszym kardynał Newman; liczy bo­
wiem lat 85; po nim następuje arcybiskup 
paryski Guibert, starzec 83-letni, i kardy­
nałowie Mertel i Cayerot, z których każdy 
ma lat 79. Najmłodszym jest patryarcha 
lizboński Neto, będący wj wieku 44 lat. 
Jako najstarszego co do wieku kardynała 
wymieniono w roczniku zmarłego właśnie 
ks. Schwarzenberga, ozdobionego purpurą 
przed 43 laty, za czasów panowania Grze­
gorza XVI. Kardynał Mertel otrzymał tę 
godność przed 27, Sacconi i Panebianco 
przed 24, Pitra  przed 23 laty. 29 kardyna­
łów wynieśli na tę godność Pius IX i 
Leon XIII.

(Watykan i Chiny).
Telegram doniósł już o piśmie papie- 

skiem-w języku łacińskim, wystosowanem 
do cesarza Chin, w którem głowa Kościoła 
katolickiego prosi o opiekę nad Kościołem 
katolickim i misjonarzami. Pismo to opiewa:

„Do dostojnego i najpotężniejszego ce­
sarza obu Tataryj i Chin. Wielki cesarzu! 
Wojna, która obecnie wybuchła w wielu o- 
kolicach twojego państwa, zniewala nas do 
usiłowań celem pozyskania twojej dobrotli­
wości, a to, żeby z wojny tej nie wyniknęła 
jaka szkoda dla religii katolickiej. Spełnia­
my niniejszem obowiązek legalny, gdyż do 
nas należy ochraniać Kościoł katolicki, o ile 
to jest w naszej mocy. Jesteśmy posłuszni 
przykładowi naszych poprzedników, którzy 
wielokrotnie wzywali prosząc o łaskę wa­
szych przodków dla misyj europejskich i 
ludu ehrześeiańskiego. Dobrą nadzieję obu­
dzą w nas okoliczność, że już niejedno­
krotnie dałeś dowody swej przychylności 
chrześcianom. Wiemy o tern, że na początku 
okresu wojennego wasza wysokość zadekre 
towałeś, ażeby szanowano chrześcian i żeby 
nawet misionarzom narodowości francuskiej 
nie czyniono krzywdy. Wszyscy w czynie 
tym uznali waszą dobroć i ludzkość, a to 
tembardziej, że duchowni, którzy w kwitną­
cym waszym kraju zamieszkują, wysłani zo­
stali przez papieży rzymskich i od nich 
pomoc i mandat otrzymują. Nie są oni 
wybierani tylko z jednego narodu i jest 
dziś pomiędzy nimi wielu z Włoch, 
Belgii, Hollandyi, Hiszpanii i Niemiec. 
Tak księża Tow. Jezusowego, jakoteż du­
chowni z kongregacji missyjnych, pracują­
cy w innych prowincjach, składają się 
z rozmaitych narodowości. Zgadza się to 
zupełnie z naturą religii chrześeiańskiej, 
która nie jest daną dla jednego tylko n a ­
rodu, ale dla wszystkich ludzi, związanych 
braterskiemi uczuciami. Dzieło tych," którzy
. marca 1885.

pracują w imieniu ewangelii, jest wielce 
zbawienne dla wszelkich interesów publicz­
nych. Pracownicy ci trzymają się z dala 
od czynności politycznych i oddają się je ­
dynie rozpowszechnianiu nauk o Jezusie 
Chrystusie. Główne zasady nauki chrze- 
ściańskiej są: BojaźńBoża, sprawiedliwość, 
czystość obyczajów, posłuszeństwo władzy, 
prawom i królowi, nie dla bojaźni jego 
gniewu, ale dla samego posłuszeństwa. Nie 
więc nie przyczynia się tak bardzo, jak te 
cnoty, do utrzymania mas ludu w karności 
i zachowania porządku publicznego. Jakoż 
w samej istocie , księża katoliccy, któ­
rzy od wieków spełniają urząd apostol­
ski w potężnem państwie chińskiam, dalecy 
od tego, żeby mieli stwarzać jakiekolwiek 
przeszkody władzom, oddali, jak  to każdy 
przyznać masi, wielkie usługi. Wystąpili 
oni najpierw jako krzewiciele moialności 
chrześeiańskiej, umiejętności i sztuk, skła­
dających się na cywilizacyę ludów. Gdy 
więc 'ta sama myśl ożywia tych, którzy i 
teraz udzielają Chińczykom nauki ehrze- 
ściańskiej, to nie możesz dostojny panie 
wątpić, żeby nie byli przejęci wiernością i 
posłuszeństwem dla twego majestatu. My 
zatem, potężny cesarzu, czując najgłębszą 
wdzięczność za opiekę, którą im użyczać 
raczysz, zaklinamy cię, zechciej w tych 
ciężkich czasach otoczyć wzmiankowane o- 
soby swoją dobrocią, ażeby z zupełną swo­
bodą swoje posłannictwo spełniać mogły. 
Prosząc o to, błagamy zarazem Wszech­
mocnego Boga, ażeby w as, najdostojniejszy 
książę, obsypał hojnie darami swojej do­
broci."

K B, 0 1 I X  A
— JE. dr. Smolka, prezes Izby po­

selskiej Rady państwa, powrócił do Lwowa.
— JE. dr. Grocholski, prezes Koła 

polskiego, udać się ma na czas świąteczny do 
Wenecyi. Stan zdrowia czcigodnego męża jest 
zupełnie zadawalający.

— P. Jan Zacharyasiewicz, po­
wszechnie ceniony powieściopisarz, w przyszłym 
miesiącu obchodzić będzie 80-łetnią rocznicę 
wydania pierwszej swej powieści „Uczony" 
(Lwów 1855 u Kalenbacha).

— P .  Jan Dobrzański, dyrektor tea­
tru lwowskiego, ma się znacznie lepiej i zamierza 
wkrótce udać się do Medyolanu dl&_zaangażo- 
wania śpiewaków na przyszły sezon operowy 
we Lwowie, oraz dla zakupienia opery Gio- 
condy.

—  Konkurs. O. k. Prezydyum Namie­
stnictwa w Gradcu rozpisuje konkurs na posa­
dę inżyniera z systemizowanemi dochodami IX 
klasy rangi, ewentualnie adjunkta budownicze­
go w 5  klasie rangi Ubiegający się winni po­
dania swoje, zaopatrzone w należyte dowody 
kwalifikacyjne, wnieść w drodze przełożonej 
swej władzy do dnia 15 kwietnia do wymie­
nionego wyżej c. k. Namiestnictwa,

—  Hojny dar. Za staraniem księżnej 
Kalikstowej Ponińskiej, otrzymał .Dom Pracy", 
dar w kwocie 60 zł. Zarząd tej dobroczynnej 
instytucji poczuwa się do miłego obowiązku 
złożyć niniejszem najszczersze w imieniu ubo­
gich podziękowanie księżnie Ponińskiej za Jej 
wspaniałomyślną ofiarność, której „Dom Pracy" 
już kilkakrotne miał dowody.

— Do Rady powiatowej nowotarskiej, 
przy wyborze uzupełniającym z grupy gmin 
miejskich, wybrany został c. k kancelista sądu 
powiatowego w Nowym Targu, Józef Mar 
czuk.

—  Z Koła literackiego. Najbliższe, 
tygodniowe zebranie w lokalu „Koła", odbędzie 
się we środę, t. j. dnia 1 kwietnia, o godzinie 
772 wieczorem.

— Z gal. towarzystwa muzycznego.
We środę, 1 kwietnia, odbędzie się w sali to­
warzystwa, ginach teatralny, pod przewodni­
ctwem dyrygenta koncertów, p. Jana Galla i 
z uprzejmym współudziałem pani T. Arklowej i 
pp. Almy i Jeromina, śpiewaków opery pol­
skiej, trzeci koncert towarzystwa, na którym 
wykonany będzie utwór Mercadantego „Siedm 
słów", sola, chór mięszany i orkiestra. Począ­
tek o godzinie piątej po południu. Biletów do­
stać można w księgami pp. Seyfartha i Czaj­
kowskiego, a w dzień koncertu przy kasie.

— Wystawa projektów na pomnik 
Mickiewicza w Sukiennicach, w ciągu wielkie­
go tygodnia i przez dwa święta zamkniętą bę­
dzie dla publiczności. Dla przejezdnych wstęp 
może być ułatwionym za zgłoszeniem się do za­
rządu Muzeum narodowego w godzinach połu­
dniowych. W  ostatnich czasach przybyły na 
wystawę: projekt fotografowany p. Juliana Swie- 
cianowskiego z Warszawy i fotografia z modelu 
nadesłanego z Mińska, któryto model gipsowy 
jako zbyt uszkodzony w drodze, wystawionym 
być nie może. Kraszewski w liście prywatnym 
wyraża się następnie o projektach w spra­
wie pomnika Mickiewiczowskiego : „Dziękuję za 
udzielony mi artykuł w nieszczęśliwej sprawie 
konkursowej. Ubolewać należy, że jesteśmy tak 
niepraktyczni i tak we wszystkiem namiętni. 
Żal mi biednego Dykasa. Co do tego zgadzam 
się we wszystkiem z panem, lecz czyń pań,

czyńmy wszyscy co tylko można, aby raz tę 
historyę pomnika dalej posunąć, Lat 15 upły­
wa, jak Dietl pierwsze wypowiedział słowo; 
od jubileuszu mojego już lat sześć, pieniądze 
wpływają a pomimo tego nic się dotąd nie 
zrobiło. Macie 200.000 fr. (100 000 zł.), we 
Franoyi wystarczyłoby to na wspaniały monu­
ment. Lecz my chcemy stworzyć coś nadzwy­
czajnego, nigdy jeszcze nib bywałego, i zrobimy 
fiasco".

— T ea tr .  Wczorajsze przedstawienie na 
dochód towarzystwa „Rodzina" nie zdołało za­
pełnić sali teatralnej, pomimo bardzo obfitego 
programu, którego ^wykonanie było pod wielu 
względami wzorowem. Najwięcej obudzał zacie­
kawienia monodram humorystyczny w 1 akcie 
przez pp. A Abrahamowicza i K. Ruszkowskie­
go p. t. Rrzez telefon. Ze zwykłą sobie werwą 
i humorem przedstawił p. Fiszer zapalone­
go, a kilkakrotnie wygwizdanego komedyo- 
pisarza, który, zamknięty w mieszkaniu 
swego przyjaciela doktora, nie mogąc być obe­
cnym na przedstawieniu nowej swej sztuki, usi­
łuje przez telefon dowiedzieć się o jej losie. 
Ralacye telefonowe brzmią bardzo pomyślnie, 
autor się cieszy, marzy o wieńcach, bukietach, 
owacyach, a wreszcie dowiaduje się, że to nie
0 jego sztukę chodzi, lecz o dramat Ohneta, 
gdyż przedstawienie jego komedyi z polecenia 
dyrekcji teatru zostało w ostatniej chwili ud- 
wołanem. Monodram, nieco za długi, byłby nie­
zawodnie korzystniejsze wywarł wrażenie, gdy­
by p. Fiszer nie był zbytnio ufał swojej pa­
mięci, która często zawodziła i zmuszając do 
odwoływania się do pomocy suflera, wywoływała 
zwalnianie tempa, zwykle fatalne dla tego ro­
dzaju produfccyj. Journal parli, prócz kilku u- 
stępów, które wywołały huczne brawa i weso­
łość powszechną, przeszedł bez wrażenia. Zdaje 
się nam, iż w ogóle myśl przedstawiania na 
deskach teatralnych dziennikarskiej „roboty" 
jest niezbyt fortunną, a przedmiot nadto nie 
sceniczny, aby mógł efekt wywołać. Potrzeba 
tu zresztą niezwykłego dowcipu — czem się 
wczorajszy Journal parle nie odznaczał — i 
publiczności, nadzwyczajnie czułej na wszystkie 
alluzye. Co do innych punktów programu mo­
żemy tylko oddać pochwały występującym ar­
tystom, a przedewszystkiem wyrazić uznanie 
pani Arklowej za ślicznie wykonaną aryę z Afry- 
kanki. Nie możemy też pominąć bez wzmianki
1 należnego uznania pięknej gry pań Nowakow­
skiej i Zapolskiej w Przechodniu Coppeego, pan­
ny Stackowiczównej w 2 ak. Właściciela K u­
źnic, p. Lubicza i pani Kwiecińskiej w jedno­
aktówce Madejskiego p. t. Jedenkroć, a wre­
szcie śpiewu p. Kohlera (arya baryt, z Yerbum 
Nobile Moniuszki) powitanego i żegnanego przez 
publiczność grzmotem oklasków. Przedstawienie 
zakończyła charakterystyczna scena dziadów pod 
kościołem, ze sztuki ludowej Staszczyka p. t. 
Wiara, Nadzieja i Miłość, wybornie wykona ■ 
na przez pp. Ruszkowskiego, Myszkowskiego i 
Starze wslri ego.

— Częściowe zaćm ienie księżyca  
można było obserwować wczoraj równo ze 
wschodem tegoż. Lekka mgła nie przeszkadzała 
obserwacji. Zjawisko, jako częściowe i nie wpa­
dające w oko, przeszło dość niepostrzeżenie.

— Ś m ie r te ln o ść  \ c  L w ow ie . W 12 
tygodniu roku bieżącego, mianowicie od dnia 15 
do 21 marca włącznie, umarło w mie­
ście naszein osób płci męskiej 69, płci żeńskiej 
42, razem 111, czyli o 12 więcej niż w po­
przednim tygodniu. Średnia dzienna śmiertel­
ność wynosiła 15'9, śmiertelność roczna 49'2 
aa 1.000 mieszkańców. Z ogólnej liczby zmarłych 
w owym tygodniu przypada na śródmieście 6 , 
na dzielnicę Halicką 15, Krakowską 19, Żół­
kiewską 9, Łyczakowską 6, na szpitale 56. 
Śmiertelnych wypadków gruźlicy było 29, za­
palenia przewodu oddechowego 18, ospy 10, 
dyfteryi 8, śmierci gwałtownej 2. i t, d.

(w) W dyecezyi tarnowskiej zmarli: 
Ks. Stanisław Róg, pleban w Dębicy i ks. Józef 
Ociepka, wikary w Cerekwi. K». Wojciech Łątka 
instytuował się na probostwo w Pleśnej i ks. 
Andrzej Gruszka, pleban w Wielopolu na pro­
bostwo w Muszynie; konsystorz biskupi prze­
niósł wikarych: ks. Franciszka Wąsowicza z 
Starego Wiśnicza do Zaborowia; Antoniego Jur­
kowskiego z Czarnego Potoka do Rabki; ks. 
Marcina Hrzysica z Bolesławia do Witkowie; 
ks. Franciszka Goluszkę z Wielopola do Bole­
sławia ; ks. Józefa Mamaka z Trzebini do Sza­
flar ; ks. Michała Cieślika z Czarnego Dunajca 
do Czarnego Potoka; ks. Franciszka Irzyńskiego 
z Lisiogóry do Podegrodzia; ks. Jana Maślankę 
z Lisiogóry do Olesna; ks. Wojciecha Dudziń­
skiego z Olesna do Lisiogóry; ks. Franciszka 
Górskiego z Ryglic do Kolbuszowy; ks. Józefa 
Sikorę z Bienkówki do Wielopola; ks. Marcina 
Brozonowicza z Myślenic do Zakopanego; ks. 
Jana Pabijana do Myślenic; ks Jana Jarzębiń- 
skiego z Krościenka do Lisiogóry; ks. Andrzeja 
Niemca z Mielca do Gawłuszowic; ks. Józefa 
Kowalskiego z Lubczy do Mielca; ks. Ludwika 
Fonferkę z Starego Wiśnicza do Zawoi; ks. Jana 
Górnika z Trzeiany do Szczepanowa; ks. Fran­
ciszka Białkowskiego z Gawłuszowic do Starego 
Wiśnicza; ks. Michała Lezonia z Pstrągowej 
do Wojnicza i ks. Józefa Bednarza z Pleśnej 
do Pstrągowej.

— Na rzecz pogorzelców gminy 
Rudy, w powiecie żydaczowskim, złożono na 
ręce c. k. starostwa w Stanisławowie: gmina 
Ostrów 2 zł., Rybno 1 zł., Kończaki stare 2



zł. 30 et., Zagwoździe 3 zł. 42 ct., Międzyho- 
rzec 3 z ł , Kończaki nowe 2 zł. 22 ct., Doro- 
howa 2 zł., Sapahowa 2 z ł , p. Karol Musioł 
3 zł., pani Estera Stein 5 zł. Powyższe datki 
odesłane zostały na ręce c. k. starostwa w Zy- 
daczowie.

=  Zwłoki dziecka nowonarodzonego, 
zupełnie nagie, mocno już nadpsute i przez 
szczury nadgryzione, znaleziono tej nocy przy 
czyszczeniu głównego kanału w ulicy Ruskiej 
Policya zarządziła poszukiwania za wyrodną 
matką.

=  Przejechanie. Pozostawiony bez do­
zoru na placu Wekslarskim koń, przyprzężony 
do wozu mleczarki Reizli Mass z Zamarstynowa, 
ruszywszy z miejsca, przejechał '■ 2 -letnią córkę 
Ohaima Koikesa, skutkiem czego dziewczynka 
ta została w rękę uszkodzoną. Winnych pocią­
gnięto do odpowiedzialności.

=  Defraudacya. Hemyfe Krymski, 
ekspedytor pocztowy w Tarnopolu, liczący lat 
25, wzrostu wysokiego, smukły, twarzy bladej, 
ciemnych włosów i takichże małych wąsów, 
ubrany w ciemny zimowy surdut, ciemny ża­
kiet i w czarny filcowy kapelusz, mówiący po 
polsku i słabo po niemiecku, zdefraudowawszy 
500 zł., a względnie kilka listów pieniężnych, 
uciekł dnia 28 b. m. z Tarnopola, i jest ści­
gany. — Policya poszukuje także Atanazego 
Leszczyńskiego, 16-letniego lokajczyka, który, 
skradłszy swemu służbodawcy, p. Ludwikowi 
Czerkawskiemu, właścicielowi dóbr w Oparowie 
koło Winnik, 10 zł. tudzież (j-strzałowy rewol­
wer i metalową trąbkę, zbiegł ze służby.

= - Zapiski policyjne. Skradziono dra­
binkę pokojową podwójną i ręczne taczki; Aro­
nowi Lindnerowi przedwczoraj wieczór z wozu 
na placu Zbożowym beczułkę, zawierającą 20 
litrów białego wina, a drugą, przeszło 4 litry 
czerwonego wina, wartości 12 zł. Sprawców 
tej kradzieży przytrzymano następnie, lecz be­
czułek nie odszukano. — Zgubiono 27 b. m., 
przed teatrem pugilares z kwotą około 50 ct., 
kartką banku zastawniczego w Krakowie, opie­
wającą na srebrny zegarek za 10 zł. zasta­
wiony, z kartą zniżonej ceny jazdy koleją z Kra­
kowa do Lwowa Antoniego K., oraz inne no­
tatki ; ozdobny kolczyk okrągły, formy kółka 
wypukłego, wartości 15 zł., podczas koncertu 
towarzystwa muzycznego, 27 b. m., w gmachu 
teatralnym; kartkę zastawniczą banku ruskiego 
1. 63.307.— Znaleziono pasport wojskowy Ste­
fana Juśkowa z Powitna; złoty kolczyk z 3 
perełkami i z wisiorkiem koralikowym — Za- 
kwestyonowano okrągłą tabakierkę ze słoniowej 
kości, wewnątrz szyldkretem wyłożoną, z ma­
lowaną figurą kobiety pod szkłem na wierzchu.

t  Zmarli W ostatnich dniach: w Wie­
dniu księżna Karolina Schónburg, małżonka 
wiceprezydenta Izby panów Rady państwa, po 
długiej chorobie, w 49 roku życia. Zmarła była 
z domu księżniczką Liechtenstein; w Fontaine­
bleau, były ambasador rossyjski w Paryżu, 
przeznaczony na ambasadora w Berlinie, książę 
Orłów, jeden z najwybitniejszych współczesnych 
mężów stanu cesarstwa rossyjskh-go; w Hanno- 
werze profesor matematyki na wszechnicy ge- 
tyńskiej, dr. Alfred Enneper.

—  S łynny historyk, prof. ks. Janssen, 
obchodził dnia 26 marca 25-letni jubileusz ka­
płaństwa.

— Znany z procesu Kraszewskiego
kapitan pruski Hentsch, skazany na 9-letnie 
więzienie, umarł w twierdzy Halle na zapa­
lenie błony mózgowej. Dopiero w wilię śmierci 
spostrzeżono u niego tę chorobę.

—  Liczba ofiar katastrofy w Dą­
browie górniczej, ostatecznie stwierdzoną została 
na 59. Z 27 ocalonych robotników, którzy prze­
ważnie są uszkodzeni, umarł jeden tylko. Za­
bici pozostawiają 39 wdów i około 100 sierot, 
którym zarząd kopalni wypłacać będzie rocznie
8.000 zł. Zdaje się, że eksplozya suchego pyłu 
węglowego w kopalni nastąpiła skutkiem zapa­
lenia przez któregoś zrobot-.ików miny, co sta­
nowczo wzbronionem było w tej kopalni.

—  H istoryczny portret. WewsiSła- 
woszewie pod Pleszewem, należącej do p. Ta­
czanowskiego, w miejscowym kościółku para­
fialnym znajduje się podobno pertret Stanisława 
Skrzetuskiego, rotmistrza wojew. kaliskiego, je­
dnego z bohaterów drukującej się w Czasie, 
Słowie i Kur. Pozn. powieści Sienkiewicza 
„Potop". Świadczą o tem położone pod obrazem 
podpisy

— Pożar. W Neckarau, w Badeńskiem, 
zgorzała do szczętu fabryka wyrobów gumo­
wych, jedna z największych w Niemczech. Stratę 
oceniają na milion mark.

— Letarg. Na początku bieżącego mie­
siąca zdarzył się w Białymstoku smutny wy­
padek. Zona mieszczanina W. zmarła nagle. 
Ciało wyniesiono do cmentarnej kaplicy obszer­
nej, jednopiętrowej. Tegoż samego wieczora, 
około jedenastej godziny, grabarz i dozorca po­
słyszeli gwałtowne dzwonienie w kaplicy; prze­
straszeni, zamiast udać się wprost do kaplicy, 
pobiegli do sąsiadów prosić o pomoc Nim się 
zabrano, upłynęło sporo czasu, a gdy nareszcie 
przyszli na cmentarz, znaleźli przed drzwiami 
nieżywą kobietę, w której poznali panią W. Praw­
dopodobnie zapadła ona w sen letargi czny, a zbu­
dziwszy się w nocy w kaplicy, szukała sposobu 
wydostania się na zewnątrz. Weszła więc na 
okno, wybiła takowe a nieobliczywszy się z wy­
sokością, skoczyła i zabiła się na miejscu.

—  Trzęsienie ziem i. W Splicie 
w Dalmacyi, dnia 24 b. m. o godzinie 2 min. 
32 rano obserwowano dwa, szybko po sobie 
następujące wstrząśnienia ziemi, które postępo­
wały w kierunku z południa ku północy. Na­
stępnego dnia zerwała się gwałtowna burza 
wzdłuż całego wybrzeża Dalmacyi, z ulewnym 
deszczem i zamiecią śnieżną. Szczyty Karstu 
pokryły się świeżym śniegiem, który dnia tego 
padał obficie także w Wiedniu

— Pożar teatru. Depesza z Mascara, 
w Algieryi, donosi, że w teatrze tamtejszym, 
skutkiem pęknięcia lampy naftowej, po przed­
stawieniu wszczął się pożar, który zniszczył 
cały budynek teatralny z urządzeniem. Z ludzi 
nikt życia nie utracił.

— Śmierć na scenie. W Szwerynie 
przed kilku dniami, podczas przedstawienie 
Narzeczone) z Messyny na scenie nadwornej, 
umarł biorący udział w asamblu utalentowany 
aktor Fryd. Wilh. Keller skutkiem porażenia 
mózgu. Zdawało się w pierwszej chwili, że 
tylko omdlał; przywołany jednak lekarz orzekł 
odrazu, że ratunek jest niemożliwy, jakoż w kilka 
minut nastąpiła śmierć dzielnego weterana sce­
ny, który zginął jak żołnierz pod sztandarem.

— Przyrząd do latania. Na o*ta- 
tniem posiedzeniu wydziału matematyczno-przy­
rodniczego krakowskiej Akademii umiejętności, 
sekretarz odczytał prośbę p. Antoniego Ciele­
ckiego, zegarmistrza w Szczercowie, w Króle­
stwie, o ocenienie praktyczności jego pomysłu 
co do urządzenia machiny latającej w powie­
trzu. Piszący oświadcza, że model tego przy­
rządu, aczkolwiek niezupełnie dokładny, lecz 
po nakręceniu wznoszący się w powietrze, prze­
syła Akademii przez p Wacława Szczytnickiego ; 
ten ostatni jednak nie złożył go dotychczas.

— Ogromny hotel „ Hangham“ w Chi­
cago, dnia 21 b. m. w nocy, spalił się do 
szczętu, przyczem, mimo najusilniejszego ratunku 
przeszło 60 osób utraciło życie w płomieniach.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Galicyjska kasa oszczędności.

(Dokończenie.)
Dalej uczynił dr. M a d e j s k i  wnio­

sek, aby dyrekeya zbadała, w jaki sposób mo 
żnaby zadość uczynić wymaganiom statutu, 
określającym, że ze zwyżki corocznych czy­
stych zysków mają być premiowani „nie­
zamożni uczestnicy11 gal. kasy oszczędności.

P. Z i m a  wyjaśnił w obszerniejszem 
przemówieniu, że dyrekeya zastanawiała się 
także nad tą sprawą, ale zachodzą trudno­
ści, które nie dozwalają wprowadzić u nas 
w życie tego, co istnieje w innych kasach 
oszczędności naszej Monarchii W naszej 
instytucyi opiewają książeczki na okaziciela, 
albo na imiona i nazwiska częstokroć sfin­
gowane. W kasach zaś, w których czysty 
zysk bywa rozdzielany między „niezamoż­
nych uczestników" , opiewają książeczki 
wkładkowe na imiona i nazwiska osób, któ 
rych tożsamość musi być stwierdzoną; o- 
soby te muszą wykazać swoje stosunki fi­
nansowe ; wkładki i dokładki są tam ogra­
niczone ; kasy obejmują tam pewne ściśle 
ograniczone okręgi, tak, że uczestnik j e ­
dnej kasy, nie może być zarazem uczestni­
kiem także drugiej kasy; jednam słowem: 
panują tam odmienne stosunki. Gdyby u nas, 
przy obecnych przepisach, chciano zapro­
wadzić „premiowanie niezamożnych uczest­
ników", mogłoby się wydarzyć, żo najzamo­
żniejsi ludzie pobieraliby eremie. Dyrek­
eya nie może tedy wystąpić z żadnym wnio­
skiem. Po tych wyjaśnieniach nie przy­
chyliło się zgromadzenie do wniosku dr. 
Madejskiego.

W dalszym ciągu posiedzenia przyjęto 
do wiadomości sprawozdanie syndyka za 
r. z . ; udzielono dyrekcyi absolutoryum, wy­
brano ponownie do komisji rewizyjnej pp. 
dr. P. Grossa, W. Dąbrowskiego i Wiktora; 
do dyrekcyi wybrano na 6 lat pp.: dr. F er­
dynanda Krattera, Ant. Bogdanowicza i F e ­
liksa Madejewskiego, a na 2 lata p. dr. Al. 
Mniszka Tchórznickiego. Do wydziału zo­
stali wybrani na 6 lat pp.: dr. K. Orlecki, 
dr. E. Podlewski, dr. Br. Radziszewski, ks. 
Bazyli Faciewicz. dr. T. Skałkowski i dr. 
Wł. Zajączkowski, a na 4 lata został wy­
brany p. 8 t. Markiewicz. Drugim urzędu­
jącym dyrektorem, z przedłożonego terna, 
został wybrany 37 głosami na 48 głosują­
cych, p. Karol S m o l k a ,  dotychczasowy 
sekretarz kasy.

Kwotę 70(i0 złr. rozdano w następu­
jący sposób : Po 500 złr. otrzymały zakłady: 
ciemnych, głuchoniemych ; ochronki chrze- 
ściańskie; gal. konserwatoryum muzyczne. Po 
300 złr : Towarzystwo chrześcian. kuchni 
ludowej; Zgromadzenie Sióstr miłosierdzia 
na szpital; m. muzeum przemysłowe; Tow. 
gimnastyczne Sokół. 250 złr. otrzymało Tow 
miłosierdzia Opatrzność, na dom pracy. Po 200 
złr.: Tow. pań św. Wincentego a Paulo, 
i to samo Towarzystwo na zupę rumfordzką: 

i Zarząd izrael. kuchni ludowej; przytulisko

dla sierot, pod opieką św. Józefa; szpitalik 
św. Zofii; Tow. opieki weteranów z r. 1831; 
zbór izraelicki dla ubogich izraelitów; Tow. 
pomocy nau.owej; zakład wychowawczy pp 
Bazylianek. Po 159 złr. Tow. oświaty ludo­
wej dla Lwowa i okolicy; internat oo. Zmar­
twychwstańców. Po 100 złr.: Towarzystwo 
Dam dobroczynności; ochronka chłopców 
św. Antoniego; zakład św. T eresy ; przytu­
lisko św. Józefa dla rekonwalescentów; SS. 
Sakramentki na restauraeyę klasztoru i ko­
ścioła ; Tow. pp. Ekonomek; Stow pracy 
kobiet; Tow. bratniej pomocy słuchaczów 
politechniki i wszechnicy; Tow. „szkolna 
pomoc"; Stow. rękodzielników Gwiazda-,izrael. 
Stow.pań na obiady dla ubogich; Tow. pe­
dagogiczne na kolonie wakacyjne; Tow. św. 
Józefa z Arymatei. 50 złr. otrzymało Tow. 
Bonus pastor, na misye ludowe.

* Zaraza pyskowa 1 racicowa. PJ.
Corr. pisze: Jak się dowiadujemy Ministerstwo 
spraw wewnętrznych zwróciło uwagę wszystkich 
rządów krajowych, iż w większej części kró­
lestw i krajów reprezentowanych w Radzie pań­
stwa rozszerzyła się bardzo pomiędzy rogacizną, 
a w części nierogacizną zaraza pyskowa i ra 
cicowa. Chociaż choroba ta wobec dotychczaso­
wego łagodnego jej przebiegu nader rzadko jest 
zabójczą, to przecież straty ekonomiczne, jakie 
ztąd powstają, są bardzo znaczne, a to tak sku­
tkiem niemożności użytkowania z chorych zwie­
rząt, jak i skutkiem ograniczenia wlnego prze­
pędu bydła. Ponieważ zaraza ta, jak każda in­
na choroba epidemiczna, może być pod wzglę­
dem szerzenia się zlokalizowaną i powstrzy­
maną, jeśli tylko zaraz przy pierwszem jej po­
jawieniu się w pierwszej miejscowości zostaną 
podjęte i wykonane zarządzenia, przepisane u- 
stawą o zarazie bydlęcej, przeto wszystkie rzą­
dy krajowe zostały zawezwane, aby poleciły po­
litycznym władzom powiatowym czuwać nad 
dokładnem wykonaniem obowiązku bezzwłocz­
nego donoszenia o każdem pojawieniu się zara­
zy pyskowej i racicznej, tudzież występować z 
całą surowością według obowiązujących ustaw 
przeciw osobom, które dopuściły się pod tym 
względem zaniedbaniu, swoich obowiązków. W 
myśl poinienionego rozporządzenia ministeryal- 
nego, ustanowione kompetentne organa powinny 
czuwać i zwracać najbaczniejszą uwagę na stan 
zdrowia pędzonego z miejsca na miejsce bydła, 
tudzież na dostawioną dla ładowania i wyłado­
wywania na stacjach kolejowych rogacizuę i 
trzodę chlewną, niemniej na bydło jarmarczne, 
a w razie stwierdzenia zarazy postępować we­
dług paragrafów 9 —l i  ustawy o zarazie by­
dlęcej Ministerstwo spraw wewnętrznych widzi 
się tem bardziej spowódowanem nalegać o jak  
najenergiczniejsze wykonywanie wobec zarazy pra­
wnych przepisów, iż istnienie tej zarazy stało 
się powodom bardzo uciążliwych ograniczeń ze 
strony rządów zagranicznych, a należy się o- 
bawiać, iż iune także państwa chwycą się 
podobnych zarządzeń, przez co wywóz bydła 
proweniencyi austryackiej zostanie narażony na 
największe szkody.

* Ankiety rybackie. Wskutek uchwa­
lenia przez Radę państwa ustawy rybackiej pań­
stwowej, iYys. Sejm ma wydać tego roku kra 
jową ustawę rybacką, regulującą prawo i wy­
konywanie rybołówstwa rzecznego. Z uwagi na 
to, Wydział krajowy postanowił przygotować 
projekt ustawy i na ten cel zwołać do Lwowa 
ankietę rybacką z końcem miesiąca kwietnia b. 
r. Tę zaś ankietę ma poprzedzić w Krakowie 
prywatna narada, na którą hr. Artur Potocki 
kilkadziesiąt osobistości w rybołówstwie bezpo­
średnio interesowanych zaprosił, rozesłaną od* 
zwą następującej osnowy:

„Wydział krajowy postanowił zwołać z 
końcem miesiąca kwietnia 1885 r. ankietę ry­
backą, celem omówienia i przygotowania przed­
łożyć się mającego Wys. Sejmowi projektu li­
stowy, regulującej prawa i wykonanie rybołó­
wstwa. Ponieważ interes kraju wymaga, ażeby 
ustawa pomieniona jaknajprędzej, to jest, jesz­
cze w roku bieżącym uchwaloną być mogła, więc 
wypada nam interesującym się tą iprawą, u- 
siłować wszelkiemi sposobami, ażeby już dla 
lej ankiety zebrać jaknajwięcej przydatnych ma- 
toryalów, oraz porozumieć się może co do oso­
bistości, jakieby Wydziałowi krajowemu do za­
proszenia do ankiety zaproponować wypadało. 
Nie przesądzając, co w tym kierunku uczynią 
Towarzystwa gospodarskie i inne powołane do 
tego korporacye krajowe, mniemam, że omówie­
nie zasad, na któryehby się owa ustawa oprzeć 
miała w kółku osobistości bezpośrednio inte­
resujących się sprawą krajowego rybołówstwa, 
w znacznej mierze przyozyniłoby się do wy­
świecenia zachodzących kwestyj i nadania dal­
szym pracom pożądanego a odpowiedniego kie­
runku. W tym celu pozwalam sobie zaprosić......
do Krakowa na dzień ! 1 kwietnia 1885 r , na 
prywatną naradę, któraby się odbyć mogła w 
moim domu, o godzinie lOtoj z rana. W prze­
konaniu, ż e ....................podziela powyższe zda­
nie i do poparcia tej tak ważnej dla kraju spra­
wy cenną swą radą przyczynić się raczy, po 
zostaję.................

Kraków, d. 21 marca 1885 roku.
Artur Potocki*.

* Galicyjska spółka rybacka w Kra­
kowie ul Bracka 1. 5, rozesłała następującą o-

dezwę: „Gospodarstwo rybne, tak w wódach
zamkniętych, jak bieżących, leży w naszym kra­
ju odłogiem. W celu wyzyskania tej gałęzi bo­
gactwa narodowego, zawiązała się d. i 2 marca 
b. r. spółka, której członkami są Aleksander 
Gostkowski z Tomic, Stanisław Homolacs z Ba­
lic, Wiktor Burda z Bielska, Paweł Marcinek 
z Cieszyna. Spólnicy składają na początek ka­
pitał zbiorowy w sumie 100.000 zł. z" zastrze­
żeniem zwiększenia takowego w miarę rozwoju 
interesów. Spółka zainieiza brać w dzierżawę 
na przeciąg lat kilkunastu bądź to gotowe sta­
wy, bądź przestrzenie na stawy zmienić się da­
jące, jako to : nieużytki, bagniste i torfiaste łą ­
ki, pastwiska, grunta zalewowi podległe i t. p. 
Spółka zaprowadza na zadzierżawionych obsza­
rach, własnym swoim nakładem postępowe go­
spodarstwo rybne, a po ekspiraeyi dzierżawy, 
oddaje urządzone takowe właścicielowi wraz ze 
specyalnie wyuczonym kierownikiem. Spółka go- 
tową jest przypuścić właściciela do udziału w 
czystym zysku, jeżeli tenże weźmie udział w 
kapitale nakładowym, jakiego specyalnie z nim 
zawarty interes wymagać będzie. Upraszamy stro­
ny interesowane, ażeby raczyły przesłać swe o- 
ferty najdalej do duia 7 kwietnia b. r. pod a- 
dresem członka spółki p. Stanisława Homolacsa 
w Krakowie ul. Bracka 1. 5 z wyszczególnie­
niem : a) czy na ofiarowanym terenie są goto­
wa stawy, czy też takowe urządzone być mu­
szą ; b) czy stawy gotowe dadzą się całkowi­
cie. lub częściowo spuścić, czy czasowo osu- 
szyć; c) jaki jest rozmiar ofiarowanej przestrze­
ni w morgach (obszary poniżej 200 morgów 
tylko wyjątkowo spółka wydzierżawiać może) ; 
d) jaki roczny czysty dochód ofiarowane prze­
strzenie obecnie niosą; e) dokładnego adresu 
miejscowości: najbliższej stacyi kolei i wymie­
nienia środków komunikacyjnych, jakiemi po­
służyć się można. Chcąc wyzyskać bieżącą wio­
snę, zamierzają wspólnicy po dniu 7 kwietnia
b. r. udać się zbiorowo do proponowanych im 
miejscowości, w celu oględzin takowych, oraz 
w celu bezpośredniego porozumienia się z pp. 
właścicielami.

* Londyńskie Towarzystwo umie­
jętności „Society of arts“, uchwaliło najzasłu- 
żeriszym wystawcom na międzynarodowej wy­
stawie wynalazków, odbyć się mającej dnia 'go 
maja 1885 w Londynie, rozdzielićw wjnastępu- 
jących grupach; 1 medal złoty za najlepste za 
stosowanie fotografii do druku; grupa XXVI, 
ki. 140; grupa XXIX, ki. 159; 1 medal zło­
ty za najlepsze motory, maszyny parowe i ko­
t ł y ; grupa IV, kl. 27; 1 medal złoty za mo­
tory gazowe i powietrzne; grupa IV, kl. 27 ;
1 medal złoty za użycie sił przyrody jako mo­
torów (turbiny, koła wodne, wiatraki, upat sło­
neczny) grupa IV, kl. 29; 1 medal złoty za
m aszyny h idrau liczne  (pom py, sikaw ki do o- 
gnia, przyrządy straży ogniowej, dźwignie, kra­
ny, syfony, przyrządy do ważenia i t. p ) gru­
pa XI klas. 59 do 63; 1 medal złoty za mo­
tory elektryczne i t. p.) grupa XIII, kl. 72 ;
1 medal złoty za najnowsze i najlepsze instru- 
menta matematyczne i aparata różnego rodzaju; 
grupa XXViLI k1. 148 do 153; 3 medale zło­
te za instrumenta muzyczne różnego rodzaju, za 
druk nut, za aparata do drukowania nut i za 
dzieła sztuki, zostające w związku z muzyką 
(dzieła drukowane, rysunki i t. p ) grupa XXXII 
XXXIiI i XXXIV, kl. 166 do 80. Każdy me­
dal złoty wa wartość 20 funtów szterl., a przy­
znanie ich pozostawiono zwykłym jurorom.

Z biura Izby handlowej i przemysłowej.
Prezydent Sekretarz

Simon m. p. M. Bodyński m. p.
radca ces.

* Kolej Karola Ludwika. Od 11 do
20 lutego było przychodu na linii Lwów-Kra- 
ków 218.411 zł 99 ct (wliczono tu już przy­
chód z kolei lokalnej Jarosław-Sokal w sumie 
5.439 zł 66 ct.) na linii Lwów-Brody-Podwo- 
łoczyska 61.564 zl. 62 c t , ogółem 279.976 
zł. 61 ct. W tym samym okresie roku zeszłego 
było przychodu na pierwszej linii 211.784 złr. 
71 ct., na drugiej 51.278 złr. 72 c t , ogółem 
263.061 JL 43 ct. Od I stycznia zaś do 20go 
lutego roku bieżącego było przychodu na pier­
wszej linii 1,015.718 złr. 79 ct.. na drugiej 
263.117 zł. 14 ct,  ogółem 1,278.835 zł. 93 
ct., a w tym samym okresie roku zeszłego na 
pierwszej linii 1,053.202 zł., na drugiej 214.77 
zł. 58 ct.. ogółem 1,297.974 zł. 58 ct.

W ied e ń ,  ?1 marca. ( Telegram, Gazety 
Lwowskiej). Na wczorajszy targ bydła rze­
źnego przypędzono ogółem 1733 sztuk wo­
łów, między temi g a l i c y j s k i c h  i bu­

kowińskich 867, węgierskich 518, nie­
mieckich 348. Ogólny przypęd był o 1168 
sztuk mniejszy niż zeszłego tygodnia. Z G a­
l i cy i i Bukowiny przypędzono ogółem o 
190 sztuk mniej, niż "zeszłego tygodnia. 
Przebieg targu był dość ożywiony. Ceny 
podniosły się przy dobrym i przednim to­
warze o 1 do 1-50 złr., gdy natomiast ce­
ny towaru pośledniejszego pozostały takie 
same jak zeszłego tygodnia. Nie sprzedano 
48 sztuk. Płacono za opasowe woły g a l i ­
c y j s k i e  i bukowińskie po 51 do 58 złr., 
najprzedniejsze po 59 do 61 złr., węgier­
skie po 52 do 60 złr. i 61 do 63 złr.; nie­
mieckie po 52 do 61 złr. i 62 do 63 złr., 
za chude, bez różnicy zkąd pochodziły, po 
46 do 50 złr. za 100 kilo martwej wagi.



OSTATIIA POCZTA
N a j j .  P a n  i N a j d .  C e s a r  z e w  i- 

e z o w s t w o  uczestniczyli przedwczoraj 
przedpołudniem w uroczystości poświęcenia 
palm w kaplicy zamkowej.

Wieczorem tego dnia odbył się u 
Najd Areyksięcia L u d w i k a  W i k t o r a  
o b i a d  f a m i l i j n y ,  na którym byli obe­
cni Najj. Pan, Najd. Cesarzewiczowstwo i 
przebywający w Wiedniu Najdost. Arcy- 
książęta.

Jak wiadomo, Ich Ces. Wysokości 
N a j d .  A r c y k s i ę s t  w o R u d o l f  i S t e ­
f a n i a  wyjadą dnia 7 kwietnia do B r u ­
k s e l i ,  celein uczestniczenia w uroczysto­
ściach, zapowiedzianych z okazyi 50-letniej 
rocznicy urodzin króla Leopolda, ojcaNajd. 
Cesarzewiczowej. Według najnowszych dys- 
pozycyj, Najd. Państwo powrócą do W ie­
dnia 12 lub 13 kwietnia a w pierwszych 
dniach maja udadzą się na kilkudniowy po- 
b j t  do Pesztu dla zwiedzenia'wystawy kra- 
jowej.

Z J e r o z o l i m y  donoszą o przybyciu 
tamże w dniu 1 marca N a j d .  A r c y  k s i ę ­
c i a  F r a n c i s z k a  F e r d y n a n d a .  Ponie­
waż Najd. Arcyksiażę odbywa podróż wr 
ścisłeni incognito, więc nie było urzędowe­
go przyjęcia. Najd. Arcyksiażę, po zwiedze­
niu świętego Grobu, grobów królewskich, 
góry Sinai, sali wieczerzy pańskiej, domów 
Annasza i Kaifasza i więzienia św. Piotra, 
udał się dnia 3 b. m. do Betleem, i powró­
cił następnie do Jerozolimy, gdzie zamie­
rzał przepędzić Wielki Tydzień.

Pomimo że ze strony kompetentnej 
dano do zrozumienia, iż po świętach Wiel­
kanocnych zbiorą się I z b y  R a d y  p a ń ­
s t w a  n a  k r ó t k ą  s e s y ę ,  w celu załatwie­
nia spraw niecierpiących zwłoki, _ powstała 
wątpliwość, czy sesya taka odbędzie się rze­
czywiście. W kołach parlamentarnych i 
dziennikarskich objawiają się pod tym wzglę­
dem dwa zdania : W e d ł u g  jednych, Izby zo­
staną zwołane po świętach tylko na akt u- 
roczysty zamknięcia przez Najj. Pana sze­
ścioletniego okresu prawodawczego, poczem 
będą bezzwłocznie rozpisane nowe wybory, 
a nowa Izba zbierze^ się w końcu czerwca. 
Według zdania drugich, po feryach, trwać 
będą przez dwa tygodnie posiedzenia Izby,
c e l e m  uch w a len ia  noweli o podw yższen iu  ceł,
dalej celem uchwalenia ustawy, wyznacza­
jącej pół miliona złr na roboty przygoto­
wawcze dla regulacyi rzek galicyjskich, u- 
stawy przeciw anarchistom, przedłożenia 
kredytowego na powiększenie parku loko­
motyw i wagonów kolejowych , i kilku po­
mniejszych projektów.

Zdanie pierwsze znajduje przedewszy- 
stkiem odgłos w prasie czeskiej, która pod­
nosi, że najważniejszy p rzedm io t, dla któ­
rego miałaby być zwołaną sesya dodatko­
wa, mianowicie nowela c e ln a , już nie bę­
dzie potrzebną, toczą się bowiem w tej spra 
wie rokowania z Niemcami, które doprowa­
dzą prawdopodobnie do pozytywnych wyni­
ków, co się zaś tyczy sprawy regulacyi rzek 
w Galicyi, to zostaną_ wydane w drodze 
administracyjnej odpowiednie zarządzenia.

Czas donosi: T e l e g r a m  d o  p o s ł a  
Z e i t h a m e r a  z uznaniem stanowiska, 
jakie zajął w sprawach naszego kraju, pod­
pisany przez wielu znakomitych obywateli, 
wysłany został z Krakowa w niedzielę po 
południu.

Z j e d n o c z o n a  l e w i c a  zamknęła 
swoją działalność bardzo ożywionym ban­
kietem, na którym sławiono solidarność 
tego stronnictwa i wyczerpano cały zapas 
komplementów dla tych przedcwszystkiem 
deputowanych, co „z męską odwagą" sta­
wali w obronie „praw pogwałconych" naro­
dowości niemieckiej w  Czechach. Lecz wła­
śnie z tych kół, które lewica uważała za 
potrzebne wziąć w szczególniejszą swoją 
opiekę, podnoszą się coraz liczniejsze gło­
sy, nie zgadzające się wcale z enuncyaeya- 
mi bankietowemu "Wiele gmin niemieckich 
w Czechach wyprasza się bardzo stanow­
czo od niepożądanej opieki stronnictwa le­
wicy, i nadsyła rezolucje, wypowiadające 
zupełne zaufanie dla spotwarzanych przez 
opozycję władz rządowych, dodając zara­
zem, że jeżeli tu i owdzie, zachodzą objawy 
sporów narodowościowych pomiędzy czeską 
i niemiecką ludnością, to są one wynikiem 
gwałtownej agitacji ze strony żywiołów, 
mających na swoim czele podobne osobisto­
ści, jak deputowani Knotz i Pollak. Zresz­
tą o tak sławionej solidarności lewicy nie 
szczególnie świadczy fakt, iż przy głosowa­
niu nad przedłożeniem o ugodzie z koleją 
Północną, dwudziestu kilku posłów tego 
obozu nie dotrzymało pola.

na ręce arcybiskupa salcburskiego dłuższe 
pismo, w którem wyraża się bardzo życzli 
wie o projekcie założenia tego uniwer 
sytetu.

S e j m  k r o a c k i  ma zebrać się dnia 
14 kwietnia na sesyę wiosenną.

Pomiędzy serbskimi deputowanymi do 
sejmu węgierskiego a patryarchą Germanem 
Angyelicem odbywały się w Peszcie ze­
szłego tygodnia narady w s p r a w i e  z w o ­
ł a n i a  k o n g r e s u  kość i e 1 n e g o i pro­
jektowanych reform Jak donoszą z Pesztu, 
osiągnięto w rezultacie zupełne porozumie­
nie," tak, iż są wszelkie widoki, że na przy­
szłym kongresie kościelnym będą mogły 
być bez trudności załatwione liczne sporne 
kwestye.

Według obiegających w B e r l i n i e  
pogłosek jednym z silniejszych i popiera­
nym przez koła decydujące k a n d y d a ­
t e m d o  t r o n u  b r u  n ś  w i e k i  e g o  ma 
być ks. L u  d w i k  B a t t e n b e r g ,  najstar 
szy syn ks. Aleksandra Hesskiego. Książę 
Ludwik , bliski kuzyn zmaiłego księcia 
Wilhelma, służy od kilku lat w marynarce 
angielskiej i od zeszłej wiosny jest zaślu­
biony z najstarszą córką w. księcia Hes­
skiego.

W sprawie k a t o l i c k i e g o  u n i w e r  
s y t e t u  w S a l c b u r g u ,  Papież nadesłał

Według Pol. Curr. k o m i s j a  m i ę ­
d z y n a r o d o w a ,  zbierająca się w P a ­
r y ż u ,  w celu opracowania zasadniczych 
punktów projektu o żegludze na kanale su- 
ezkim, składać się ma z następujących re­
prezentantów m ocarstw : dla Niemiec pan 
D e r e n t h a l ,  konsul generalny i agent dy­
plomatyczny w Kairze ; dla Austro-Węgier 
hr. Agenor G o ł u c h o w s k i ,  radca amba­
sady w Paryżu i konsul generalny w Kon­
stantynopolu baron H a a n ;  dla Francyi p. 
B i  Hot, dyrektor spraw politycznych wmini- 
sterstwie spraw zagranicznych i p. B a r r  ere, 
konsul generalny w Kairze; dla Anglii J u ­
lian P a u n c e f o t e ,  podsekretarz stanu i 
Riyers W i l s o n ,  kontrolor długu egipskie­
go ; dla Włoch p. R e s s m a n n ,  minister 
pełnomocny przy ambasadzie w Paryżu; dla 
Rossyi p. C h i t r  o wo ,  generalny konsul i 
agent dyplomatyczny w Kairze; dla Turcyi 
kontr-admirał J a i k  basza i radca amba­
sady w Paryżu Mi s s a k  efendi Rząd e- 
gipski, któremu przyznano praw - wysłania 
delegata , jedynie z głosem doradczy.n , 
nie oznaczył jeszcze osobistości dla tej fun- 
kcyi. __________

Z K o p e n h a g i  donoszą, że nie ma 
prawie żadnych widoków załatwienia zatar­
gu pomiędzy ministerstwem a reprezenta- 
cyą narodową. Pomimo to podjęto pracę w 
duchu przepisanym przez konstytucyę w ra ­
zie wybuchłego zatargu. Gdy niepodobna 
było załatwić budżetu w komisyi mięsza- 
nej, złożonej z członków obu Izb, przyjęto 
projekt wybrania wspólnej wielkiej komi­
s j i  parlamentarnej z obu Izb. Wybrała te­
dy Izba niższa 12 członków liberalnych a 
3 konserwatywnych, a Izba wyższa i 1 człon­
ków zachowawczych a 4 liberalnych. Po­
siedzenia komisyi rozpoczęły się w piątek 
i trwają ciągle bez żadnego dotąd rezultatu.

Z W a s z y n g t o n u  donoszą, że pre­
zydent Cleyelańd zawiadomił ubiegających 
się o urzędy, iż w wypadkach, w których 
podrzędni funkeyonaryusze nie zaniedbali 
swych obowiązków służbowych, to, chociaż 
brali udział w polityce, zatrzymać mogą 
swe urzędy aż do wygaśnięcia kontraktu z 
nimi zawartego. Oświadczenie to. według 
zapewnień dzienników nowojorskich, wywo­
łało dobre wrażenie wśród obywateli Sta­
nów Zjednoczonych.

Wiedeń, 31 marca. Po dopełnie­
niu w domowej kaplicy książąt Schwar- 
zenbergów, przez biskupa hr. Schón- 
borna,obrzędu p o b ł o g o s ł a w i e n i a  
z w ł  o k ks. k a r d y n a ł a  S o l i wa r -  
z e n b e r g a ,  odbyło się wczoraj o go­
dzinie 3 po południu w kościele oo. 
Augustyanów uroczyste nabożeństwo 
żałobne, a to w obecności Najj. Pana, 
Najd Oesarzewicza, Najd. Arcyksia- 
żąt Ludwika Wiktora, Karola Salwa­
tora, Wilhelma, przebywających w 
Wiedniu Najd. Arcyksiężniczek, księ­
cia Gustawa Sasko-Weimarskiego, da­
lej ministrów, dostojników dworskich, 
naczelników władz, licznych członków 
Izby panów, przedstawicieli generali- ] 
cyi i innych przedniejszych osób. Ks.

kardynał arcybiskup Ganglbauer do­
pełnił w kościele pokropienia zwłok, 
poczem, po odśpiewaniu psalmów ża­
łobnych, przeniesiono zwłoki na dwo­
rzec kolei Franciszka Józefa, zkąd 
wieczorem zostały przewiezione do 
Pragi.

W iedeń , 31 marca. (Tel. pry w.) 
Z d. 15 b. m. zaprowadzona zostanie 
dla p r z e w o z u  w ę g l a  k a m i e n ­
n e g o  i k o k s u  ze wszystkich stacyj 
kolei Północnej Cesarza Ferdynanda 
do wszystkich stacyj, tak prywatnych 
jak  państwowych koleji galicyjskich, 
n o w a  z n a c z n i e  z n i ż o n a  t a r y f a  
w y j ą t k o w a .  Z dniem powyższym 
wchodzi w życie na k o l e i  K a r o l a  
L u d w i k a  d o d a t k o w y  p r z e p i s  
do  t a r y f y  t o w a r o w e j  z dnia 1 
stycznia 1885, który to przepis usta­
nawia szczególnie zniżone normy 
frachtowe dla większych partyj drze­
wa opałowego, dostawianych do Lwo­
wa (dworzec centralny) i Podwoło- 
czysk.

JSerlin, 31 marca. Riza basza 
wręczył wczoraj c e s a r z o w i  p i s m o  
o d r ę c z n e  s u ł t a n a .

B e r l in ,  31 marca. (Tel. pryw.) 
Ś m i e r ć  ambasadora rossyjskiego 
przy dworze berlińskim, ks. O r ł o w a ,  
wywołała szczery żal w tutejszych ko­
łach dyplomatycznych. Nordd. Allg. 
Ztg pisze, iż cały świat dyplomaty­
czny traci w ks. Orłowie znakomite­
go i wypróbowanego męża s ta n u , a 
ks. Bismarck osobistego przyjaciela.

'P a ry ż ,  31 marca. Na wczoraj- 
szern posiedzeniu I z b y  d e p u t o w a ­
n y c h  prezes gabinetu Ferry  z a ż ą ­
d a ł  k r e d y t u  w su m ie  200 m i l i o ­
n ó w  f r a n k ó w  n a  w o j n ę  z Chi -  
n a m i  i wniósł o powzięcie uchwały, 
aby kwestyę kredytu odłączyć od 
kwestyi ministeryalnej. Dep. Clemen­
ceau żąda wniesienia do rządu inter- 
pelacyi; mówca zgadza sienna udzie­
lenie kredytu, domaga się jednak o- 
bal enia gabinetu. W n i o s e k  prezesa 
gabinetu F e r r y  e g o ,  aby przed in­
terpelacją postawie na porządku dzien­
nym sprawę zamianowania komisyi 
kredytowej, z o s t a ł  o d r z u c o n y  308 
gł. przeciw 161 głosom, poczem 
przyznano pierwszeństwo interpelaeyi 
dep. Clemenceau. W skutek tego o- 
świadczył p. Ferry, iż g a b i n e t  
p o d a j e  s i ę  do d y m i s y i .  Deputo­
wani Laisant ze skrajnej lewicy i De- 
lafosse z prawicy domagają się p o ­
s t a w i e n i a  g a b i n e t u  w s t a n  o- 
s k a r ż e n i a .

P a r y ż ,  31 marca. I z b a  d e p u ­
t o w a n y c h ,  304 gł. przeciw 161 
głosom, o d r z u c i ł a  ż ą d a n i e  n a ­
g ł o ś c i  d l a  w n i o s k u  dep .  De l a -  
f o s s e .  Obiega pogłoska, iż prezydent 
poruezy p. F r e y  c i  n e t o w i  z ł o ż e ­
n i e  n o w e g o  g a b i n e t u ,  do które­
go wstąpi także generał Oampenon.

Po wczorajszem posiedzeniu, biu­
ra  Izby w y b r a ł y  k o m i s y ę  k r e ­
d y t o w ą ,  której skład jest bezwzglę­
dnie przychylnym dla przedłożenia. 
Komisya zastrzega sobie jednak, iż 
zażąda wyjaśnień ze strony nowego 
gabinetu.

Po posiedzeniu prezydent Greyy 
konferował z prezesem Izby w sprawie 
parlamentarnego położenia.

P a ry ż ,  31 marca. Po odmownej 
odpowiedzi ze strony Brisota, prezy­
dent Grevy z a p r o p o n o w a ł  p a n u  
F r e y c i n e t o w i  p r z e w o d n i c t w o  
w n o w y m  g a b i n e c i e .  P. Freycinet 
zażądał 24 godzin do namysłu.

" Rep. franc. pisze, iż wszystkie 
grupy większości republikańskiej po­
winny być reprezentowane w nowym
gabinecie. &

przeznaczono 8000Dla Tonkinu 
p o s i ł k ó w .

P a ry ż , 31 marca. (Tel. pryw.) 
Uważają tutaj jako rzecz pewną, iż 
zostanie utworzony g a b i n e t  F r e y- 
c i n e t a  z p. Goblet, jako ministrem 
spraw wewnętrznych. Do gabinetu 
mają wejść Rouvier i Raynal. Do­

tychczasowi ministrowie wojny i ma­
rynarki pozostaną nadal prowizorycz­
nie w nowym gabinecie, do którego 
jednak nie zostanie powołany żaden 
członek skrajnej lewicy.

Nie ulega kwestyi, że k r e d y t  
n a w ó j  n ę c h i ń s k ą  zostanie uchwa­
lony.

Obawiano się w Paryżu zabu­
rzeń, które jednak nie nastąpiły.

R zy m , 31 marca. (Tel pryw.) 
Rząd tutejszy z a m ó w i ł  b a l o n y ,  
które mają znaleźć zastosowanie przy 
ekspedycyi afrykańskiej.

Londyn, 31 marca Wj I z b i e  
g m i n  o ś w i a d c z y ł  Fitz-Maurize, 
że R. o s s y a w y s ł a ł a  j u ż  o d p o ­
w i e d ź  n a  z n a n ą  n o t ę  a n g i e l ­
s k ą ,  r z ą d  j e d n a k  n i e  z n a  j e ­
s z c z e  d o k ł a d n i e  j e j  t r e ś c i  W 
odpowiedzi tej zapowiedziano podo­
bno zebranie się w czasie najkrót­
szym komisyi granicznej i wyrażono 
nadzieję, iż tym sposobem zostanie 
uspokojone obopólne wzburzenie. Wo­
bec tak pojednawczej odpowiedzi, 
wszystkie drażliwej natury uwagi mo­
głyby tylko zaszkodzić pokojowemu 
załatwieniu sprawy.

Londyn, 31 marca. (Tel. pryw.) 
Po oświadczeniu ze strony lorda Gran- 
villa, że gdyby Turcya wzbraniała się 
podpisać k o n w e n c y i  w s p r a w i e  
f i n a n s ó w  e g i p s k i c h ,  Egipt od­
mówi wypłaty przypadającego W. Por­
cie haraczu podpisał wczoraj Musu- 
rus basza rzeczoną konwencyą.

Obiega pogłoska , iż pomiędzy 
A n g l i ą  i W ł o c h a m i  i s  t n i e  j e  
p o r o z u m i e n i e ,  według którego, 
wojska włoskie obsadziłyby w razie 
potrzeby Kair i Aleksandryę.

Hariington oświadczył, że o s t a ­
t n i e  w i a d o m o ś c i  z P e t e r s b u r ­
g a  u p r a w n i a j ą  do  n a d z i e i  p o ­
k o j o w e g o  z a ł a t w i e n i a  z a t a r ­
gu. Komisya graniczna ma zebrać 
się niebawem. Pomimo to, uzbrojenia 
w Anglii odbywają się d a le j , albo­
wiem W. Brytania wzięła na siebie 
wobec emira Afganistanu zobowiąza­
nia, które muszą być wypełnione.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń, 30 marca 1885, godzina 1 

min. 58. Alp. Tow. górn. 89*50, Węg. akeye 
kredyt. 31075, Akeye anglo-austr. 102*—, Akcye 
banku Union 71*—, Akcye kolei Karola Lu­
dwika 204*2-5, Akcye kolei północnej 245*50 
Akeye kolei południowej 136*25, Akeye kolei 
Alfold 183 Akcye kolei Elżbiety 303*10, 
Akcye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 22575, 
Akeye kolei węg. północno-wschodniej 173* — , 
Wiedeńskie losy 125*75, Akcye kolei Rudolfa 

•— , Akcye kolei Albrechta —*—, Węgierskie 
obligacye państw, w złocie — *— , Galicyjskie 
obligacye indemnizacyjne —*—, Losy regulacyi 
Cisy 118*25, Losy tureckie — *—, Węgierska 
renta 100*2 5, Akcye banku związkowego 102 -  , 
Akcye banku obrotowego—*—, Akcye kolei pań­
stwowej — , Rubel papierowy L 251/2, Wę­
gierskie losy 118*50, Marka niemiecka — *— 
Usposobienie utwierdzone.

W iedeń, 30 marca 1885 r. godzina 5 
minut 37. Akcye kredytowe 395 —, Anglo- 
Austr. —*—, Unionbank — •—, Kolej Karola 
Ludwika 264*—, Południowa —*— , Renta pa­
pierowa 81*60, Galie, listy zastawne 10L50, 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne —• —
Galicyjski bank rustykalny  , Losy z roku
1883 — '—, Napoleondor 9*93: 2, Rubel papiero­
wy —-—. Usposobienie —.

W iedeń, 31 marca 1885 r., godzina 10 
min. 30, Akcye kredytowe 296*75, Anglo- 
Austr. 102 , Unionbank 71*10, Kolej Karola
Ludwika 264*50, Południowa 135*25 Renta pa­
pierowa —*— , Galie, listy zastawne —*—, 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne —*—, Ga­
licyjski bank rustykalny — , Losy z r. 1883
90*50, Napoleondor 9*83—, Rubel papierowy 
1*2ó72. Usposobienie silne.

T e le g ra m y  zbożowe z dnia 30 marca. 
Wi e d e ń :  Pszenica za 100 kilogram. 8*50 do 
8*75 zł., żyto —*— do —•— zł., jęczmień 
— — do —*— zł., kukurudza —*— do —*— 
zł., owies —*— do —*— zł., okowita per
10.000 litr procent 26*75 do 27*— zł. B u d a ­
pe s z t :  Pszenica 100 kilogr. (na wiosnę) 8*56

Odpowiedzialny redaktor Adam Krechowiecki
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W teatrze hr. Skarbka.

We wtorek dnia 31 marca 1885.
Na dochód HENBYKA JARECKIEGO 

Ostatni występ w tym sezonie pani 
TERESY ARKLOWEJ.

Po raz ostatni:

KOIRAD WALLENROD
Opera w 4eh aktach a 5eiu obrazach. Słowa Zy­
gmunta Sarneckiego i W ładysława Noskowskiego.

Muzyka W ładysława Żeleńskiego.
Akt I. p. t. N a  L i t w i e .  Akt. II. W y b ó r .  
Akt III. U c z t a .  Akt  IV.  S ą d .  Odsłona Y. 

„ Z g o n “.
Nowa garderoba. Nowe dekoraeye pędzla p. Diilla. 
Kapelmistrz p. H, Jarecki. Reżyser p. J, Myszkowski. 

O S O B Y :

minstrele

Konrad W allenrod [Alf.] 
Aldona 
Halban 
Arcykomtur 
W itołd 
Orlandi 
Clayigo
Krzyżak pierwszy 
Krzyżak drugi 
Rycerz pierwszy 
Rycerz drugi 
Rycerz trzeci 
Rycerz czwarty 
Mniszka

p. Florjański 
pni Arkiowa 
p, Jeromin 
p. Kiezman 
p. Fontana 
pni Kasprowiczowa 
pni Bocskaj 
p. Koncewicz 
p. iŁomiński 
p. Wojnowski 
p. Nowiński 
p. Fedyezkowski 
p. Guberski 
pna Wajgel

K apłani, Litwini, L itw inki, paziowie, bardowie, dzie­
ci, lud, — Rzecz dzieje s ię : akt pierwszy na L i­
twie, drugi trzeci i czwarty w Malborskiej katedrze, 

i w okolicach Malborskiego zamku.

Początek o godzinie 7 wieczorem.

P o c i ą g i  k o l e j o w e
od 20 maja 1884 

podług zegara lwowskiego 
przychodzą, do Lw ow a:

Z Krakowa: o godz. 5 min. 36 rano pociąg 
pospieszny, o godz. 9 min 27 wieczór 
pociąg osobowy, o godz 11 min. 33 
przed południem pociąg mięszany.

Z Czerniowiec: o godz, 10 min. 0 wieczór
pociąg pospieszny o godz. 3 min. 35
rano i o godz. 3 min. 52 po południu
pociąg mięszany.

Z Podw ołoezysk na dworzec główny lwow­
ski: o godz. 10 min. 26 wieczór pociąg 
pospieszny, o godz. 3 min. 5 rano i o g 
4 min. 10 po południu pociąg mięszany.

Z Podw ołoezysk na dworzec Podzamcze:
min. 13 wieczór pociąg po- 

28 rano i o
południu

8 min. 59 rano 
Ohyrowa, Za-

o godz. 10
spieszny, o godz. 2 min. 
godz. 3 min. 42 po 
mięszany.

Pociąg m ieszany : o godz. 
ze Stryja, Stanisławowa 
górza, Zwardonia.

Pociąg osobowy: o godz 4 min. 37 po po­
łudniu ze Stryja, Stanisławowa, Drohoby­
cza, Borysławia, Cliyrowa.

Pociąg m ięszany : o godz. 1 min 59 w no­
cy z Husiatyna, Stanisławowa, Stryja, 
Drohobycza Borysławia, Ohyrowa, Zwar­
donia,

Cfcdeltodizą z e  JLwŁ-reat;
1)0 K r a k o w a : o godz. 10 min. 46 wieczór 

pociąg pospieszny, o godz. 4 min. 5 
rano pociąg osobowy, o godz. 5 min. 3 
po południu pociąg mięszany i o godz. 
6 min. 35 rano pociąg mięszany lokalny.

Do Podw ołoezysk z głównego dworca: 
o godz. 5 min. 56 rano pociąg pospiesz-

po południu 
12 min. 31

po południu i o godz. 10 min. 27 wiaAór 
pociąg mięszany.

Do Podw ołoezysk z dworca Podzamcze: 
o godz. 6 min. 6 rano pociąg pospieszny, 
o godz. 12 min. 57 po południu i o godz. 
10 min. 56 wieczór pociąg mięszany.

Do Czerniowiec: o godz, 6 min. 30 rano
12 min. 15 

11 min. 10

Pociąg m ieszany: o godz. 7mej z rana do 
8T Stryj a.
Pociąg osobowy: o godz. 11 min. 45 przed 

południem do Stryja, Stanisławowa, Dro­
hobycza, Borysławia, Ohyrowa.

Pociąg m ięszany: o godz. 7 min. 5 wie­
czór do Stryja, Stanisławowa, Husiatyna, 
Drohobycza, Ohyrowa, Zagórza, Zwardonia.

P r z y j e c h a l i  d o  law ow a 
dnia 31 marca 1885.
H o t e l  €3eorge’a  

Pp. I. Jabłonowski z Zagwozdzia. O. hr. 
Ressegnier z Niska. K. Kostheim z Zarzecza.

» H o t e l  L a i tg a  
Pp. K. Poreeri z Jarosławia. K. Szu- 

kiewiez z Przemyśla. F. Jeziorski z Brzeżan. Ks. 
A. Jużyezyński z Przemyśla.

H o t e l  A n g i e l s k i  
Pp. K. K Łukasiewicz z Bortnik. K. 

Passakas z Kołodziejówki. Gr. Głuchowski z 
Kamienny. M. Butkiewicz z Ross-Podola.

H o t e l  W a r s z a w s k i  
Pp. G. Jasieński z Zarzyszcza. I. Sza­

liński z Bohorodczan.

Dla 1 kwietnia 1885 
E. ”  3™ 50,886 . 0 o =  0h 39m 46,s4a.

Zseaód słońoa 31go marea o 6h. 27m. 7, wsebód 
o 17h. 38m„ 8.

W marcu nastąpi ostatnia kwadra księżyca 
8d 8h 30m, 2; nów J6d 7h ]3m, 0; pierwsza kwa­
dra 23d^6h 59m, 2; pełnia 30d 6h 16m, 1.

Księżyc będzie się znajdywać w punkcie od­
zieranym (Apogeum) 9d lOh, 5; w punkcie przy­
ziemnym (Perigeuin) 23d lOh, 5.

Równanie czasu będzie przez cały marzec 
dodatnie, wskutek czego zegary zwykłe, wyprzedzać 
będą zegary słoneczne o iiosc E . w prawdziwe 
południe.

Średni stan barometru, zredukowany do po­
ziomu Adryatyku, jest nz marzec dla Lwowa 761-mm 
średnia temperatura + l ‘l,aC.

Spostrzeżen ia  m eteorologiczne.

i-p

ny, o godz. 5 min. 42 
pociąg kuryerski, o godz

o godz.pociąg pospieszny, 
po południu i o godzinie 
w nocy pociąg mieszany.

S p M t n e t t n i n  m m e f e l o g i e i n s .
(Z obserwfttoryom e k. LTniwsrsytstu we Lwowie), 

z dni* 31 marea 1885.
Barometr 738.90mm. przy teiup. 0°O. Psychro­

metr suchy 1 8 O. Psychrometr wilgotny 0.4 C 
Prężność pary 3.9mm. Wilgoć 75 ',•« Zachmurzenie 
0. W iatr NE1. Ozon 9

Temperatura powietrza 1 4°S- 
Bsroaietr idzie w górę.

Stan barometru nad poziom morza 765.13mvi. 
Najwyższa temperatura dnia wczorajszego 9.8°C 

Najniższa tem peratura w nocy 0 4 G. 
liość opadu mierzonego n 7 g O.Orera_______

1 obserwatsryum e. k. Szkafy poir 
techniczna]' we Lwewis

„ =  49050’ X ■=• 41041’ w. — 340“ .5. '

30 marea 1885. 2Ł™ 8* IV) h
Stan barometru w milimetr. 733,69 7 34 4S 734,76
Stan termometru snohsgo 

w .:t. Cois. + 9 , . + B „ + G
Star, termometru wilgctnega 

w ?,!. CHs. + a 2

1 
® 

07
i 

+

0,.
Prężność pary w powisirr-a 

w milimetr. 3 8 4 , 3 5
•Wilgotność powietrsa wzgle- 

diia w ‘ 41 63 67
Stan nieba. 3 2 3
Kierunek wiatru. ese e. e.
Moc wiatru. 2 1 1
Rość opadu mierzonego do 0,mmo.
Nsjwyżesa tem nerataro w eiagu dnia, odczytana 

o 91- +10 ,„ .

Najniieay tem peratura w ciągu dnia, odozytans 
c 0 „

Elektryozność powietrza, 
woltów 69 170 181

(N. B. 31/3 1885 sd Tih w pału j,, do 12h 
w połud 1/4 1885).

Przy wietrze o zmiennym kierunku i średniej 
temperaturze dnia około + 5*0 ., zachmurzenie się 
powiększa, wilgoć powietrza powolnie wzrasta, ję ­
czę pogodnie._________________ ___________  ____

Cennik lwowskiej izby handlowo] I przemysłowej.
Lwów dnia 30 marea 1885.

piRCiji Źl

1 . A k c y e  za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 
Kol. Iwow.-ezer.-jas.po200zł. wa. 
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a.

2 .  L i s t .  z  a n t .  za 100 zł. 
Tow. kredyt, galic. 5 pr. w. a.

v 4 Pr - w- a- 
„ „ „ 5  pr. okresowo

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los 41 x/s 1. 
Banku hip. galie. 6 pr. w. a.

0 „ » 5 pr- w. a.
„ „ „ 5  pr. w. a. wy­
losowane z 10 pr. prem ią . .

L isty  dłużne g. Z :kr. wł. (dawniej 
6 pr.) 3 pr. w. a. w likw idacji 

L isty  dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 
5 pr.) 2i/a pr. w. a. w likw idacji - 

4Nj, pro. kraj. listy zastawne 
3 . L i s t y  d ł u ż n e  za 100 zł. 

Ogóln. roi. kred. Zakład dla Gal.
1 Buków. 6 pr. los. w 15 lat.

4 .  O M I g i  za 100 zł. 
Indemniz. galie. -5 pre. m. k. 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. 
włośeiańsk. (dawn. 6 pr.) 3 pr. wa. 

Obligi komunalne Banku krajo­
wego 5 pr. w. a. I  emisyi . .

Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 4x/a pr. wa. 
S .  Ł © s y  m iasta Krakowa . .

„ „ Stanisławowa
©. M o n e t y .

Dukat h o l e n d e r s k i .....................
Dukat cesarski ...........................
N apoleondor.....................................
P ó łim p ery a ł.....................................
Rubel rossyjski srebrny . . .

„ papierowy . .
100 marek niemieckich . . . .
Srebro ................................................
Kupony w s r e b r z e ......................

walutą austr.
z łr. et. 

267 — 
229 — 
288 — 
238 —

_ |z łr . et.
§ 2 6 3  — 
&j225 50 
■51284 — 

233 —

99 40 
91 40 
99 40 
88 40 

101 40 
97 -

99 —

~  58 —

58 — 
91 25

100 40 
92 70 

100 40 
89 40 

102 40 
98 —

100  —

60 —

60 -  
92 25

101 75 102 75

96 75 
102 75 
90 60 
18 — 
22 50

5 73 
5 76 
9 78 

10  10 
1 54 
1 233/4 

60 45

97 75 
104 — 

91 60 
20 —  

24 50

5 83 
-5 86 
9 85 

10 20 
1 64 
1 20 

61 25

Kurs g iełd y  wiedeńskiej
z dnia 27 marea 1885.

1 . D ł u g  p a ń s t w u .  płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-listopad ................................ 82.90 83.05
lu ty -s ie rp ień ..........................................  82.90 83.10

Jednolity dług państwa w srebrze.
s ty c z e ń - l ip ie e ..................................... 83.15 83.30
kw ieoień-październik..........................  83.15 83.30

Losy z roku 1854 po 250złr. m. k. 4pr. 128.75 129.50 
„ „ 1860 po 500 złr. w. a. 5 pr. 139.25 139.75

„ 1860 po 100 złr. 5 pr. 142.25 142.75 
„ 1864 po 100złr. . . .171 .70  172.20

„ „ 1864 po 50 z łr.....................  171.50 172.—
Renty Com. po 42 lir. austr. . . . 43.— 45.— 
Listy zastaw, domen, państw, po 120

złr. 5 pre.................................................. 153.— 153.50
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1882 5 pr. —.— —.— 
Rento, papierowa 5pr. z r. 1881 . . 98.25 93.40
Austr. renta zł. wolna od podatk. 4pr. 108.— 103.20

9 .  O b l i g a c y e
Czecb . . • ■ 
Bukowiny . . • 
Galieyi . . - - 
Niższej A ustryi - 
Siedmiogrodu . .
W egier . . . .

iiidemn. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)
106.50 - .—
102.50 103.25
101.75 102.50 
105 — 106.25
101.75 102.50 
1 0 3 .-  103.50

3 .  A  & e j  «?.
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 103.-- 103.50 
Inst. kred. dła handlu po 160 zł. . . 298.20 298.50 
Niższo-austr. tow. eskomt. pa 500 zł. 617.— 62 L—
Gal. banku hip. po 200 zł......................— —.—
Gal. bank .d .han .ip rz . a 200zł. wpł. 4-Opr. —.— —.— 
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 zł. .
Bank dla krajów koronnych a 300 zł.

wpł. 50 p r....................... ..... —.— —.—
Banku austro-węgiersk. a 600 zł. .
Kol. A lbrechta a 200 zł. w srebrze 
Aust. Tow. żeglugi par. duu. po 500 zł. m.
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. 236.25 287.— 
Kol. Preszow-Tarn. (w. e.) a 200 zł. . —.— —.—
Północna kolej po 1000 zł. in. k. . . 2595 25 )0
Kol. Kar. Ludw. po 200 z!, m. k. . 265.50 266.— 
Lwow.-Gssern. kolej po 200 zł. w. a. war. 229.75 230.25

866.-- 868.— 

491.— 49*!—

płacą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. 304.75 305.— 

ol. państw, po 200 zł. w. a. 137.25 137.50
179.25

Połud. kol. państw, po 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 179.-

4 . L i s t y  s a s t t a w n e  losowane.
Ogólny rolniczo-kredytowy Z akład dla 

Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . —.—
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4 l/» pr. w.

złocie w 40 i................................................99.50
„ ,, „ premiowe po 3 pr. 98.50

Gai. zak. kr. ziem. Krak. los w 1 8 1. 6 pr. 99.50
„ „ ,  „ w 20 i. 7 pr. 100.25
* „ „ ;  w 36 1. 5hi, pr. 99.50

Gal, Tow. kred. w. a. po 4 pre. . . 91.50
» P° Pre- • ■ 9 9 . -
„ „ „ „ po 5 pre. w
37 latach z w ro tn e ................................... 99.—

Ga!., banku hip. po 6 pro ......................... 101.Go
Gal. Zakł. kred. włość, po 6 pre. . . —.—
Banku austro-węgiersk. po 5 pre. .
Węg. Tow. ziem ake. po 5x/a pre.

„ Zakł. kr. ziems. po 51/, pre.

99.75 
99.—

100 . -  
101 . —  
100  —  

92.50
99.75

99.75 
102.—

102.75

5 .  W e i i g a c y .e  z prawem pierwszeństwa (za 
300 zł. 5 pr. w. a. 100.20

102.65 102.85 

103J0 

100 zł.) 
100.60Kol. Albrechta a

Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.) 
a 300 zł. 5 proe. w srebrze , . . 100.50 — .—

Kol. pół. po 100 zł. m. k ...............  105.75 106.25
„ „ po 100 zł. w. a ................ 102.— —,—

Kol. gal. K ar Lud. emisya z r. 1881
po 4x/2 pre.......................................  100.30 100.60
dtto. dtto. (Jarosław-Sokal) . . 99.80 100.20

Kol. Lwow.-Czer.-Jass. III. emis. a 300 
złr. 5 pre. w srebrze z r. 1865 . . 83.23 83.50

z r. 1867 . . 91.— 91.15
z r. 1868 . . —.— —.—
z r. 1872 . . —.— —.—

W ęg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. 100.10 100.40
6 . L s y.

Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a. 178.—
CJarego po 40 zł. m. k .................................43.—
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m. k. 114.50
Keglevicha po 10 zł. m. k ..................... 19.—
Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 18.20 
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. . 23.50 
Pożyczka m iasia Budy po 40 zł. w. a. 47.50 
Palfiago po 40 zł. m. k.......................  40.—

178.50 
44.—

115.50

18.80
24.—
48.—
41.—

płacą
Czerwon. krzyża austr. Tow. po 10 zł. 16.— 

 ̂ ,, węgiersk. „ po 5 zł. 9.—
Fundacja  szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a........................................
Salina po 40 zł. m. k ...............................
St. Genois po 40 zł. m. k. . . . ■
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w. a.)
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k.

po 50 zł. w. a.

żądają
16.30
9.30

19.— 20.— 
54.50 5 5 . -  
49.— 49.50 
24.— 24.75 

. 131.76 132.25
■ . . 68.50 69.50

. . 30.—

. . 37.75
miesiące)

30.50
88.25

. . 124.35 124.55 
49.02.50 49.07.50

W aldsteina po 2 1 zł. m. k. .
W iudisohgratza po 20 zł. m. k.

7 . Weissie (na 3 
Augsburg na 100 zł. w. p n.
Berlin za 100 mark w. p. n.
Frankfurt za 100 mark. w. p. n.
Hamburg za 100 mark. w. p. n.
Londyn zs 10 ft. szt......................
Paryż za 100 fr................................

K urs złota.
Dukat cesarski mon...............................-5.81.— 5.83.-

„ pełnej wagi .....................  5.78.— 5.80.-
K o ro n a ............................................... — .— —.—
20-franków ka.....................................  9.80.50 9.81.-
Rossyjski i i n p e r y a ł ..................... 10.12.— 10.14.-
T alar z w ią z k o w y ...........................—. .  —.—..
S r e b r o ..................................................  ._.   .—..

B a n k  krajowy.
6 pre. obligacye pożyczki krajowej — —..
41/, pro. obligacye pożyczki krajowej —.— —
5 pre. oblig. komunalne banku kraj. —.— —.-
4 \'j pre. krajowe listy zastawne 91.25 —.-

Z lwowskie j Izby handlowej I przemysłowej.
Telegrafowany kurs wiedeński 

dnia 30 marea 1885.

Jeduolity dług państwa w banknotach 
„ „ w srebrze

Renta w złocie .....................................
5 pre. austr. ren t marcowa . . . .  
Akcye banku wiedeńskiego . . . .  

„ „ kredytowego . . . .
Londyn .....................................................
Srebro ..........................................................
N apoleondoi................................................
Dukat eesarski men..................................
1!X> marek n iem ieck ich ...........................

złr.
81
81

106
96

862
294
124

9
5

60

et.
50
80
60
65

50
55

83
82
85

. i n *  m. j s  r w  m m  ■ w

Kuralel
L. 14068. (2058 3— 3)

Im m a Ljsajka z Folwarków wielkich 
uzuaao umysłowo słabym i kurat-re/n usta­
nowiono Jacentego Lysajka z Folwarków- 
wielkich.

C. k. sąd powiatowy.
Brody, dnia 9 października 1884.

L. 1111. (1998 3— 3)
G. k. sąd krajowy ogłasza, iż nad bez- 

własnowolną Zofię hr. Potulieką kuratela 
rozciągnioną i kuratorem p. Ignacy hr. Po- 
tulicki ustanowiony został.

Kraków, 17 stycznia 1885.

Rozmaite obwieszczenia,
L- 3974. (1851 2—3)

C. k. sąd krajowy ogłasza, iż w Lus. 
urzędzie depozytowym złożone są w masie 
j to: 1) Michaliny Zadembskiej gotówka 16 
zł. 55 et. i książeczka Kasy oszczędności m. 
Krakowa na 81 zł. 29 e t ; ' 8) Łukasza B ła­
szczyka korale wartości 7 zł.; 8) ks. Florya- 
na Bajera książeczka Kasy oszczędności kra­
kowskiej na 55 zł. 59 ct.; 4) Antoniego

Schfiliera gotówka 4 zł. 50 ct. w srebrze i 
7 78 et.; 5) Jana Delavoix vel De Lavaux 

. kwota 33 ct.; 6) Józefa Ohoborskiego w ksią­
żeczkach Kasy oszczędności 42 zł. 53 ct.;

, 7) Antoniego Karna oskiego w książeczka-h 
. Kusy oszczędności 26 zł. 64 cl.; 8) Wolfa 
! Hirschberga w książeczkach Kasy oszczędno- 
j śei 24 zł. 75 ct.; "9) Jakóbal Mtiudiga go- 
| tówka 99 V2 et.; 10) Maryi Keller vel Zey- 

dler gotówką 24 zł. 44 ct,, w obligaeyai h 
publicznych 4957 zł. 35 ct.; w książtftkach 
Kasy oszczędności 51 zł. 86 c f.; wrakryptach 
prywatnych 450 złp.; 11) Jana otumera w 
srebrze 50 ct., gotówką 60 złr. .i ct.; w obli­
gacjach publicznych 3 zł. 15 ct.; w prywa­
tnych zapisach 1455 zł.; 12) Wincentego 
Dembińskiego dokument z dnia 1 p ^Jz ie r-  
nika, lb32 na 991 zł. na. k. i drugi na 85 
zł. wal. wried. czyli 34 zł. m. k. i z dnia 
18 czerwca 1834 na [1358 zł. 40 ;;r. m. k.; 
13) Jana Kantego Rafaczyńskieg^ gotówką 
12 zł. 50 ct.; w obligacjach publicznych 60 
zł. 50 c t ; w dokumentach prywatnych 500 
z ł , W' książeczkach Kasy oszczędności 122 
zł. 37 ct.; 14) Elżbiety Stumrner gotówką 
49 zł. 99 ct. w. a.; 15) Kaspra i Maryanny 
Weissów w srebrze 2 zł. 75 et., w bankno­
tach 2 zł. 43 ct., w kasie długów Państwa 
5 zł. 25 ct., w książeczce Kasy oszczędno 
ści na 75 zł. 621I2 ct.

j Wzywa się przeto wszystkich tych, 
, którzy do rzeczonych depozytów jakieś prawo 
j m a ją , aby w przeciągu jednego roku, 

sześciu tygodni i trzech dni swe prawa w 
’ sądzie krajowym w Krakowie tem pewniej 

wykazali, gdyż w przeciwnym rnzi« po u- 
| pływie tego terminu fucdiiszo powyższe za 
j  przypadające Skarbowi Państwa uznane, a 
j dokumenty prywatne z urzędu depozytowego 
, do dalszego przechowauia w registraturze 

oddane zostana.
Kraków, dnia 28 lutego 1885.

L. (2075 8—3)6961.
C. k. sąd krajowy zawiadamia niewia­

domego z miejsca pobytu Jędrzeja Kudasi­
ka, że przeciw niernu wniósł Jakób Heu- 
blum pozew wekslowy o zapłacenie 157 złr., 
który do rozprawy na dzień 15 kwietnia 
1885, o godzinie 9 rano, zadekretowany 
został, oraz że dla niego kurator w osobie 
ad w. dr. Dadleza ustanowiony został.

Zaleca się zatem Jędrzejowi Kudasiko- 
wi, aby się albo sam zgłosił, lub też środ­
ków’' obrony swemu kuratorowi podał.

Kraków, 13 marca 1885

L. 794. (1S31 2—3)
G. k. sąd powiatowy w Niemirowie u 

wiadamia z miejsca pobytu nieznaną Kata­

Leehoszest iż 1S listjpada 1883, 
w  Uiieku seredkjewicz brat jej Jan

rzynę 
zmarł
Lechoszcst bez testamentu i wzywa ją aby 
w przeciągu jednego roku zgłosiła się i do 
spadku tego się oświadczyła, gdyż inaczej 
t*kowy tylko ze spadkobiercami, którzy się 
do tego spadsu oświadczyli, bt-z względu na 
jej prawa, do niego przeprowadzony zostanie 

C. k. »ąd powiatowy.
Niemirów, dnia 6 lu te g o  1885.

L. 934. (1855 2—3)
C. k. sąd obwodowy Wadowicki wzywa 

posiadacza dwóch weksh mianowicie wekslu 
wystawionego w Andrychowie na kwotę 450 
zł. płatnego dnia 30 czerwca 1884, przez
S. Stefana Schnitzera w Andrychowie akce­
ptowanego i wekslu wystawionego w An­
drychowie na kwotę 450 zł., płatnego dnia 
]0 czerwca 1884 również przez 8 . Stefana 
Schnitzera w Andrychowie akceptowanego, 
Abrahamowi Thiebefgerowi zaginionych, 
aby takowe w dniach 45 od ogłoszenia 

j edyktu tego w „Gazecie Lwowmkiej" urzę- 
1 dowej ra c h u ją c , sądowi pizedłożył, ile że po 

upływie terminu tego na ponowne żądanie 
podającego Abrahama Thiebergera weksle te 
za nieistniejące uznane zostaną.

Wadowice, dnia 7 marca" 1885.



L. 2912. . (2003 1— 8)
Stanisławowski e. k. sąd obwodowy 

oznajmia, te w sprawie egzekucyjnej stani­
sławowskiej kasy oszczędności przeciw Sttssli 
Meister i Dworze Kanner celem zaspokojenia 
wywalczonych przez kasę oszczędności kwot 
130 zł. 8 et., 130 zł. 83 e t ,  130 zł. 60 eh 
i 2380 zł. 68 ct. w. a. z pn. rozpisuje do 
egzekucyjnej sprzedaży realności pod lk. 92 
i 9 3 w Stanisławowie położonej jak dom. 
I pag. 93 n. haer. 13 Sussli Mcsler i Dwory 
Kanner własnej trzy termina, mianowicie na 
dzień 30 kwietnia, 11 czerwca i 23 lipca 
1885 każdym razem o godzinie 10 przed 
południem w których realność powyższa 
tylko za lub wyżej ceny szacunkowej sprze­
daną zostanie, a gdyby takowej nie uzy­
skano wyzuacza się do ułatwienia warun­
ków licytacyjnych termin na dzień 23 lipca 
1885, o godzinie 3 p> południu.

Cenę wywołania stanowi ceDa szacun­
kowa w kwocie 8656 zł. 24 ct.

Wadynm przed rozpoczęciem licytacji 
złożyć się mające wynosi. 866 zł.

Dla wierzycieli nieznajomych i tych 
którzyby po dniu 14 lutego 1885, prawo 
zastawu na powyższej realności uzyskali 
ustanawia się kurat rem pana adw. krajo­
wego dr Kwiatkowskiego z substytucyą 
pana adw. kraj. dr. Eminowicza.

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i protokół szacunkowy przejrzeć 
można w tus. registraturze.

Stanisławów, 7 marca 1885.

masy rozbiorowej Tchla i Sary Greibacbów 
należącą, i sprzedają na tym terminie tylko 
najmniej za cenę szacunkową wynoszącą 
4830 zł. w. a. a gdyby nikt ceny tej nie. 
z.-, ofiaro w; ł będzie 1 cyiacya ta na dniu 28 
maja 1885, o godzinie 10 przed południem 
powtórnie przedsiębraną i w razie nieuzy- 
skania i na tym terminie najmniej ceny 
szacunkowej, odbędzie się lieytacya ta Da 
dniu 25 czerwca 1885, o godzinie 10 przed 
południem, na którym realność ta za jaką­
kolwiek bądź cenę sprzedaną będzie.

Wadyum wynosi 483 zł. w. a. Warun­
ki licyjne mogą być w registraturze przej­
rzane.

Sambor, 17 marca 1885.

L. 1833. (2055 1—3)
C. k sąd obwodowy tarnowski podaje 

niniejszem do publicznej wiadomości, że na 
zaspokojenie wierzytelności Teofila Adam­
skiego z należytościami dodatkowemi dozwo­
lona została sprzedaż egzekucyjna połowy 
realności 1. 245 w Tarnowie na Strusiu e 
położonej do dłużnika Franciszka Turni na­
leżącej.

Sprzedaż odbędzie się przez hcytacyę 
publiczną w sądzie tutejszym w dwóch ter­
minach mianowicie w dniu 28 kwietnia i 2 
czerwca 1885, każdym razem o godzinie 10 
przed południem.

Cenę wywołania stanowić będzie war­
tość szacunkowa poniżej której w terminach 
powyższych realność sprzedaną nie będzie.

Wadyum przy licytacji złożyć się m a­
jące wynosi 53 zł. w. a.

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 
i akt szacunkowy przejrzeć można w regi­
straturze c. k. sądu obwodowego.

Na wypadek jeżeli przy pierwszych 
dwóch terminach licytacyjnych nikt przy­
najmniej ceny szacunkowej nie zaofiaruje 
wyznacza się termin na dzień 2 czerwca 
1885, godzinę 4 po południu, na który wie­
rzyciele hipoteczni stawić się winni celem 
ułożenia lżejszych warunków, według któ­
rych następnie sprzedaż licytacyjna ct trze­
cim .ertninie rozpisaną zostanie.

Głosy nieobacnych przy tym terminie 
doliczy się do większości głosów wierzycieli 
którzy na termin przybędą.

O rozpisaniu tej licytacyi otrzymują 
zawiadomienie obydwie .strony, c. k. główny 
urząd podatkowy w Tarnowie, c. k. Prokura­
toria  skarbu we Lwowie, wszyscy wierzy­
ciele hipoteczni, a w szczególności wierzy­
ciele z miejsca pobytu niewiadomi, następnie 
ci wierzyciele, którzyby po dniu 17 listo­
pada 1884, do hipoteki połowy realności 
weszli, lub którymby uchwała niniejsza 
z jakiego kolwiek powodu nie została dorę­
czoną, do rąk kuratora który niniejszem w 
w osobie adwokata dr. Tokarza z substytu­
cyą adw. dr. Busia ustanowionym zostaje 
tudzież przez edykt, którego ogłoszenie 
równocześnie zarządza się.

Tarnów, dnia 19 lutego 1885.

L. 6045. (2014 1—3)
C k. sąd powiatowy w Podhajeach 

ogłasza, że celem zaspokojenia pretensji 
Leibiseha Weil. przeciw leżącej masie spad­
kowej po śp. Ignacym Słogockim w kwocie 
20 zł. w. a. z pn. odbędzie się w zabudo­
waniu tutejszego sądu w dniach 30 kwietnia, 
28 maja i 2 lipca" 1885, każdym razem o 
godzinie 10 rano publiczna sprzedaż niesta- 
nowiącej ciała tabularnego realności pod 
nr. l s 0 w Szwejkowie z tem, że na pierw­
szych dwu terminach realność ta tylko za 
lub wyżej ceny szacunkowej 70 zł. na trze­
cim zaś także niżej takowej sprzedaną zo­
stanie. Cenę wywołania stanowi cena sza­
cunkowa 70 zł. Wadyum wynosi 7 zł.

Resztę warunków licytacyjnych i akia 
dotyczące w tusądowej registraturze przej­
rzeć można.

Dla niewiadowych wierzycieli ustano­
wiono kuratora p. Piotra Kutysia z Podhajec. 

Podhajce 20 września 1881.

licytacyjną sprzedaż realności Christiana 
Linka położonej w Reichenbach pod nr. 23 
wykazem hi o. 137 gminy kstastralnej Kra- 
sów-Reichenbach objętej.

Na terminach tych sprzeda się real­
ność tę tyłku za lob wyżej ceny szacunko- 
wej a gdyby nikt takowej nie ofiarował, wy­
znacza się do ułożenia warunków ułatwia 
jących termin na 18 czerwca 1885, o go­
dzinie 10 rano.

Cena szacunkowa wynosi 2600 złr. wa. 
a wadyum 260 zlr. w a.

Akt ocenienia i wykaz hipoteczny tu­
dzież resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w tutejszej registraturze.

C. k sąd powiatowy.
Szczerzec, 9 lutego 1885.

L. 4946. (2107 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Wiśniczu przed- 

sięwezmie w celu zaspokojenia wierzytelności 
Galicyjskiego zakładu kredytowego ziemskie­
go w Krakowie w kwocie 225 złr. 32 cnt. 
w, a a względnie zalegających 9 rat po­
życzkowych po 18 złr. 75 cut. wa. z przyn. 
egzekucyjną publiczną sprzedaż realności 
włościańskiej pod L 12 w Kempanowie po­
łożonej według wyk. hip. !. 12 gm. katastr. 
Kempanów na imię Jana Petko, Jana Góra­
la i Anny z Petków Góraiowej zapisanej w 
terminach: dnia 29 kwietnia 1885, dnia 27 
maja 1885 i dnia 1 lipca 1885, każdym ra­
zem o godzinie 10 rano.

Cena szacunkowa 600 złr.
Wadyum wynosi 60 złr.
Wiśnicz, dnia 20 listopada 1884.

L. 8561. (2018 1—3)
Sieuiawski c. k. sąd powiatowy prz d- 

sięweżmie w zabudowaniu sądowem celem 
zaspokojenia wierzytelności J. Folgera w kwo­
cie 80 zł. zpu. egzek sprzedaż real pod ls. 100 
w Dybkowie w powiecie sądowym sieniaw- 
skim położonej dłużniczki Wiktoryi Michał 
skiej własnej ciała tabularnego nie stanowią­
cej dnia 30 kwietnia i l i  czerwca 1885, 
zawsze o 10 godzinie rano w drodze publi­
cznego przetargu za cenę szacunkową lub 
wyżej takowej, trzeci termin do ułożenia 
łatwiejszych warunków na 16 lipca 1885, o 
10 godziuie rano wyzn-cza się na którym 
wszyscy wierzyciele w sądzie tutejszym j a ­
wić się mają, gdyż niejawiący się jako do 
wniosku większości przystępujący uważani 
będą.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 450 zł. zakład wynosi 45 zł. W a­
runki licytacyjne akt opisania i oszacowania 
mogą być przejrzane w tusądowej registra­
turze.

Sieniawa, 3 i grudnia 1884.

L. 4246. (2062 1— 3)
O. k, sąd powiatowy w Kulikowie za­

wiadamia, że w sprawie egzekucyjnej Boru­
cha Hermelina pko mał. Janowi Antoniak 
pto. 150 złr. zpu. licytowaną będzie w są­
dzie na dniu 28 kwietnia, 12 maja i 19 ma­
ja 1885 o 10 godzinie rano realność pod 1. 
3 w Nadyczu położona ciało tabularne sta­
nowiąca.

Cena wywołania 1010 wadyum 100 zł.
Resztę warunków i akta przejrzeć mo­

żna w registraturze sądowej.
Kulików, 12 grudnia 1881.

L. 11965 (2112 1— 8)
C. k. sąd powiatowy w Dobromilu po­

daje do publicznej wiadomości, że yr tymże 
sądzie odbędzie się przymusowa publiczna 
sprzedaż realności w Borysławce pod 1. 12/e, 
położonej, ciała tabularnego nie stanowiącej 
dłużnej masy spadkowej nieobjętej po zm. 
Piotrze i Nastce Dwulitach własnej, na za­
spokojenie pretensyi zakładu krętu towego 

1 włościańskiego w kwocie 466 złr. 17 cnt. 
dnia 27 kwietnia, dnia 1 czerwca i dnia 13 
lipca 1885 każdym razem o godzinie 10 ra­
no a to na pierwszych d^óch terminach tyl­
ko za lub wyżej ceny szacunkowej 900 złr. 
na trzecim zaś i poniżej tikowej. Wadyum 
wynosi 45 złr. Reszta warunków licytacji 
nyeh i akt osza owania i opisania można 
w tutejszej registraturze przejrzeć. Wreszcie 
ustanawia się dla wierzycieli, którymby u- 
ehwała licytacyjna przed terminem z jakie- 
gokolwiekbądź powodu doręczoną być nie 
mogła, lub którzyby po opisaniu zastawni - 
czern realności to jest po dniu 25go marca 
1875 prawo zastawu uzyskali kuratorem Leo­
na Steci&ka i tychże wierzycieli o rozpisa­
niu niniejszej licytacyi i ustanowieniu dla 

i nich kuratorem niniejszem się zawiadamia.
Z c. k. sądu powiatowego. 

Dobromil, dnia 10 grudni* 1884.

L. 279* (2053 1— 3)
C. k. sąd obwodowy w Samborze 

sprzedawać będzie na dniu 30 kwietnia 1885 
o godzinie 10 przed południem przez publi­
czną licytację realność w Samborze w ryn­
ku pod lk. 42|37 położoną do masy rozbio­
rowej Ichla i Sary Greibaehów należącą, i 
sprzeda ją na ty® terminie tylko najmniej 
za cenę szacunkową wjnosząeą i 1000 zł. 
w. a. a gdyby nikt ceny tej nie zaofiarował, 
będzie licytacja tu na uniu 28 maja 1885, 
o godzinie 10 przedsiębraną i w razie nie- 
uzyskania i na tym terminie najmniej ceny 
szacunkowej, odbędzie się lieytacya ta na 
dniu 25 czerwca 1885, o godzinie 10 przed 
południem na którym realność ta za jaką 
kolwiek bądź cenę sprzedaną będzie.

Wadyum wynosi 1100 zł. w. a. Wa­
runki licytacyjne mogą być w registraturze 
przejrzane.

Sambor, 17 marca 1885.

L. 10559. (2119 1— 3)
C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo­
kojenia prutensyi Peisacha Goldberga w kwo­
cie 700 złr. zpa. odbędzie się dnia 23 kwiet­
nia 1885, dnia 28 maja 1885 i dnia 25go 
czerwca 1885 każdym razem o god*inie 10 
przed południem przymusowa licytacja do 
Jana Śadłowskiego, tudzież do nieletnich 
Józefa, Julii i Jana Sadłowskieh wedle dom 
91 pag. 410 n. 11 i 12 haer. należącej po­
łowy realności pod 1. 403y, we Lwowie po­
łożonej, na których dwóch pierwszych ter­
minach ta połowa realności tylko wyżej ce- 
ny wywołania 1563 złr. 24 cnt. lub przy­
najmniej za tę cenę, zaś na ostatnim ter­
minie nawet niżej ceny wywołania 1563 złr. 
24 cnt. sprzedaną zostanie, że jako wadyum 
kwota 157 złr. złożoną być ma, akt osza­
cowania i warunki licytacyjne w registra­
turze sądowej przejrzeć lub odpisać wolno, 
uaresz-i#, że dla wszystkich tych, którzyby 
po wydaniu wyciągu tabularnego, to jest po 
dniu 15 lutego 1885 rzeczowe prawa na 
wspomnianą połowę realności nabyli, lub 
którymby uchwały sądowe niniejszej sprawy 
egzekucyjnej dotyczące, z jakiegobądź po­
wodu doręczone być nie mogły, adwokat 
dr Lehman kuratorem, a jego zastępcą a- 
dwokat dr. Dornbach mianowany został.

Lwów, dnia 14 marca 1885.

L. 198. (2115 1— 3)
Sąd powiatowy Kęcki odbędzi* egze­

kucyjną sprzedaż połowy do Karola, F ran ­
ciszka i Jana Hessów i Józefy Knauerowej 
należącej realności w Kętach pod nk. 502 i 
555 położonej na pokrycie pretensyi Jana 
Hossa w sumie 1089 złr. 10 kr. z pn. w 
sądzie w jednym terminie dnia 28 kwietnia 
1885 o godzinie lOtej rano pod warunitami 
ts. rezolucją z dnia 12go sierpnia 1884 1. 
5006 ogłoszonymi z tą jednak zmianą, iż 
taż połowa realności także za jakąbądź ce­
nę sprzedaną będzie.

Cena wywołania 6210 złr, 55 cnt. wa­
dyum 622 zlr.

Kęty, dnia 28 lutego 1885.

L. 6143. (2088 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Milówce ogła­

sza, iż celem zaspokojenia pretensyi Jerze- 
| go Gorzałki 40 złr. zpn. w drodze egzeku­

cji przez publiczną licytację sprzedaną bę 
: dzie realność pod nr. 679 w Ujsołach do 
dłużniczki Anny Durajowej należąca w trzech 
terminach 13 kwietnia, 15 maja i 15 czer­
wca 1885, każdym razem o 10 w gmachu 
tutejszego sądu, a gdyby ta realność na 
pierwszych trzech termioach sprzedaną nie 
została, wyznacza się do ułożenia lżejszych 
warunków licytacyjnych termin na 15 czer­
wca 1885 o godzinie 4 po połuduiu.

Cena wywołania 100 złr.
Wadyum 10 złr.
Milówka, 31 grudnia 1884.

Na pierwszych dwóch terminach real­
ność ta tylko za lub wyżej ceny szacunko­
wej, na trzecim zaś także niżej ceny sza­
cunkowej, jednak nie niżej kwoty 150 złr. 
sprzedaną zostanie, a gdyby takowej nie u- 
zyskano ustanawia się do ułożenia warun­
ków ułatwiających termin na 18go czerwca 
1885 o godzinie 4 po południu.

Dla wierzycieli którymby uchwała li­
cytacyjna doręczoną być nie mogła, lub któ­
rzyby prawo hipoteki na powyższej realno­
ści po 22 listopada 1884 uzyskali, ustana­
wia się p. Mikołaja Holiana z Niemirowa 
kuratorem.

Resztę warunków licytacyjnych i wy­
ciąg tabularny przejrzeć można w tusądowej 
registraturze.

Niemirów. 21 lutego 1885.

L. 5985. (2066 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Żmigrodzie o- 

głasza, iż celem zaspokojenia pretensji J ę ­
drzeja Świątka w kwocie 50 złr. wa. odbę­
dzie się w dniach 28 kwietnia, 27 maja i 
30 czerwca 1885, każdym razem o 10 go­
dzinie rano w sądzie publiczna sprzedaż real- 
noś-i pod nk. 45 w Nienaszowie leżącej, 
ciała tabularnego niestanowiącej Leopolda 
Bwiątka własnej, a to na pierwszych dwóch 
terminach tylko za cenę wywołania, lub wy­
żej takowej, na trzecim terminie zaś także 
niżej ceny wywołania.

Cena wywołania wynosi 1000 złr., wa. 
zakład zaś 100 złr. wa. *

Żmigród, dnia 17 lutego 1885.

L. 5317. (J906 2—3)
W c. k. sądzie powiatowym w Soło- 

twinie odbędzie się w celu zaspokojenia su 
my 200 złr. zpu. na rzecz galicyjskiego za­
kładu kredytowego Włościańskiego w likwi­
dacji we Lwowie w dniach 23go kwietnia 
1885, 28 maja 1885 i 25 czerwca 1885 każ­
dym razem o godzinie 10 rano, publiczna 
pizymasowa sprzedaż realności pod 101 w 
Zurakach położonej Fedorego Sekulicza wła­
snej.

Cena wywołania 700 złr.
Wadyum wynosi 70 złr. wa.
Dalsze warunki w tusądowej registra­

turze mogą być przejrzane.
C. k. sąd powiatowy 

Solutwina, dnia 2 lurego 1885.

L. 3743. _ _ (2059 2— 3)
W dniach 27 kwietnia, 1 czerwca i 6 

lipca 1885, zawsze o godziuie 10 przedpo­
łudniem odbędzie się w budynku sądowym 
na rzecz c. k. uprzyw. galicyjskiego "zakładu 
kredytowego włościańskiego w hkwid*cyi 
we Lwowie o zapłacenie 11 rat po 9 zł. 
w. a. przymusowa sprzedaż realności pod 
lk. 250 w Starem Bystrem położonej ciała 
tabularnego niestanowiącej Jacentego Obro- 
chty własnej — w pierwszych dwóch ter­
minach za cenę szacunkową 250 zł. w. a. 
lub wyżej tejże, zaś w trzeciem terminie 
niżej takowej.

Wadyum wynosi 25 zł. w. a., resztę 
warunków przejrzeć można w Registraturze 
tutejszej

C. k. sąd powiatowy 
Czarny Dunajec, dnia 24 lutego 1885.

L. 5123. (2060 2— 3)
W dniach 27 kwietnia, 1 czerwca i 6 

lipca 1885, zawsze o godzinie 10 przed po­
łudniem odbędzie się w budynku sądowym 
na rzecz c. k. uprz. Zakładu kredyt, wło­
ściańskiego w likwidacji we Lwowie o za­
płacenie 15 rat po 15 zł. w. a. i reszty ka­
pitału 15 zł. 11 ct. w a. przymusowa sprze­
daż realności pod 1. k. 30 w Ratułowie po­
łożonej Wojciecha Głodowskiego własnej 
ciała tabularnego nie stanowiącej w pierw­
szych dwóch terminach za cenę szacunkową 
500 zł. lub wyżej tejże zaś w trzeciem ter­
minie niżej takowej.

Wadyum wynosi 50 zł. w a. Resztę 
warunków przejrzeć można w Registraturze 
tutejszej.

C. k. sąd powiatowy 
Czarny Dunajce, 27 lutego 1885.

L. 2895. (2052 1 - 3 )  L- 1237. (2117 1 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Samborze Uwiadamia się, że w celu zaspokoje-

sprzedawać będzie na dniu 30 kwietnia 1N85 nia wierzytelności Herscha Rettiga w ilości 
o godziuie 10 przedpołudniem przez pnbli- 305 złr. wa. przedsięwezmie podpisany sąd 
czną licytacyę realność w Samborze dziel w dniach 23 kwietnia i 21 maja 1885 każ- 
nica lwowska pod lk. 120/5 położoną do dym razem o godzinie 11 rano przymusową

Gazeta Lwowska Nr. 78 z dnia 31 marca 1885.

L. 1132. (2013 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Niemirowie u- 

w i * darni a że celem zaspokojenia pretensyi
c. k. uprzy w Zakładu kredytowego włościań­
skiego we Lwowie t. j. 11 rat po 9 złr. i 
jednej raty 9 złr. 9 cnt. w. a. zpn przeciw 
Jaśkowi Knap wywalczonej, odbędzie się w 
tutejszym sądzie w dniach 23 kwietnia, 21 
maja i 18 czerwca 1885, każdym razem o 
godzinie 3 p południu przymusowa sprzedaż 
realności dłużnika pod 1. 58 w Szczercu sta­
rostwie Rawskiem położonej, wykazem hipo­
tecznym 1. 24 gminy Szezerzee objętej.

Cenę wywołania stanowi wartość sza- : 
eunkowa 300 zł. wa., zakład wynosi 30 zł.

L. 17963. (2081 2—3)
Celem zaspokojenia wierzytelności ga­

licyjskiego Zakładu kredytowego ziemskiego 
w Krakowie w kwocie 200 zł. z pn. rozpi­
suje sąd egzekucyjną sprzedaż realności pod
1. wyk. byp. 14 w Bykowie położonej dłu­
żnika Markusa (Mordka) Brattera własnej, 
w dniu 29 kwietnia, 29 maja i 30 czerwca 
1885 zawsze o godzinie 9 rano tutaj w dro­
dze publicznego przetargu odbyć się mającą.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa przy udzieleniu pożyczki na kwotę 
500 zł. wyprowadzona, zakład wynosi 500zł. 
wal. aimtr.

Warunki licytacyjne, wyciąg tabularny 
rzeczonej realności mogą być przejrzane w 
tusądowej registraturze.

C. k. m. del. sąd powiatowy 
Przemyśl, 17 grudnia 1884.
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L. 5852. (1910 2— 3)

C. k. sad powiatowy w Sołotwinie za­
wiadamia że w sprawie zakładu kredytowego 
włościańskiego w likwidacyi przeciw W asy­
lowi i Iwauowi Buhosławcom pto i 9 rat 
po i2 złr i reszty kapitału w kwocie 33 zł. 
44 cnt. wa. zpn o ‘bidzie się w dniach 23 
kwietnia 1885, 28 maja 1885 i 2 i ip ca l8 8 5  
zawsze o 9 godzinie rano publiczna przy­
musowa sprzedaż realności pod 1 23 sub 
rep. 262 w Zarzeczu położonej. Cena wy­
wołania wynosi 350 złr.

Wadyum 35 zł. wa.
Dalsze warunki w registraturze przej­

rzeć można.
Sołotwina, dnia 22 grudnia 1884.

L. 585. (2082 2— 3)
Celem zaspokojenia sumy 100 zł. zpn.  

od Mateusza Bigaja Towarzystwu Zaliczko­
wemu w Krzeszowicach się należącej odbę­
dzie s;ę w dniach 30 kwietnia, 1 czerwca i 
2 lipca 1885, każdym razem o godzinie 10 
rano w gmachu sądowym publiczna licyta­
c ja  posiadłości pod 1. w. h. 135 w Libiążu 
Małym dłużnika własnej.

Cena wywołania 309 zł.
Wadyum 31 zł.
Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 

licytacyjnych można przejrzeć w Registra- 
turze.

C. k. sąd powiatowy 
Chrzanów, dnia 10 lutego 1885.

L. 5487. (1907 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Sołotwinie po­

daje do wiadomości publicznej, że wsprawie 
Galicyjskiego zakładu kredyt twego włościań­
skiego w liswidacyi przeciw Karolowi i Wi 
ce&temu Huminkiewicz m o zapłatę 23 rat 
po 3 złr i reszty kapitału w kwocie 13 zł. 
55 cnt. wa. zpn. odbędzie się publiczna li­
cytacja realności pod 1. 213 w Zurakach 
położonej dłużników własnej a to w dniach 
23 kwietnia 1885, 28 maja 1885 i 18 czer- 
ca 1885, każdym razem o godzinie 10 rano 

Wady ant wynosi 25 złr.
Reszta warunków' w registraturze tu ­

tejszej.
Sołotwina, dnia 23 grudnia 1884.

L. 7254. (2064 3 - 3 )
O. k. sąd powiatowy w Kulikowie za­

wiadamia, że w sprawie egzekucyjnej Marku­
sa Lebwohla przeciw Leibie i Zipsze Grtiss 
pto 594 złr. z pn. licytowaną będzie w s ą ­
dzie na dniu 16 (kwietnia, 15 maja i 18 
czerwca 1^85 o 10 godzinie rano połowa 
realności pod !. domu 80 w Kulikowie po­
łożonej, oi.ło tabularne stanowiącej.

Cena wywołania 4646* z)r. wadyum 
465 złr.

Resztę warunków i akta przejrzeć mo­
żna w registraturze sądowej.

Kulików, 24 stycznia 1885.

U p a d ł o ś c i .

L. 957. (2012 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Eiemirowie u- 

wiadamia, że celem zaspokojenia sumy 100 
złr. względnie 78 złr.,; 88 cnt.. w. a. z pn. 
przez c. k. uprzyw. Zakład kredytowy wło­
ściański we Lwowie przeciw Teodorowi Mi 
łanowi i Antoniemu Bardzińskiemu wywal­
czonej, przedsięweźmie w tusądowej kance- 
laryij w dniach 23 kwietnia, 2 i maja i 18 
czerw ca 1885 każdym razem o god/.inie 8ciej 
po południu przymusową przetargową sprze­
daż jjrealności dłużników pod 1. k. 142 w Ra- 
drużu Starostwie Rawskim położonej wyka­
zami hipotecznemi 1 65 i 538 gm. kat. Ra- 
dryż objętej.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 300 złr. wadyum wynosi 30 złr.

Na pierwszych dwóch terminach real­
ność rzeczona tylko za lub wyżej ceny sza­
cunkowej jednak nie niżej k»oty 100 złr. 
sprzedaną zostanie, a gdyby takowej nie u- 
zyskano ustanawia się do ułożenia warunków 
ułatwiających termin na 18 czerwca 1885 o 
godzinie 4 po południu.

Dla wierzycieli którymby uchwała li- j 
cytacyjna doręczoną być nie mogła lub któ- i 

rzyby prawo hipoteki na powyższych real- j 
nościach po 22 listopada 1884 uzyskali u- 
stanawia się p. Mikołaja Holiana z Niemi- 
rowa kuratorem.

Resztę warunków licytacyjnych i wy- ; 
ciąg tabularny przejrzeć można w tut. sąd. 
registraturze. j

Niemirów, 15 lutego 1885.

L. 4425. (2073 2—3)
U. k. sąd obwodowy w Tarnowie po­

daje do wiadomości, iz wdr żonem zostało 
postępowanie konkursowe do majątku H erm a­
na Katza w Tarnowie zamieszkałego, a to 
do całego tak ruchomego gdziekolwiek znaj­
dującego się, jako też do nieruchomego ma­
jątku położonego w tych krajach, w których 
ustawa konk. z dnia 25 grudnia 1868 D. p. 
p. z r. 1869 nr. 1 obowiązuje.

Komisarzem konkursowym zamianowa­
ny został p. dr. S Merz c. k. adjunkt są 
dowy w Tarnowie, tyrncza.-owym zaś za ­
wiadowcą masy p. adwokat dr. Gałecki.

Celem potwierdzenia ustanowionego 
przez sąd lub przedstawienia innego zawia 
dow-y masy konkursowej i jego zastępcy, 
tudzież obraoia del gacyi wierzycieli, wy­
znacza się posłuchanie na dzień 8 kwietnia 
1885 o godzinie 10 przed południem w biurze 
komisarza konkursowego, na którem stawić 
się mają w,erzyciele, z dokumentami roszcze­
nia ich wykazującemu.

Wszyscy do tej masy konkursowej jako 
wierzyciele jej roszczenia mający, chociażby 
nawet o takowe i spory wytuczonemi były, 
powinni takowe do duia 1 czerwca 1885 
stosownie do przepisów ustawy konkursowej 
unikając szkodliwych następstw tamże za­
grożonych w sądzie zgłosić i na posłuchań u 
w dsiu 24 czerwca 1885, o godzinie i 0 przed 
południem odbyć się mająeem do likwidacyi 
i do uporządkowania podać.

Termin ostatni służyć ma zarazem jako 
termin do zawarcia ugody w §. 68 u. k. 
przewidzianej, na który w tym celu wszyscy 
wierzyciele niniejszem zawezwanie otrzymują.

Zgłoszonym i na ogóinem posłuchaniu 
stawającym wierzycielom służy prawo przez 
wolny obiór w miejsce zawiadowcy nusy, 
jego zastępcy i członków delegacji wierzy­
cieli dotychczas urzędujących, powołać sta - ; 
nowezo inne osoby, w których pokładają 
zaufanie.

Dalsze ogłoszenia w toku tego postę­
powania konkursowego, zamieszczane będą 
w dzienniku urzędowym „Gazety Lwowskiej".

W Tarnowie, dnia 26 marca 1885.

cach, z płacą po 300 złr. w. a. i wolnem 
pomieszkaniem.

7. Na posadę nauczyciela szkoły filial­
nej w Prusach, z płacą roczną 250 złr. w. 
a. i wolnem pomieszkaniem.

c) W powiecie Wielickim:
8. Na posadę nauczyciela szkoły eta­

towej w Wiśniowy, z płacą roczną 300 złr. 
w. a. i wolnem pomieszkaniem lub z doda­
tkiem za najem pomieszkania.

9. Na posadę nauczycieli szkół filial­
nych w Podstoiicach i Ochojnie, z płacą po 
250 złr w, a. i wolnem pomieszkaniem lub 
dodatkiem na pomieszkanie.

Prawo prezentowania nauczycieli przy­
sługuje Radom szkolnym miejscowym.

W braku należyc e uzdolnionych kandy­
datów, posady pod 8 i 9 wymienione, zo­
staną od 1 września b. r. tymczasowo 

■ obsadzone.
Ubiegający się o te posady nauczyciele 

(nauczycielki), mają prośby swoje zaopatrzo­
ne w dowody uzdolnienia i odbytej praktyki 
nauczycielskiej, a wyświecające dokładnie 
cały przebieg życia, przedłożyć za pośred­
nictwem władz przełożonych c k. Radzie 
szkolnej okręgowej najdalej do 15 maia b r.

W Krakowie, dnia J2 marca 1885.

dzkim położonych na miejscu w tychże gmi­
nach, mianowicie w Tokach dnia 10 kwie­
tnia 1885 rozpoczuie z tern, iż po ukończe­
niu dochodzeń w Tokach, dochodzenia w o- 
bu dalszych gminach wedle powyższego po­
rządku będą przeprowadzone.

Przemyśl, 27 marca 1885.

L. 664. (2050 3 - 3 )
Stałym zarządcą konkursowej masy 

Abrahama Dawida Birraana w Bniatynie 
wybrano lrę Marka Teister zaś jego zastęp­
cą Josefa Szlomę Birmanua.

C. k. sąd obwodowy.
Kołomyja, dnia 29 stycznia 1885.

K o n k u r s a .

L. 5197. (206-3 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Kulikowie po­

daje do wiadomości, że w sprawie Borucha 
Hermeiina przeciw Atanazemu Czabanowi 
pto 80 złr. vr. a. z pn. dnia 10 kwietnia 
1885 o godzinie 9 rano przymysowa sprze­
daż! realności obj. wyk. hip. 1. 426 księgi 
gruntowej dla gminy Żółtańcesię odbędzie. 

Cena szacunkowa 90 złr. w. a.
Resztę warunków przejrzeć można w 

registraturze.
C. k. sąd powiatowy.

Kulików dnia 16 grudnia 1884.

L. 973/pr. j (2047 3— 3)
Przy c. k. sądzie krajowym w Krako­

wie opróżnioną jest posada dyrektora biór 
pomocniczycU w VIII. randze.

Ubiegający się o tę posadę wnieść 
mają swe podania w drodze przepisanej w 
terminie 14-dniowym do Prezydjum c. k. 
sądu krajowego w Krakowie.

W Krakowie, dnia 25 marca 1885. 
Prezydyum o. k. sądu krajowego.

L. 7050. (1924 3 -  3)
C. k. sąd powiatowy w Pilznie ogła­

sza, iż celem zaspokojenia należytości c. k. ' 
Prokuratoryi Skarbu imieniem Wysokiego 
Ssarbu i Zakładu obłąkanych we Lwowie 
w kwocie 529 złr. 90 cnt w. a. z pn. od­
będzie się w gmachu sądowym w Pilźuie 
w dniach 23 kwietnia, 28 maja i 2 lipca 
1885 o godzinie 10 rano egzekucyjna licy . 
tacya realności 1 96 w Łękach górnych po­
łożonej Antoniego Ligęzy własnej. Cena wy­
wołania 1358 złr. 5 4 ^  cnt wadyum 136 zł.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w registraturze sądewej.

Pilzno, dnia 31 grudma l ‘-;84.

L. 900. (2043 2—3)
Calem stałego obsadzenia posad nau­

czycielskich poniżej przytoczonych, ogłasza 
się konkurs:

a) W powiacie Chrzanowskim:
1. Na posadę nauczyciela kierującego 

szkoły 2 klas. etatowej w Dąbrowie, z płacą 
350 złr. rocznie i wolnem pomieszkaniem.

2. Na posadę nauczyciela szkoły eta­
towej jednoklasowej w Długoszyi!ie, z płacą 
roczną 300 złr. w. a. i wolnem pomieszka­
niem.

3. Na posadę nauczyciela drugiego 
szkoły etatowej w Dąbrowie, z płacą 290 
złr. w. a. rocznie i wolnem pomieszkaniem.

4. Na posady drugich nauczycieli przy 
szkołach 2 klasowych w Grójcu, Kwaczale 
i Regupcach z płacą po 300 złr. w. a. 
rocznie.

5 Na posadę nauczyciela młodszego 
szkoły r-tatow j 4 klasowej w Jaworznie, 
z płacą 300 złr. w. ». rocznie, deputatem 
150 cetn. węgla kamiennego i użytkiem 2V2 
morg. gruntu szkolnego.

b) W powiecie Krakowskim:
6. Na posadę nau- zycieli szkół etato­

wych jednoklasowych w Rzasce i Witko ei-

L. 8067. (2021 2—3)
Wydział krajowy Królestwa Gaiicyi i 

Lodomeryi z Wielkiera Księstwem Krako- 
wskiem, ogłasza niniejszem konkurs na 
stypendya z fundacji imienia Stupnicuich 
i Jankowskich, ustanowionej przez ś. p. 
Marcelego Stupnickiego.

Rozdanych będzie na teraz stypendyów 
d w an aśc ie ,  a to sześć po trzysta (300) złr. 
a. w. dla uczmów wydziału prawniczego lub 
medycznego Uniwersytetów we Lwowie, 
Krakowie i Wiedniu tudzież sześć, stypen­
dyów po dwieście (200) złr. a. w. dla 
uczniów szkół gimnazjalnych w kraju.

Ubiegać się mogą o te stypendya 
uczniowie wspomnianych zakładów nauko­
wych urodzeni w Gaiicyi, wyznania rzymsko- 
lub grecko-katolickiego, polskiej lub ruskiej 
narodowości, jeżeli są dziećmi niezamożnych 
rodziców i wykażą się celującym postępem 
w naukach i wzorowemi obyczajami

Uczniowie pochodzący z rodzin spo­
krewnionych z fundatorem, mianowicie jeżeli 
wykażą pokrewieństwo z Andrzejem Stupni- 
ckim ojcem fuudatora lub z Marcelą z Jan 
kowskich Slupnicką matką fundatora, cho­
ciażby nie wykazali celujących postępów 
w naukach, będą mieli pierwszeństwo przed 
innymi kandydatami, między sobą zaś w 
miarę b lizk o śc i pokrewieństwa z ro d z in ą  
fundatora.

Chcący się ubiegać o te stypendya, 
winni wnieść podania na ręce przełożonej 
władzy szkolnej do Wydziału krajowego 
najdalej do 1 maja 1885 i załączyć metrykę 
chrztu, ostatnie świadectwo szkolne i po 
świadczenie wydane przez właściwy urząd 
parafialny, że ani kandydat ani jego rodzice 
nie posiadają takiego majątku lub dochodów, 
któreby wystarczyły na przyzwoite utrzyma­
nie kandydata w szkołach.

Kandydaci, którzy z tytułu pokrewień­
stwa z fundatorem mniemają mieć pierw­
szeństwo do stypendyum, winni na udowo 
dnienie tego pokrewieństwa, przedłożyć 
nadto odpowiednie metryki i dokumtnta.

Stypendya powyższe zostaną nadane 
od drugiego półrocza roku szkolnego 1884/85.

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Gaiicyi i Lodomeryi z Wieikiem 

Księstwem Krakowskiem.
We Lwowie, dnia 20 marca 1885.

L. 70/N. S. (2114 1— 3)
Dyetaryusz uzdduiony do prowadzenia 

ksiąg gruntowych i dokładnie obznajomiony 
z czynnościami przy zakładaniu takowych, 
a oraz biegły we wszystkich gałęziach rna- 
nipulacyi sądowej, zostanie przyjętym za 
miesięcznem wynagrodzeniem 30 złr. w. a.

Podanie własnoręcznie spisane i świa­
dectwami poparte, nalsży do 15 kwietnia 
1885 tutaj wnieść.

Naczelnictwo c. k. sądu powiatowego. 
Jaworów, duia 25 mcrca 1885.

L.
K s i ę g i  gruntowe.

25. (2095)
Do dochodzeń miejscowych celem za­

łożenia księgi gruntowej dla gminy kata­
stralnej Ottynija wyznaczam dzień na lOgo 
kwietnia 1885, co podaję do powszechnej 
wiadomości.

Każdy mający interes w zbadaniu sto­
sunków posiadania może się zgłosić i wszy­
stko przytoczyć, co do wyjaśnienia swych 
praw za stosowne uzna.

Stanisławów dnia 26 marca 1885.
C. k. auskultant sądowy 

Osterman.

L  2084. (2118)
Dochodzenia miejscowe celem założe­

nia księgi gruntowej dla gminy katastralnej 
Śnietnica rozpoczęte będą dnia 15 kwietnia 
1885 Interesowani zgłosić się mają u komi­
sarza hipotecznego.

C. k. komisya hipoteczna.
Grybów, 29 marca 1885.

L. 23-338. (2080 1— 3)
Sąd krajowy wyższy w Krakowie po­

daje do wiadomości, że projekt nowych 
ksiąg gruntowych dla gmin katastralnych:

Zabrnie, w okręgu sądu powiat mego 
w Dąbrowy;

Ronice, w okręgu sądu pkwiatowego 
W Ropczycach;

Kuryłówka, w okręgu sądu powiat >- 
wego w Leżajsku;

Milik, w okręgu sądu powiatowego 
w Krynicy;

Czertyzne, w okręgu sądu powiatowego 
w Grybowie;

Stanisław Górny i Dolny, w okręgu 
sądu powiatowego w Kalwaryi;

Polanka, w okręgu sądu powiatowego 
w Myślenicach;

Klecza dolna, w okręgu sądu powia­
towego miejsko delegowauego w Wadowicach;

Ryc.hwałdek, w okręgu sąduj powiato­
wego w Siemieniu;

Łazy. w okręgu sądu powiatowego 
w Oświęcimie;

Targnniee, w okręgu sądu powiato-. 
wego w Andrychowie położonych, według 
ustawy krajowej z 20 marca 1874 1. 29 
Dz. ust. kraj wigutowane, za nowe księgi: 
gruntowe tychże gmin poczynając 

od dnia 15 lutego 1885 
uważane będą, a od tegoż dnia wolno ta­
kowe przeglądać w tym sądzie powiatowym, 
w którego okręgu dotycząca gm int kata­
stralna jest poł= -żona, jak również, że od 
tegoż dnia wszelkie nowe prawa, czy to 1 
własności, czy zastawu, czy jnkhbądż inne 
prawo hipoteczne odnoszące się do nieru­
chomości księgą gruntową objętej, jedynie 
przez wpisanie do tej księgi może być 
nabyte, cg.-aniczone, przeniesione lub wy­
kreślone.

Wprowadzając zarazem postępowanie 
celem ustalenia powyżej wymienionych 
ksiąg gruntowych, sąd krajowy wyższy 
wzywa:

a) wszzslkich, którzyby na podstawie 
jakiego prawa, przed otwarciem tych nowych 
ksiąg gruntowych nabytego, chcieli uzyskać 
juka zmianę wpisów hipotecznych, odnoszą­
cych się do stosunków własności lub p .sia­
dania, a to bez różnicy, C'jby ta zmiana 
przez dopisanie, odpisanie lub przepisanie, 
przez sprostowanie oznaczenia nieruchomo­
ści lub połączenia ciał hipotecznych lub 
w jaki bądź inny spo-ób nastąpić miała;

b) wszystkich, którzyby już przed 0- 
twarciem tych nowych ksiąg gnintowyeh, 
nabyli do jakiej nieruchomości wpisanej 
w te księgi lub do jej części jakie prawo 
zastawu, służebności lub w ogóle jakie 
inne prawa do wpisu hipotecznego uprzy- 
miotnione, o ile te prawa jako do dawnego 
stanu biernego należące wpisane być matą, 
a już przy założeniu nowe; księgi grunto­
wej tamże wpisane nie z .stały, aby z temi 
prawami zgłosili się do sądu powiatowego, 
w którego okręgu dotycząca gmina kata­
stralna jest położona, najdalej

do dnia 15 marca 1886, 
gdyż prawnym skutkiem zaniedbania lub 
uchybienia tego terminu, jest utrata prawa 
do poszukiwania zgłosić się mającej preten­
s j i  przeciw osobom, które prawo hipoteczne 
na podstawie wpisów, w nowych księgael 
gruntowych zamieszczonych a re z H o m  ’zo- 
nych, w dobrej wierze nabyły.

Ostrzega się, że termin powyższy nie 
może. być dla stron pojedynczych ani prze­
dłużonym, ani też w razie zaniedbania go, 
do pierwotnego stanu przywróconym, a od 
obowiązku zgłoszenia się w tym terminie 
z pomienionemi prawami lub roszczeniami 
nie uwalnia okoliczność, iż zgłosić się ma­
jące prawo już było zapisane w dawniej­
szych księgach hipotecznych, w miejsce 
których nowe księgi gruntowe wstępują było 
wiadome z jakiej rezolucji sądowej, lub jest 
przedmiotem dochodzenia, w skutek podania 
lub skargi przed sąd wniesionej.

Kraków, 80 grudnia 1884.

L. 443.
Komisya hipoteczna przy Prezydyum 

c k. sądu obwodowego w Przemyślu oznaj­
mia, że dochodzenia, celem założenia księgi 
gr-- ntowej dla gmin katastnluyeh Toki, Zmi- , 
grod stary i Łysagóra, w powiecie żmigro­

Rozmaite obwieszczenia.
L. 2664. (1913)

C. k. sąd obwodowy jako handlowy w 
Stsuisławowie ogłasza, że dozwolił wpisanie 
do rejestru firm pojedyń zych firtny „Ema­
nuel Sowy." Przedsiębiorstwo restauracja na 
dworcu kolejowym w Stanisławowie. Wła­
ściciel Emanuel Sowy.

Stanisławów, 25 lutego 1885.
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L. 596. (1774 3 - 8 )

0. k. sąd powiatowy w Lubaczowie 
uwiadamia, że wdrożono postępowanie spad­
kowe po zmarłym 30 marca 1883 w Sta- 
remsiole Fedku Tuczaku, na podstawie 
testamentu.

Ponieważ miejsce pobytu syna spadko 
dawcy Iwana Toczaka jest niewiadome, 
przeto wzywa się go, by w ciągu jednego 
roku wniósł swe oświadczenie do spadku, 
w przeciwnym razie postępowanie spadkowe 
z uniwersalnym dziedzicem Matwijem Tu- 
czakiem bratem spadkodawcy przeprowa­
dzonym zostanie.

Kuratorem ustanowiony został Maksym 
Lichaez, wójt z Staregosioła.

Lubaczów, 9 lutego i885.
L. 1631.   (1824)

Sąd obwodowy ogłasza, że w r. 1885 
zamieszczać będzie obwieszczenia wpisów 
do rejestru handlowego w urzędowych dzię- 
nikai h Gazety Lwowskiej i Wiener Zeituug 
Zfś wpisów do rejestru spółek zarobkowych 
i gospodarnych tyiko w Gazecie Lwowskiej.

C. k. sąd obwodowy.
Nowy Sącz, 10 marca 1*85 r.

kowej ś. p. Mikołaja Produkiewieza w depo- , 
życie tutejszym wedle księgi depozytowej t. j 

j III pag 4 funduszów z pn., na co pozwa- 
; nym uchwałą z dnia dzisiejszego doi. 2890/85 
j wniesienie pisemnej obrony do 90 dni po­
lecono.

Oraz m anował sąd dla rzeczonych 
pozwanych kuratora w osobie p. adw. dr. 
Łużeckiego z zastępstwem p. adw. dr. Tar­
nawskiego w Przemyślu i poleca pozwanym, 
aby co do swej obr ny z kuratorem się poro­
zumieli lub inuegof pełnomocn ka sądowi 
w czas przedstawili, inaczej skutki zanied­
bania. sami sobie przypisać będą musieli.

Przemyśl, 11 marca 1885.

L. 26462. _ (1740)
C. k. sąd trrajowy jako handlowy po­

leca prowadzącemu rejestr handlowy officy- 
alowi Górskiemu aby w moc tutej .zo-sądo- 
wej uchwały z 11 li;ca 1879 1. 1866-i wpi­
saną w rejestrze firm pojedynczych firmę. 
„Józef Salamon" jako wskutek zaniechania 
już nieistniejącą wykreślił.

Kraków, 14 października 1884.

L. 19884. (1877)
C. k. sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie poleca wpisanie do rejestru dla 
firm* P'jedyńczucb firmy „J. S Iberzweig" 
kiórą Izaak Silberzweig używać będzie jako 
właściciel handlu mąką i wiktuałami w Pod­
górzu podpisując takową „J. Silberzweig." 

Kraków, 22 sierpn a 1*74.

L. 10868. (1652 2—3)
Zawiadamia się p. Matyldę Ortyńską 

z miejsca pobytu niewiadomą, że w sprawie 
egzekucyjnej Neehc Rueklowej przeciw niej 
pto i 5 złr. z przy u. celem doręczenia tut 
s. rezolucyi z dnia 16 lutego 18S5 1. 10368 
i następnych adw. dr. Berson kuratorem jej 
ustanowiony został

C. k. sąd powiatowy miej. del.
Nowy Sącz. dnia 16 lutego 1885.

L, 9046. (178? 1—3)
C. k. lwowski sąd k ra jowy  z powodu 

wniesionego pod dniem 20 lutego 1885 do 
1. 9046 pozwu Abrahama Eliasza Offe prze­
ciw nieznanemu z życia i miejsca pobytu 
Kaioiowi Adolfowi Kreutzmanowi i tegoż 
nieznanym z nazwiska, życia i miejsca po­
bytu spadkobiercom o uznanie praws żąda­
nia zapłaty połowy sumy 1000 złr m. k. na 
realności pod 1. k, 349 m. we Lwowie dla 
Karola Adolfa 2im. Kreutzmana jaintabulo 
wimej za zga-łe i wykreślenie takowej z tej 
hipoteki ustanawia dla tychże pozwanych 
kuratora ad actum w osobie adw. dr. Roma­
nowskiego z substytucyą adw. dr. Dąbrow­
skiego, a doręczając pozew powyższy usta­
nowionemu p. kuratorowi, uwiadamia o tern 
rzeczonych pozwanych przez edykt niniej­
szy do właściwego zastosowania się.

Lwów, dnia 28 lutego 1885.

L. 15649. (2120 1— 3)
C. k. sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie oznajmia nieobecnemu Mojżeszowi 
Feuerstein, że przeciw niemu został dnia 
28 marca 1885 1. 15649, na rzecz e. k. uprz. 
gr.lic. ake. banku hipotecznego, wydanym 
nakaz zapłaty resztująeej sumy wekslowej 
96 złr. v. a. z pn.

Gdy miejsce pobytu tegoż Mojżesza 
Feuersteina, nie jest wiadome, ustanowiono 
dla niego kuratorem adw. dr. Reissa a te­
goż zastępcą adw. dr. Bunda i wspomniany 
nakaz zapłaty, mianowanemu kuratorowi 
doręczonym zostaje.

Wzywa się więc zatem niewiadomego 
z miejs-a pobytu Mojżesza Feuersteina, aby 
ustanowionemu kuratorowi służących do swo­
jej obrony środków dostarczył, lub innego 
zastępcę sobie obrał, gdyż inaczej z zanied­
bania wyniknąć mogące następstwa szkodli­
we s?.m sobie przypisze.

Lwów, dnia 28 marca 1885.

(1957 1 - 3 )L. 2890.
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu za­

wiadamia z życia i mi*jsca pobytu niewia­
domych Jana Produkiewicza, Antoninę i 
Karolinę Popielówne zrodzone z Piotra Po­
piela, tudzież z życia i miejsca pobytu nie­
znajomych ich spadkobierców, jako też nie­
znajomych z życia i miejsca pobytu człon­
ków famili ś p Mikołaja Produkiewicza z 
pierwszej linii od Antoniego i Ewy Produ- 
kmwiczów poch'dzscych, że przeciw nim 
wniósł Aleksander Bronisław 2 im. Szy­
dłowski jako oświadczony spadkobierca po 
ś. p. Leokadyi 1 śl. Produkiewiczowej, 2 
Szydłowskiej pozew o uznanie własności i 
wydanie przechowanych na rzecz masy spad-

L. 1112. (2091 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Żywcu podaje 

do wiadomości że Karolina Fuchs wniosła 
prośbę do c. k. sądu powiatowego w Żywcu 
sub. praes 18 grudnia 1882 1. 7804,  ̂ o u- 
zupełnienie księgi gruntowej missta Żywca 
przez otwarcie w niej nowej karty i wnie- 

| sienie do tejże realneści pod 1. 12 w Źyw- 
j cu, jako własności Karoliny Fuchs z żądaniem 
| o nakaz do urzędu ksiąg gruntowych, „żeby 
i realność w Żywcu pod 1. 12 położona gra- 
! niczącą na wschód z ulicą zwaną Lęzną, na 
i zachód z posiadłościami Maryi Nowotarskiej.
' Antoniego Wyrwalskiego, Karola Malche­

ra, Ludwika Fabrowicza, spadkobierców An­
toniego Rujarskiego i Wincentego Micher- 
dzińskiego, na południe z posiadłościami 
Walentego Panofi ńikiego, Jakóba Dubiela, 
Wiktoryi Nowotarskiej, Marcina Giercusz- 
kiewicza i Auny Kasztelnitowej, a na po­
łudnie z gruntem Arnolda Pawluszkiewicza, 
składającą się z domu na parceli budowla­
nej 1. kat. 268 stojącego i z ogrodu lk. 22 
objętości 1574 □ .  sążni, należącą przedtem 
do probostwa łacińskiego w Żywcu, a zain 
demnizowaną orzeczeniem z dnia 29 wrześ­
nia 1859 I. 2969, stanowiącą pierwiastkową 
własność Józefa Kłosy na mocy kontraktu 
z dnia 20 siwrpnia 1829, później małżonków 
Karola Magdaleny Klasków według kontrak­
tu przedślubnego z dnia 24 stycznia 1859, 
potem Anny Pawluszkiewiczowej, w połowie 
na skutek sesyi z dnia 6 lipca 1870, następ­
nie Xawery Szumrańskiej, z kontraktu kup­
na i sprzedaży z dnia 12 listopada 1874, 
wreszcie Karoliny Fuchs z kontraktu z dnia 
2 stycznia 1879 do księgi grunt iwej miasta 
Aywca, jako nowe utworzone ciało hipotecz­
ne wpisał i Karolinę Fuchs w stanie czyn­
nym takowę za właścicielkę intabulował, 
dalej że projekt do księgi gruntowej miasta 
Żywca tom XII. pag. 151, przyłączyć mają­
cy utworzony i wygotowany uważanym bę­
dzie jako nowe ciało od dnia 1. kwietnia 
1885, od którego dnia wolno jest każdemu 
przejrzeć takowy w księdze gruntowej w 
żywcu i że takowy od tego doia nowe pra­
wa czy to własności czy zastawu, czy. ja­
kie bądź inne prawa hipoteczne odnoszące 
się do tej nieruchomości objętej księgą grun- 
tową, jedynie przez wpisanie do tej" księgi 
może być nabyte, ograniczone, przeniesione 
lub uchylone; niemniej wzywa się c. k. sąd 
powiatowy:

a. wszystkich, którzyby na podstawie 
jakiego prawa przed dniem otwarcia nowe­
go ciała hipotecznego nabytego chcieli u- 
zyskać jaką zmianę wpisów hipotecznych 
odno-zących się do stosunków własności lub 
posiadania bez różnicy czy ta zmiana przez 
dopisanie, odpisanie Jub przepisanie, przez 
sprostowanie oznaczenia nieruchomości lub 
zestewienia ciał hipotecznych w jaki bądź 
iuuy sposób nastąpić by miała;

b. wszystkich, którzy przed dniem ot­
warcia nowego ciała, nabyli, jakie prawa 
zastawu służebności lub w ogóle jakie inne 
prawa do wpisu hipotecznego uprzymiotnio- 
ne, aby z teini prawami rzgłosili się do c. 
k. sądu powiatowego w Żywcu do dnia 1 
lipca 1885, tern pewniej, gdyż prawnym 
skutkiem zaniedbania lub uchybienia tego 
terminu prekluzyjnego, jest utrata prawa do 
poszukiwania swych pretensyi przeciw oso­
bom, które prawo hipoteczne na podstawie 
wpisów na nowym korpusie tabularnym w 
dobrej wierze nabyły, z tem jeszcze oznaj­
mieniem, że przywrócenie jako też i prze­
dłużenie. terminu edyktalnego, do zgłoszenia 
swych pretensji dopuszczalne nie jest.

C. k. sąd powiatowy.
Żywiec, dnia 3 marca 1885.

Doniesienia prywatne, 
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Chustki Kaszmirowe drukowane, dô  na- 

1-20, 1.25 i kuÓ :
poleca w wielkim wyborze

we L w o w ie  p5»c I łf is ryack !  1. 10. T

ćfóU fi^31 * w ys*4<lSii l e ś n e ,  prze-
Jjas ( t S l w l K l  syła za zaliczką na wszystkie 
stacye pocztowe kniei galicyjskich L e ś n ic tw o  
ZkssOw pot! O .o r n ą .  Nasi,-nie sosny 1 zł. 45 
et., świerka 80 et. za funt. Roczne pięknie wyrosłe 
wysadki sosnowe 90 ct. za 10: 0 sztuk. [1759 6—10]

[ l w a  M o  powozy
1 i pół kryty są zaraz do sprzedania u 

^  właścicielki przy ulicy Zamarstynow- 
skiej nr. 11. (2072 3 - 3 )

T

L. 115.

Ogł
(2 1 2 4 )

oszeme.
Dnia 9 kw ietnia 1885 o godzinie 4 

po południu, odbędzie się w realności ped 
1 k. 87 drugie piętro w Brzeżanach

I I  z w y c z a j n e

Walne Zgromadzenie
członków T o w arzy s tw a  kredytowego  

dla handlu i  przem ysłu w Brzeżanach,
stowarzyszenia zarejestrowanego z ograni­
czoną poręką, na które wszystkieb^ezłonków 
tego Towarzystwa, niniejszem uprzejmie 
się zaprasza.

P o r z ą d e k  d z ie n n y :
1. Odczytanie protokołu ostatniego 

zgromadzenia.
2. Sprawozdanie Dyrekcji z czynności 

za czas od 2 września 1883 do końca gru­
dnia 1884.

3. Sprawozdanie Rady zawiadowczęj 
jako komisji rewizyjnej i stawienie wniosku 
na udzielenie Dyrekeyi absolutoryinvi z czyn 
ności i rachunków za czas od 2 września 
1883 do końca grudnia 1884

4. Wniosek Rady zawiadowczęj wzglę­
dem rozdziału czystego zysku.

6 . Wypór uzupełniający dwóch człon 
ków Rady zawiadowczęj w miejsce ustępu­
jących

6, Rozstrzyganie nad zażaleniami 
d ■ óch wykluczonych członków.

8. Wnioski i interpelacye członków.
Brzeżany dnia 30 marca 1885.

Rada zawiadowcza Towarzystwa kredyto­
wego dla handlu i przemysłu w Brzeża­

nach, slow. zar. z ogr. poręką.
L . Vogel SapMer

zastępca prezesa. sekretarz.

Ponowne

o sprzedania ka-
dwupiętrowa 

we Lwowie,
dobrze budowana, intratna, -wolna od 
podatku. BJiższej wiadomości udzieli 

z grzeczności w imieniu właścicieli Dr. A. 8CHIER, 
ulica Arsenalska licz. 6, II I  piętro (od fctej do 7mej 
wieczór). Pośrednictwo wykluczone. [1259 4 —3]

Cukiernia
Leona Janiczelc we Lwowie

nl. Kazim ierzowska 1.28 ,
poleca Szanownej P. T. Publicznośei na

święta Wielkanocne
torty, przekładance, mazurki, różne fantazye jako też 
najlepsze wyroby deserowe cukry, czekoladki „a la 
Sara Bernhard,* słynne babki warszawskie, tudzież 
tak zwany warszawski

„Baum Kuchen44
do ubierania stołów w cenie od 3 złr. i wyżej, któ­
re można w cukierni oglądać.

Zamówienia i prow incji zostaną najsumienniej 
wykonane i odwrotną pocztą odesłane (2085 3—3)

Pomarańcze
lub CYTRYSiY, nowego zbioru, najprzed­
niejsze, dojrzałe i wybierane z Messiny, 30 do 
45 sztuk, stosownie do wielkości, w pięknym 
koszyku 5cio kilowym, starannie opakowane, 
rozsyłam pocztą po całych Austro-Węgraeh 
za ulasną opłatą cła 1 franco za 
pobraniem należytości 1 złr. 90 ct.

jpflr" Przy odbiorze 3 koszyków od razu 
pod jednym adresem i przysłaniu należytości 
franco z góry, od koszyka o 14 ct. taniej.

‘__________ [76c,0 19-25]

Na mocy § 38 statutów, zapraszamy sza­
nownych członków na Zwyczajna Walne 
Zgromadzenie Członków Towarzystwa Za­
liczkowego w Zborowie, stowarzyszenia za­
rejestrowanego z nieograniczoną poręką na 
dzień 8 kwietnia 1885, w sali Towarzystwa 

Zaliczkowego.

P o r z ą d e k  d z i e n n y :
1. Zagajenie posiedzenia przez prezesa.
2. Sprawozdanie Dyrekeyi z czynności 

za 1884 rok.
3. Sprawozdanie komisyi rewizyjnej i 

wniosek o udzielenie Dyrekcji absolutoryum 
z rachunków za r 1884.

4. Rozdział zysku według wniosku R a­
dy Nadzorczej. (2215)

5. Wybór Rady Nadzorczej.
6. Potwierdzenie wyboru dyrektora i 

jego zastępcy.
7. Wnioski członków i Rady Nadzor­

czej.
8 . Wybór komisyi do kontroli rachun­

ków.
Z Rady Nadzorczej Towarzystwa Zaliczko­
wego w Zborowie, stowarzyszenia zarejestr, 

z nieograniczoną poręką.
Zborów, dnia 29 marca 1885 roku. 

Jędrzej Mazaraki. W ładysław Malinowski. 
prezes sekretarz.

L. 1495 (2044 3—3)

K o n k u rs .
W skutek uchwały Rady miejskiej z 

dnia 19 lutego 1885 obwieszcia się niniej­
szem konkurs do obsadzenia posady sekre­
tarza przy magistracie miasta Rzeszowa z 

• płacą 900 złr. rocznie.
Posada ta bądzie nadaną prowizory­

cznie na rok jeden.
Ubiegający się o tę posadę zechcą wno­

sić swe należycie udokumentowane a wła 
sneręcznie pisane podania, gdtie oprócz ca­
łego dotychcasowego biegu życia i zajęcia 
wykazać należy swe uzdolnienie moralne i 
fizyczne, znajomość ustaw oraz biegłość w 
manipulacyi urzędowej i w kasowości do 
Naczelnictwa gminy miasta Rzeszowa naj­
dalej do 15 maja 1885

Magistrat miasta 
Rzeszów, dnia 19 marca 1885.

Kalinowski.

OOOOOOOOSOOOCM

Szematyzm
Królestwa G a licji i  Lodomeryi 

z W ielklem  K», Krakowsklem
n a  r o k

nabyć można po cenie 2  z ł .  t tO  e t .  g-j* 
w ekspedycji ^

„ G A Z E T Y  L W O W S K I E J "  
Zamiejscowi zechcą przesłać 2  z ł .
7 ©  c t . ,  z których przypada 10  ct. 
na opakowanie i list frachtowy.

gffi- Szematyzm przesyłamy 
tylko za ttiszczeuiem należyto- 2ł  
ści z góry. %a pobraniem nale- U  
żytoftei nie przesyłamy Szema- #1
j jy .m ii.

0 * * * * * 3 0 0 0 0 0 0

jj»!gpr* T y l k o  p r z y  u l i e y  S o b i e s k i e g o  1. O  w e  Lw ow ie .
£obok handlu p.(. D ą b  r o w sk  ie igo , zegarmistrza,

istnieje Jedyny skład ^ ^  ~  " ^ ^ 1’
gotowych snklcik męskich — mLlL.

% d l a  c h ł o p c ó w ,
■L własnego t u t e j s z e g o  wyrobu lwowskiego, 
z najleps/.vch materyj i dodatków i zrobione jak 
najlepiej, które sprzedaje takowe po następujących 

cenach :
Garnitury Jetnie . . . od 11 złr. do 28 złr.
Garnitury dla chłopców od 8

do 14 la t . . . . . . o d  6 złr. do 9 złr.
Zarzutki dla chłopców od 8

do 14 l a t ............................... od 7 złr. do 9 złr.
Z a r z u t k i ....................................od 11 złr. do 22 złr.

Żakiety i kamizelki kamgarn. od 16 złr. do 22 złr.
Szlussroki kamgarnowe . . od 14 złr. do 20 złr.
Garnitury czarne . . . .  od 20 złr. do 30 złr.
S p o d n i e ................................od 3 złr. do 9 złr.
Kamizelki białe . . od 2 złr. 50 ct. do 8.50.
S z l a f r o k i ................................#d 10 złr. do 13 złr.

Zamówienia na suknie męskie i dla chłopców z materyj własnych lub dostarczonych od szanownej 
Publiczności, również i wszelkie reperacye, uskutecznia po najumiarkowańszych cenach.

Przenoszone suknie w zamianę na nowe, przyjmuje za najniższą dopłatą.
Polecając się łaskawym względom szanownej Publiczności pozostaję z uszanowaniem

1583 4 - 4  I? B  i  B ■ .



KAZIMIERZ LEWICKI
f i  Ł  O  W  S  Y  S K Ł A D  3>

4o i tnwapńw
« A L 1 € Y I

m i io w a r o f  n
we Lwowie  ̂ul. Trybunalska 1. 6.

Z a ł o ż o n y  w  r o k u  SH45

■ * -  STa p o s t  ~ 9 g
s z t o ł c f i s z

moczony po 40 cent. kilo 
suchy po 90 cent. kilo 

W yzina solona po 1 złr. 40 et. kilo. 
Węgorz marynowany po zł. 2.40 kilo. 
Sardynki francuskie „Grado“ po ct. 25, 

85, 40, 60 i złr. 1.20 puszka. 
Sardynki z Nantes, najprzedniejsze po 

80 ct. i złr. 1.50 puszka.
Omary królewskie po 65 ct. i zł. 1.30 

puszka.
Anchovis duńskie po 80 et. pustka.
Łosoś Colombia po 90 ct. puszka.

„ norwegski w oliwie po zł.- 2 40 p. 
Śledzie atralsundskie po 65 ct. i zł 1 30 p. 

„ wędzone po 10 ct. sztuka.
„ marynowane po 12 ct. sztuka, 

solone po 7 i 12 et. sztuka 
Kawior astrachański, najprzedniejszy. 
Łosoś wędzony, nadreński 

Różne sosy, przyprawy i musztardy 
i najprzedniejszą Oliwę virge po ct. 10, 

20, 30, 60 i zł. 1.20 fiaszka 
poleca HANDEL

St. Markiewicza
w© L w o w i r ,  w Rynku, 1. 42.

(10*4 7—7)

Zamówieniu , dla uniknięcia zwlo 
hi w eksprdycy%, przyjm uje fabryka tylko do 
2 kwietnia.

(19 0 4  8 - 1 0 1

O O O O O O ł O O O O

K o s z u l e  m ę s k i ©  z dobrego trwałego 
Chiffouu z najcieńszym przodem, dobrze 
i starannie szyte, najnowszego kroi u 

sztuka zł-. 1.— 
K a l i s o n y  m o s tk i©  z bardzo mocnego 

białego czysto lnianego płótna, starannie 
szyre, najlepszego kroju ; > a r a  asłr. 1. 

6  s z t u k  k r a w a t e k  n s e s k l e h  k o -  
l o r o w y e l l  lia piersi, z ładną ozdobną 
szpilką r a z e m  6 0  c e u l ó w .

K o l o r o w e  d a u i s k i o  s p o d n i e ©  lu- 
strynowe, kretonowe, satynowe i z innych 
materyj wełnianych s z t u k a  z ł r .  1.

M. Beyer i Spółka
Lwów, ni- Karola LuńwiKa 1. 1.

 (1901) 2 -  3)

A  t*  T  fr. K  A

p r z e d t e m

Jul. Nahlika we Lwowie

Eau de Botot d!i*-seł i przeciw bolom 
Cena flaszki 1 złr.zębów.

W odę a n a te r y n o w ą
własnego wyrobu. Cena flaszki 40 eut

Krople przeciw bolom zębów
zepsutych, najlepsze, fiaszeczka 15 cnt.

Oprócz tego utrzymuje na składzie wszel­
kiego rodzaju wypróbowane środki specyficzne' 
krajowe i zagraniczne, jakoteż przyrządy i 
przybory chirurgiczne i opatrunkowe

Zamówienia z prowinoyi załatwia się
odwrotną pocztą. 11390 5— ?)

fieszkanie n a  la to ,
parterowe, suche, z prześlicznym widokiem na 
ogród Jezuicki i m iasto: 3 lub 4 pokoje z kuch­
nią i osobnym ogródkiem, jest od maja na 

kilka miesięcy do najęcia. Bliższa wiadomość w księ­
garni pp. Seyfartha- i Czajkowskiego, Rynek.

_____________________  [2118 1 - 3 ]

I ! D r u g i  n a k ł a d !!

*o

Tylko 2 złr.
za cały zbiór najnowszych tańców

n a r o k 1885

!

F. Tymoiskiego

i

Gwiazda Nasza, Polonez 
Odbijanego, Mazury 
Dwa Hołuby, Dumka i kołomyjki 
Sobótki, kadryle 
Rozetka, polka francuska

Dostać można we wszystkich księgarniach 
i u kompozytora n i .  S y h s ł u s k a t  I. 1 3  
Ilg ie piętro. 2121 1—10

60 cnt. 
64 cnt. 
64 out. 
70 cnt. 
45 cnt.

00000*00000
!!Ha fvl||ti Wiłam!!

P lack i I torty smaczne i ładnie
ubierane z napisami po złr. D50, 2, 3. 4, 
5 i wyżej, wyseła na zamówienia czterna- 
stokrotnic premiowana, na wystawach 

krajowych i zagranicznych

(875 i ł

Najnows/y wynalazek!
Przeciw chrypce i kaszlowi

n iezrów n an e tv sku teczności 
C U K I E S & K S

*  e k s t r a k t u  k l o n o w e g o
w pakieeikaeh po 12 i 18 cent. a. w., są do 
nabycia w handlach korzennych we Lwowie 
u p St. Markiewicza, K. Baiłubaua, P. Gór­
skiego, K. Klimowicza i Pr. CzarneckiegHM 

M . A T B E N 8 E B  I  S P Ó Ł K A  
w B e u t s c h  - K r e u t z ,  

wynalazca i producent. — Generalna sgeucya 
u p. F S . K R A K S Ę  w e  L w o w ie .

fabryka pierników 
I ciast

L. Czyńskiego w Jarosławiu.

* J.8* C" JS .ai a"?”
V  A ^  / J-.A ^ ^  / f

w d i S a f i ® i ?
H<c j t  1  o w

Beczułki W I I A
poleca handel ' (1806 3 —31

HEGELAJSKO -TOKAiSKICH WIN
K. F. Popowicza

Jana Wewiórskiego w Tarnopolu

ulica H alicka  lica. 5, poleca:
do ust i i ę. 
b ó w ,  jako najle­

psze do konserwowania tychże i usunięcia przy­
krego odoru z ust.

Cena: pasty salicylow ej puszka 80 cnt.
proszku salicylow ego pud. 40 cnt. 

wody salicj lowej flaszka 60 cnt.

1 Beczułka Hegeia-jskiego sto­
łowego wina • . złr. 2.10

1 beczułka Ilegel. stole w. lep­
szego po złr. 2.30 i 2.5u

1 beczułka łłegel. stołowego 
aromat, po złr. 270 i 3 złr. 

1 beczułka Samorodnego wytra­
wnego ■ • P° 7,tr. 4.S0

1 beczułka Krmeleki Bakator, 
stołowego . . .  po złr. 2 

Ceny rozumieją się franco z be­
czułką okutą żelazuemi obręczą 
mi, z opłaeonem portem poeztow. 
tak, że łaskawy odbiorca ża­
dnych innych kosztów nie po­
niesie. Kupując wina osobiście 
i ii tylko u producentów i  T o ­
kijskiej okolicy, zaręczam za 
smaczne, naturalne i  ̂ lepsze 
wina jak z W rszec w 5 kilo 
wyeh beczułlgfbli przychodzą. 
Proszę o łaskawe zamówienia.

fK.FF
Liasąj

KIELISZKI do WISA szampańskiego
p ł a s k i e  c z a r k i  ze szkła gładkiego rzniętego lub gruwirowanego, 

w y s o k i e  ( f l e t y )  gładkie rznięte.

SZKLANECZKI do szampana (modne)
g ład k ie  i d e s e n io w a n e .

g o o o o o o o o o o io io o o o o o o o o o
W i e l k i  w y b d r  g o t o w y c h

s u k i e n  m e  o k l e i ł
4»

n a  k a ż d ą  p o r ę  r o k u  — p o le ca
Pierwsza spółka krawców lwowskich

p r z y  u l i c y  M e i m a t i s k i e j  l i c z .  1 ©
liii. w

Powyżej wymieniona Spółka dołożyła wszelkich starań, by Szanownej Publiczności 
umożliwić Da by wa n ie  w chrześciańslum  handlu gotowych sukien trw ałych, 
gustownych i  tanich, z a o p a t r z yw s zy  swój skład na porę wiosenną i letnią obiicie 
w gotowe suknie męskie i dziecinne,-tak z własnego wyrobu, jako też z obcego, i jest 
w stanie ze wszystkieini podobnemi handlam i izraeliek ieim  konkurencj ę 
utrzymaó — przeto wszelkim wymogom Szanownej Publiczności zadość uczynić.

Również utrzymuje znaczny wybór materyj dla przyjmowania zamówień i usku- 
teeznia takowe jak najstaranniej w jak najkrótszym czasie po cenach nrzystępnych.

[1665 6 -? ]

>000000000

P i e c e  k a f l o w e
porcelanowe białe i ozdobnie dekorowane, tudzież piece kaflowe zielone, 
brunatne i majolika, ze słynnej fabryki p. p. i ... & C. H a r d m a t l i  
W B lldw eis , utrzymuje w wielkim wyborze po z n i ż o n y c h  t e n i i e k

na składzie
A M M O Ł B  W E B A E R ,  we Lwowie (ul. Sobieskiego I. 3).

[1425 S - ?

Pracownia i Skład 
GOTOWYCH' SUKIEN IĘZKICH
Pawła Piątkowskiego

we Lwowie, plac Halicki 13.
Dziękując za doty-hczs; >-.ve względy Szanownej P. T. Publicz­

ności, poleci.m i nadal moją prd’ uwnię, zaopatrzoną w najnowsze i naj- 
inoduiejszH towary w i o s e n n A  S l e i n i e  yo umiarkowanych eenaoh. 
Zaopatrzyłem mianowicie mój magazyn w greowe i tanie suknie męzkie, 
tak. że można nabyć c a ł y  g a r n i t u r  w ł a s n e j  r o b o t y  z a  1 3  
z ł r .  5 0  ct. i wyżej. [2037 2 -  ?]

Marynarki w cenie 8 złr. Pantalony m ęzkie 3 zł. 50 ct. Kam izelki 2
Wykonywam oraz wszelkie zamówienia w miejsca i na prowineyę akuratnie i po umiarkow

z ł 50 ct.
h cenach.

8PECYALNA- FABRYKA MASZYN PAROWYCH
Poziome i prostopadłe o sile I-go do 20-iu koni.
maszyny poziome

kocioł o prostym płomieniu 
o sile 3 do 50 koni

maszyny
prostopad łe

o sile od 1 do 30tu ^ 
koni

m aszyny poziome
kocioł 

o płomieniu obrotowym 
o sile 6 do -50 koni

(902  2 - 4 1

Dom J. HERMANN LACHAPELLE.

P a t  r y ż

«i. U O H J L K T  e t  €©  m j ł .  Następcy-—Inżynierowie Mechanicy.
Posyłka bezpłatna prospektów szczegółowych.

ulica Roinod Nr. 31—33 (Boulerard Ornano Nr. 4--I5) Dawniej "M iw njr
ulica Fanbourg Poissoniere. * * ■  j y  aU*

11 -jtr- "Tfi

K A N T O R  W Y M I A N Y  I
©. k. uprzyw. gal!©. ak©yjn©go

BANKU HIPOTECZNEGO
w wś

len.]* u  j© JŁ. ss®»ar*SK̂«a.s».i«&
w s z y s t k i e  e f e k t  a i monet y

pod warunkami najprzystępniejszemi

W

[«
i

iŚ5*
U&5°0 L i s t y  H i p o t e c z n e ,  $

jako też

WHi
5° 0 Premiowane Listy Hipoteczne.
które  w ed ług  ; raw a  

^  z dn ia  17 grudnia.

torze do nabycia.
t i k

% dnia 1 lipca 1868 (Dz. p. P., XXXVIII, Nr. 93) i najwyższego post. 
1870 r. mogą być użyte do lokowania kapitałów funduszowych pu-

£* p ilarnych  kaueyj m ałżeńskich w ojskow ych, na  kam  ye i w adya. — są w tym że kau- 
V  torze do n ab ycia— Ws»yst-Me p o lecen ia  * prow incyi wy 
R. zw łocziiie  po k u r s ie  dziem iym  bez d o licza n ia  p ro w izji.

(3 1 4 - ? )

Z drukarni "Wł. Łozińskiego ul. Cza.-neckiego 1. 12 aom Wernera. (Zarządca Władysław J. Weber). Papier z c. k. uprzyw.


